


mikroKLAN
Mikroinformatyka nic ma wrogów w na­

szym kraju —  oficjalnie. Z tej prostej przy­
czyny, że jej oficjalnie nie ma. Pew nie za 
kilka lat ktoś spostrzeże, jak bardzo nam jej 
brakuje i że tylko z tego powodu ciągle nie 
możemy wyjść z kryzysu. Gazety będą bia­
dolić, Federacja Konsumentów domagać się, 
a Dziennik T elew izyjny zajmie się demasko­
waniem. I wtedy powstanie... kolejny „pro­
gram operacyjny”, który po ciężkich bólach 
porodowych objawi się „PRLX-em -91” na li­
cencji SINCLAIRA.

Rozwój mikroinformatyki w  naszym kraju 
może jednak pobiec innym  torem. Zaczęły już 
powstawać pierwsze kluby mikrokomputero­
we, zrzeszające entuzjastów gier edukacyj­
nych. Na razie nieliczne, bo też ceny zagra­
nicznego sprzętu wymagają niebagatelnego ka­
pitału. Ale w sukurs przychodzą hobbyści. 
Powstają już tu i ówdzie mikrokomputery „do­
mowego wyrobu”. Są rozwiązania lepsze i gor­
sze, tańsze i droższe. Wadą wszystkich jest 
brak rozpowszechniania. Najważniejsze jed­
nak, że są —  a szkoda, by zainwestowany w y­
siłek i inwencja poszły na marne. Nie będzie­
m y więc czekać, aż oślepi nas „zielone św iatło” 
dla mikroinformatyki.

Na łamach „mikroKLANU”, od stycznia  
1984 — comiesięcznej wkładki INFORMATY­
KI, będziemy opisywać użyteczne dla zapaleń­
ców:

— ciekawe rozwiązania konstrukcyjne
—  użyteczne procedury programowe
— zasady eksploatacji i dodatkowe m ożliw o­

ści mikrokomputerów
— niezbyt jasne właściwości popularnych  

układów
—  sytuację „rynkową” —  co, gdzie, za ile.

We wkładce publikować będziemy teksty  
z w i ę ź l e  opisujące pomysł aplikacji lub pro­
cedury programowej (do 4 stron znormalizo­
wanego maszynopisu: 30 wierszy po 60 zna­
ków). Rysunki nie muszą być wykonywane na 
kalce; ważne natomiast, aby były całkowicie 
czytelne i u łatw iały zastosowanie pomysłu  
przez innych. Materiały powinny być nadsyła­
ne w  dwóch egzemplarzach, z załączeniem ak­
tualnych adresów, a także num erów telefo­
nów, umożliwiających szybki kontakt.
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Język ADA w testach

W  k ilk u  ubiegłorocznych  nu m erach  IN FO R M A T Y K I [5] 
p rzedstaw iono  n ie fo rm a ln y  opis języ k a  ADA o p a rty  na  
pod ręczn iku  [3]. O becnie p rzed staw iam y  ćw iczenia um ożli­
w ia jące  sam odzielne sp raw dzen ie  zrozum ien ia  poszczegól­
nych  k o n s tru k c ji języ k a . F o rm a  ćw iczeń je s t w zorow ana 
n a  S elf-A ssesm ent P rocedu re , zam ieszczonej w  czasopiś­
m ie C om m unications of th e  ACM  [4], Ich  zadan iem  je s t 
też w skazan ie  na tak ie  szczegóły k o n s tru k c ji języ k a , k tó re  
n ie w y stęp u ją  w  innych  języ k ach  p ro g ram o w an ia  lu b  m a­
ją  in n ą  sem an tykę . O czyw iście, podany  zestaw  ćw iczeń 
nie obe jm u je  w szystk ich  e lem en tów  języka .

K ażde ćw iczenie sk ład a  się z dw óch części. P ierw sza  
zaw iera  fo rm aln ie  p o p raw n y  fra g m e n t p ro g ram u  nap isany  
w  języ k u  ADA. W części d ru g ie j podano  cz te ry  lub  pięć 
s tw ie rd zeń  odnoszących  się do danego p ro g ram u . Z ad a ­
n iem  rozw iązu jącego  je s t o k reś len ie , k tó re  spośród  n ich  są 
n iep raw dziw e. O dpow iedzi i k ró tk ie  w y ja śn ien ia  um iesz­
czono na końcu  a rty k u łu .

P on iew aż po lska te rm ino log ia  d la  języ k a  ADA n ie  zo­
s ta ła  jeszcze usta lona , w  ćw iczeniach  p rzy ję to  term ino log ię  
z poprzednich  a rty k u łó w  [2, 5], odw ołu jąc  się — gdzie to  
było konieczne — do oryg inalnego  te rm in u  angielskiego.

ĆW ICZEN IE 1

fu nc tion  SUM A (N: IN TEG ER) re tu rn  IN TEG ER  is 
S : IN TEG ER  : =  0; 

begin
fo r I in  1..N loop 

S : =  S + I ;  
end  loop; 
re tu rn  S; 

en d  SUM A;

A. Po w yw ołan iu  fu n k c ji SU M A  (5), zm ienna S p rzy jm ie  
kolejno  w arto ść : 0, 1, 3, 6, 10, 15.
B. W artość  fu n k c ji po w y w o łan iu  SUM A (k), gdzie k  m a 
w arto ść  d oda tn ią , je s t ró w n a  sum ie k  liczb.
C. Jeże li w  tre śc i fu n k c ji zm ien im y id en ty fik a to r I na  Z, 
to  dz ia łan ie  fu n k c ji n ie  zm ien i się.
D . Jeże li w  tek śc ie  p ro g ram u  zm ien im y id en ty fik a to r N 
n a  K  w  obu m ie jscach  w y stęp o w an ia , to  z p u n k tu  w id ze ­
n ia  w yw ołan ia  fu n k c ji n ic  się nie zm ieni.
E. Z adek la ro w an ie  zm iennej I, analog iczn ie  jak  zm iennej 
S, n ie  zm ien i popraw ności p rzyk ładu .

ĆW ICZENIE 2

fu n c tio n  M IN  (V; in  VECTOR) re tu rn  IN T EG E R  is 
IN D EX  : IN TEG ER  : =  V’F IR S T ; 

begin
fo r I  in  V’R A N G E loop

if V(I) <  V(INDEX) th en  IN D EX  : =  I; 
e n d  if; 

end  loop; 
r e tu rn  IN D EX ; 

end  M IN;
A. Z m ienna  IN D EX  je s t in ic jo w an a  w a rto śc ią  p ierw szej 
sk ładow ej V.

B. F u n k c ja  okreś la  w arto ść  m in im alną  w w ek to rze  p o d a­
nym  jak o  a rg u m en t (p a ram e tr ak tu a ln y ) w  je j w yw oła­
niu .
C. T yp  VECTOR m usi być zdefin iow any  w  otoczeniu 
fu n k c ji ty lko  jak o ;
type  VECTOR is a r ra y  (INTEGER range < >  of 
IN TEG ER;
D. Z m ienna I p rzy jm ie  ko lejno  w arto śc i od V’F IR S T  do 
V’LAST.
E. W d e k la ra c ji ty p u  p a ra m e tru  V m ożna u sunąć  zw ro t in 
o k re ś la ją cy  try b  p o b ran ia  d la  p rzek azy w an ia  a rg u m en tu , 
co n ie  zm ien i pop raw ności p rzyk ładu .

CW ICZENIE 3

p rocedu re  SW A P (X, Y; in  ou t IN TEG ER) is 
TEM P: co n stan t IN TEG ER  ; =  X ; 

begin
X  : =  Y;
Y : =  TEM P; 

en d  SW A P;

A. Z d ek la rac ji zm iennej TEM P m ożna u sunąć  słow o con­
s tan t.
B. Po w yw ołan iu  SW A P (I, A (I)), .gdzie:

I : IN TEG ER  : =  5; -  - i
A  : a r r a y  (1..10) of IN TEG ER  : *= (2, 4, 3, 7, 6, 8, 9, 2, 1, 0); 

o trzym am y  I =  6 i A (6) =  5.
C. D la w y m ian y  w a rto śc i ty p u  F L O A T  należy  ty lko  zm ie­
nić:
(X ,Y ; in  out FLO A T) i TEM P: constant FL O A T  : =  X ;
D. D la d ek la rac ji:
X : co n stan t IN TEG ER : =  5; Y: IN T EG E R  : =  6; 
i w yw o łan ia  SW A P (X, Y) — zm ienna  Y p rzyb ie rze  w a r­
tość 5.

CWICZlENIE i

p rocedu re  B SO R T (V: in  out VECTOR) is 
K : IN TEG ER; 

begin
fo r I in  V’R A N G E loop

K : =  M IN  (V(I..V’LAST)); - -  fu n k c ja  M IN  z p rzy ­
k ła d u  2

SW A P (V(I), V(K)); - -  p ro ced u ra  z p rzy k ład u  3 
en d  loop; 
end BSORT;

A. Po w y k o n an iu  in s tru k c ji BSORT(V), gdzie V je s t ty p u  
VECTOR, w ek to r będzie upo rząd k o w an y  n iem ale jąco .
B. Z m ienną lo k a ln ą  K  m ożna usunąć, w staw ia jąc  fu n k ­
cję  M IN jako  indeks w  w y w o łan iu  p ro ced u ry :
SW AP(V(I), V(M IN (I..V’LA ST)));
C. Jeże li sk ładow e tab licy  ty p u  VECTOR są  dow olnego 
ty p u  (dla k tó rego  je s t ok reś lona  o p e rac ja  „ < ”), to należy 
zm ienić tre śc i p ro ced u r BSORT, M IN  i SW A P.
D. D la k o le jnych  w y k o n ań  in s tru k c ji:
K  : =  M IN  (V(I..V’LAST));
tab lice  będące a rg u m en tem  fu n k c ji M IN  m a ją  różny  w y ­
m ia r. • - --;\i <i\
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ĆWICZENIE 5 

dec la re
ty p e  DAY is (MON, TUE, WED, TH U , F R I, SAT. SUN); 
type  FR EE  is new  DAY ran g e  SAT..SUN;
D: DAY : =  SA T;
F : FREE;
B: BOOLEAN; 

begin
F  : =  SUN;
B : =  F  <  FR EE  (D);
D : =  DAY (F); 

end;

A. P o  w ykonan iu  d rug ie j in s tru k c ji b loku , zm ienna B 
p rzy jm ie  w arto ść  FA LSE.
B. R e lac ja  F R E E ’PO S (FREE’FIR ST ) =  DAY’PO S (DAY’ 
F IR ST ) je s t p raw dziw a.
C. O p e ra to r „ < ” w  d ru g ie j in s tru k c ji je s t p redefin iow any  
d la  a rg u m en tó w  ty p u  DAY i dziedziczony przez ty p  FREE.
D. K lau zu la  DAY(F) zm ien ia  a rg u m en t ty p u  FR EE  na  w a r­
tość ty p u  DAY.

ĆWICZENIE 6

p rocedu re  L IS T  is
type  TY PELEM  is (HD, ELM);
type  ELEM EN T;
ty p e  L IN K  is access ELEM EN T;
ty p e  ELEM EN T (TE: TY PELEM : =  ELM ; SIZE: IN T E ­

GER ran g e  I ..20 : =  10)
is reco rd  

case TE is 
w hen  HD =  >

NAM E : STR IN G  (1..SIZE);
F IR ST . LA ST  : L IN K  : =  nu ll; 
w h en  ELM  =  >

D A T A : a rra y  (1..SIZE) of IN TEG ER;
PRED , SUCC : L IN K  : =  nu ll; 
end  case; 

end  record ;
Q: L IN K  : =  new  ELEM EN T (HD, 4, ”K O L l”);
E l, E2: L IN K ; 
begin

E l : =  new  ELEM EN T (ELM, 3, (1, 2, 3), Q);
Q. F IR S T  : =  E l; 0 .  L A ST  : =  El;
E2 : =  new  ELEM EN T (ELM, 2, (3, 4), El, Q);
Q. L A ST  : =  E2; El. SUCC : =  El; 

end  L IST ;

A. P ro ced u ra  L IS T  u tw orzy  lis tę  dw uelem en tow ?.
B. W yróżnik  SIZE  o k reś la , w  zależności od w arto śc i w y­
różn ika  TE, d ługość nazw y lis ty  lub  w ielkość tab licy  D A ­
TA.
C. In s tru k c ja  E l : =  new  ELEM EN T; je s t pop raw na.
D. In s tru k c ja  E l : =  E2 zm ien i zaw arto ść  p ierw szego o- 
b iek tu  typu  ELEM ENT.
E. Je ś li pom in iem y w arto ść  początkow ą d la  w yróżn ika  
SIZE, to  in s tru k c ja  z p u n k tu  C będzie p o p raw n a .

ĆWICZENIE 7

packaee  P  is
CON ST : constan t IN TEG ER  ; =  1000:
TAB : a r r a y  (1..CONST) of IN TEG ER ; 
p rocedu re  D; 

end  P;
nackage body P  is 
V : IN TEG ER  : =  0;

p rocedu re  Q is 
beg in  ... end  Q; 

p rocedu re  D is
V I : IN TEG ER  : =  0; 
begin

V : =  V + l ;  V I : =  V l +  1;

fo r i  in  1..CO N ST loop 
TAB a )  : =  X; 

end  lopp;
Q;,

end  D; 
begin D; end  P ;

A. Poza p ak ie tem  P  m ożna w yw ołać p ro ced u rę  Q przez 
zw ro t P.Q.
B. S ta ła  CON ST je s t w idoczna w  treśc i p ak ie tu  P  bez de­
fin io w a n ia - je j w  te j części.
C. Po każdym  k o le jnym  w yw ołan iu  p ro ced u ry  D w a r­
tość zm iennej V zw iększy  się o 1.
T' \  R ów nież zm ienna VI po każdym  ko le jnym  w yw ołan iu  
p ro ced u ry  D zw iększy się o 1.
E. W artości sk ładow ych  tab licy  TA B  m ogą być zm ieniane 
poza pak ie tem  P.

CW ICZEN IE 8

F-Tkage C O M PLE X -N U M B E R  is 
ty p e  C O M PLEX  is p riv a te ;
fu n c tio n  EQ  (X. Y: COM PLEX ) re tu rn  BOOLEAN: 
fu nc tion  (X, Y: COM PLEX ) re tu rn  COM PLEX ;
function  .,—” (X, Y: COM PLEX ) re tu rn  COM PLEX ; 
fu n k tio n  (X. Y: COM PLEX ) re tu rn  CO M PLEX : 
func tion  C M PL X  (X. Y: FLO A T) re tu rn  CO M PLEX ; 
func tion  R E (X: CO M PLEX ) re tu rn  FL O A T ; 
function  IX  (X: COM PLEX ) re tu rn  FLO A T; 
p riv a te

type  CO M PLEX  is 
record

REAL. IM A G E; 'FL O A T; 
end  record : 

end  C O M PLE X -N U M B E R :

w ith  C O M PLE X -N U M B E R ; - - treść  poza p ak ie tem  
p rocedu re  U SE -C O M PL E X  is 

use C O M PLE X -N U M B E R ;
C l, C 2 : C O M PLEX ;
R : FL O A T ; 

bcein
c i  • =  C M PL X  (1.0,2.0)
<~!9 : ^  C M PLX  (2.0,2.0);
Ci : =  C 1+C 2:
if C l =  C2 th e ’i R  : =  RE (C l) end if; 

end  U SE -C O M P L E X ;

■\. W p rocedu rze  U S E -C O M PL E X  m ożna nap isać  R : =  C l. 
REAL.

O p era to r ” = ” jes t z założenia zdefin iow any  d la  typu  
COM PLEX.
C. M ożna zdefin iow ać fu n k c ie  o n e ra to ra  rów ności: 
func tion  , .= ” (X, Y: COM PLEX ) re tu rn  BOO LEA N  re n a ­

m es EQ;
O. P ow yższa fu n k c ie  m ożna b y  zdefin iow ać, gdyby  ty p  
CO M PLEX  by ł IiwH cd p riv a te .
E. O p e ra to r ” + ” z jn s tru k c ii C l : =  C 1+ C 2 zosta ł zdefin io ­
w an y  w  pak iec ie  C O M PLEX -N U M B ER .

C W ICZEN IE !)

B: dec la re
task  ty p e  RESO U RCE is 

e n try  REQ U EST; 
e n try  R ELEA SE: 
end  RESO U RCE; 

ta sk  body RESO U RCE is 
begin  

loop
accep t REQ U EST; 
accep t R ELEA SE; 

end  loop ; 
end RESO U RCE;

R1. R 2 : RESOURCE;
A R : a r ra y  (1..10) of RESO U RCE; 
type  P T R  is access RESO U RCE;
P R : P T R  : =  new  RESO U RCE;

begin ... end  B;

A. Z ad an ia  R l, R2 i AR(i) ( i : 1..10) są u ak ty w n io n e  w  do­
w o lnej kolejności.
B. Po zakończeniu  w y k onyw an ia  in s tru k c ji b loku  B w szy­
stk ie  zadek la ro w an e  w  ty m  b lo k u  zad an ia  kończą sw oje 
działanie,
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C. O b iek ty  ty p u  P T R  m ożna po rów nyw ać  m iędzy sobą 
pod w zględem  rów ności lub  n ierów ności.
D. In s tru k c ja  R1 : =  R2; je s t dozw olona.
E. Zgłoszenia do w ejść  AR(1).REQUEST i AR(2).REQUEST 
z różnych  zadań  m ogą w ykonyw ać się w spółbieżnie.

ĆWICZENIE 10

task Z1 is
entry E l (...); 
entry E2 (.••); 

end Z l;
task body Z l is

BI, B2 : BOOLEAN;
I : DURATION; 

begin  
loop 

sclect
w hen B1 =  >  accept E l ... do II; end E l;

or
w hen B2 =  >  delay I; 12;

or
delay 5.0; 13;

or
accept E2 (...) do 14; end E2; 
end select; 

end loop; 
end Z l;

A. Jeś li B I =  B2 =  TRU E, I =  2.0 i is tn ie je  zgłoszenie do 
w ejścia  E2, to  zostan ie  w y konana  in s tru k c ja  14.
B. Je ś li B2 =  TRUE, BI =  FA L SE  oraz I =  0.0 i is tn ie je  
zgłoszenie do w ejśc ia  E2, to n ie  m ożna o k re ilić , czy zosta­
nie w y konana  in s tru k c ja  12 czy 14.
C. Je ś li B I =  FA LSE, B2 =  TRU E, I =  2.0 i n ie  m a zgło­
szenia do żadnego z w ejść  p rzez  co n a jm n ie j 5 sek u n d  od 
chw ili rozpoczęcia w y k o n an ia  in s tru k c ji select, to  zosta­
nie w y konana  in s tru k c ja  12.
D . W p rzedstaw ione j in s tru k c ji select, w  każdym  p rzy ­
p ad k u  zostan ie  w y konana  jed n a  z in s tru k c ji I I , 12, 13, 14.

ĆWICZENIE 11

task type SEM is 
entry P; 
entry V; 

end SEM; 
task body SEM is

VAL: INTEGER : *= 0; 
begin 
loop 

select
w hen V AL >  0 =  >  

accept P;
VAL : =  V AL-1;

or
accept V;
V AL : =  V A L + 1 ; 

end select; 
end loop; 
end SEM;
S I, S2 : SEM;

A. S em afo ry  S I, S2 m a ją  w arto ść  początkow ą rów ną  0.
B. Je ś li do w ejść  P  i V  zgłoszenia będą  rów noczesne i je ­
śli V AL >  0, to  nie m ożna określić , k tó re  ze zgłoszeń zosta ­
nie p rz y ję te  jak o  pierw sze.
C. Z adanie, k tó re  zgłosiło się do w ejśc ia  P  je s t zaw ieszo­
ne na czas w y k o n an ia  in s tru k c ji V AL : =  VAL-1.
D. Z adan ia  ty p u  SEM  m ogą zakończyć sw oją  p racę  ty lko  
na sk u tek  w y d an ia  w  innym  zad an iu  in s tru k c j i abort.

CWICZENIE 12

procedure P is
ERROR : exception; 
procedure R is

- - część d e k la ru ją c a  R 
begin

raise ERROR;

end R;
procedure Q is

begin
IQ1; R; IQ2; 
excep tion

w hen  ERRO R =  >  IQ3; 
w hen  o thers  =  >  IQ4; 

end Q; 
begin - - P 

IP1; Q; IP2; 
excep tion

w hen  ERROR =  >  IP3; 
w hen  o thers =  >  IP4; 

end  P ;

A. Jeże li p ro te s t (exception) ERRO R zostan ie  zgłoszony 
podczas w ykonyw an ia  p ro ced u ry  R w yw ołanej z p rocedu ry  
Q, to  zostan ie  w ykonany  ciąg in s tru k c ji IQ3.
B. P ro te s t zgłoszony podczas p rocesu  op racow an ia  (elabo­
ra tio n ) d e k la ra c ji p ro ced u ry  R (np .C O N STRA IN T—ERROR) 
będzie obsłużony w  p rocedu rze  Q przez in s tru k c je  IQ4.
C. Je ś li w  p rocedurze  Q zad ek la ru jem y  p ro te s t o nazw ie 
ERRO R i p ro te s t o ta k ie j nazw ie zostan ie  zgłoszony pod­
czas w ykonyw an ia  tre śc i p ro ced u ry  R w yw ołane j przez 
Q, to zostan ie  w y k o n an y  ciąg in s tru k c ji IQ4.
D. K ażdy  p ro te s t zgłoszony w treśc i p ro ced u ry  P zostanie 
w  n iej obsłużony  (w n ie j sam ej lub  w ob iek tach  w  niej 
zaw artych).

CWICZENIE 13

proceduro  P is
ERROR : excep tion ; 

ta sk  Z l is 
e n try  E l; 

end  Z l; 
task  Z2 is

end  Z2; 
task  body Z l is

begin

accept E l do IZ11 end  E l;

excep tion
w h en  ERROR =  >  IZ12; 

end Z l;
task  body Z2 is 
begin 

loop

Z1.E1;

end  loop;
end Z2; 
begin  - - P

excep tion
w hen  ERRO R =  >  IP1; 
w h en  o thers =  >  IP2; 

end P;

A. Z głoszenie p ro te s tu  ERRO R w  ciągu  in s tru k c ji IZ11 
spow oduje w ykonan ie  c iągu  in s tru k c ji IZ12 oraz IP1.
B. Je ś li zadan ie  Z l zostan ie  zakończone an o rm aln ie  (np. 
na sk u tek  in s tru k c ji abort) w  czasie p rzeb iegu  spo tkan ia  
(w ciągu  in s tru k c ji IZ11) i jeś li zadan ie  Z2 uczestn iczyło  
w  tym  sp o tk an iu , to zostan ie  ono rów nież  zakończone.
C. Z głoszenie p ro te s tu  podczas p rocesu  opracow yw an ia  d e ­
k la ra c ji zadan ia  Z2 spow odu je w ykonan ie  c iągu  instrukcj- 
IP2.
D. K ażdy p ro te s t zglqszony w  trak c ie  op racow yw an ia  lub 
w ykonan ia  p ro ced u ry  P  oraz  zaw arty ch  w  n ie j zad ań  Zl 
i Z2 zostan ie  obsłużony w  niej lub  w  tych  zadan iach .

CWICZENIE 14

generic
type  PO IN T  is p riv a te ;
w ith  func tion  D ISTA N CE (X, Y: PO IN T ) re tu rn

FL O A T  is < > ;  
fu n c tio n  H ERO N  (A, B, C: PO IN T) re tu rn  FLO A T;

- - treść  p ro ced u ry  HERON

dccla rc
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*

ustaw i w skazany  znacznik  zdarzen ia  w  s ta n  W ŁĄCZONY.Rj 
Jeże li znaczn ik  zdarzen ia  by ł ju ż  W ŁĄCZONY, to żad n e®  
dzia łan ie  n ie n astąp i. Z pow odu w cześniejszego w y w o ła n ia ^  
w  jak im ś  zadan iu  p ro ced u ry , żąd a jące j zm iany  stan u , s tan  
W ŁĄCZONY może spow odow ać przejśc ie  jak iegoś zadan ia  &■ 
ze s ta n u  O CZEK U JĄ CE lub  ZAW IESZO NE do s ta n u  W Y- . 
KONYW ANE. D otyczy w s z y s t k i c h  zadań  czekających  
n a  e.

—

W ykonanie  w yw ołan ia  pod p ro g ram u  CLEA R o postaci:

j CALL CLEA R (e, m)

spow oduje, że w skazany  znaczn ik  zdarzen ia  zostan ie  W Y­
ŁĄCZONY. Jeże li znaczn ik  zdarzen ia  by ł już W YŁĄCZO­
NY, nic będzie żadnego sk u tk u  w yw ołan ia .

i W ykonanie  w yw ołan ia  fu n k c ji TESTEM (e, m) spow o­
d u je  zw rócenie  w arto śc i logicznej PRAW DA, jeżeli w sk a ­
zany  znaczn ik  zdarzen ia  by ł W ŁĄCZONY, zaś w artości 
logicznej FA ŁSZ, jeże li był W YŁĄCZONY. Jeże li znacznik 
zdarzen ia  je s t n ieznany  procesorow i, to zostanie zw rócona 
w arto ść  FA ŁSZ i p a ra m e tr  b łęd u  w skaże s ta n  b łędny .

W ykonanie  w yw ołan ia  podp rog ram u  M KEM  o postaci: 

CALL M KEM  (e, m)

nie zm ien ia  s ta n u  w skazanego  znaczn ika zdarzen ia , ale 
pow odu je zam askow an ie  go. S k u tek  zam askow an ia  je s t ta ­
ki, że znacznik  zdarzen ia  może dow olnie  zm ieniać sw ój 
s ta n  bez żadnego w pływ u n a  zadan ia , k tó re  ew en tua ln ie  
są  oczeku jące  lub  zaw ieszone, czekając  aż d an y  znacznik 
zdarzen ia  zostan ie  ustaw iony.

W ykonanie  w yw ołan ia  pod p ro g ram u  UNM KEM  o po­
staci:

CA LL UNM K EM  (e, m)

um ożliw i w ykonan ie  czynności zw iązanych  ze w skazanym  
znaczn ik iem  zdarzen ia  (odm askow anie go). Jeżeli znacznik 
zdarzen ia  je s t w  s tan ie  W ŁĄCZONY, w szystk ie  dz iałan ia  
zw iązane z ty m  znaczn ik iem  zostaną w ykonane.

OFEROWANIE ZNACZNIKAM I ZASOBOW

W ykonanie  w yw ołan ia  p o dp rog ram u  LO C K  o postaci: 

C A LL LO CK  (r, m)

pow oduje, że w sk azan y  znaczn ik  zasobu (określony  przez 
w yrażen ie  ca łkow ite  r) zostan ie  zam knię ty . Jeże li dany 
znaczn ik  zasobu  był ju ż  zam kn ię ty , system  nadzorczy  za­
w iesi w y k onyw an ie  zadan ia  w yw ołującego.

W ykonanie w yw ołan ia  pod p ro g ram u  U NLOCK  o postaci: 
CALL UNLOCK (r, m)
pow odu je  pod jęcie  jednego  z n astęp u jący ch  dzia łań :
°  jeżeli znacznik  zasobu  je s t o tw a rty , to nie będzie żadne­
go sk u tk u
'* jeże li znaczn ik  zasobu je s t zam k n ię ty  i nie m a zadań  
zaw ieszonych w sk u tek  w cześn iejszej p róby  zam knięcia  
zw iązanego  z n im  zasobu, to znacznik  zasobu zostanie o t­
w a rty
® jeże li znacznik  zasobu je s t zam k n ię ty  i is tn ie je  jedno  
lub  w ięcej zadań  zaw ieszonych w sk u tek  w cześniejszych 
prób  zam kn ięcia  zw iązanego z n im  zasobu, to  jedno  i ty l­
ko jed n o  zadan ie  p rze jdzie  do s tan u  W YKONYW ANE, a 
znaczn ik  zw iązany  z zasobem  pozostaje  zam kn ię ty  (k ry te ­
r i a  stosow ane do w yboru  zadan ia  m ającego  p rzejść  do 
't a n u  W YKONYW ANE są zależne od procesora).

W ykonanie  fu n k c ji TLO C K  (r, m) pow oduje zbadan ie  
s ta n u  w skazanego  znacznika zasobu. F u n k c ja  przekaże 
w arto ść  PRA W D A , jeże li znaczn ik  zasobu  je s t o tw a rty  lub  
w arto ść  FA ŁSZ, jeże li znaczn ik  zasobu je s t zam kn ię ty , a 
n a s tęp n ie  znaczn ik  zasobu zostan ie  zam knię ty . C elem  w y­
ko rzy stan ia  fu n k c ji TLO CK  je s t um ożliw ien ie  zadaniu  
zarezerw ow an ia  zasobu, jeże li je s t o tw arty , albo  k o n ty n u ­
ow an ia  w ykonan ia , jeże li je s t zam kn ię ty , co n ie byłoby 
m ożliw e za pom ocą w yw ołan ia  CALL LOCK.

OPERACJE SEMAFOROWE

W szystk ie  zm ienne sem aforow e m a ją  postać  w ew n ę trz ­
nych zm iennych  sy s tem u  nadzorczego i jed y n y  sposób do­
s tęp u  do- n ich  je s t m ożliw y p rzez  a rg u m en t r, k tó ry  od-

|  nosi się do jednego, określonego sem afora . W artość ta k  
J z iden ty fikow anej zm iennej danego sem afo ra  je s t oznaczona 
' przez s.

W ynikiem  w yw ołan ia  p odp rog ram ów  SIG N A L  i W A ITS 
je s t — odpow iednio  — zw iększen ie  i zm niejszen ie  w artośc i 
sem afo ra  o w ielkość j, do d a tn ią  liczbę całkow itą , p o d a­
w an ą  jak o  d ru g i a rg u m en t w yw ołań . D la W A ITS zm n ie j­
szenie w a rto śc i zachodzi ty lko  w tedy , gdy  w y n ik  je s t nie 
m n ie jszy  od zera. W przeciw nym  p rzy p ad k u  zadan ie  w y­
w ołu jące  je s t zaw ieszane, zan im  n as tąp i zm nie jszen ie  — i 
k o n ty n u ac ja  n ie  n a s tąp i do chw ili, gdy  s >  j, tj . w yn ik  
zm nie jszen ia  będzie n ieu jem ny .

Poniżej opisano szczegółowo w yw ołan ia  podp rog ram ów  
d la  rea lizac ji m echan izm ów  synch ron izac ji p rzy  użyciu  se ­
m aforów .

Inicjow anie sem afora

W ykonanie w yw ołan ia  pod p ro g ram u  PR ESEM  m a dw a 
cele:
— d e k la ru je  zam iar użycia określonego  sem afora , um ożli­
w ia jąc  system ow i w ydan ie  ostrzeżen ia  d iagnostycznego  w  
czasie w y konan ia ; jeże li w yw ołano  ja k ą ś  in n ą  operac ję  
do tyczącą sem afora , k tó ry  n ie  je s t za in ic jow any
— u stan aw ia  d la  sem afo ra  w arto ść  początkow ą.

N orm aln ie  w yw ołu je  się PR ESEM  ty lko  w  fazie  in ic jo ­
w an ia  w ykonan ia  p ro g ram u  czasu rzeczyw istego. P ostać  
w yw ołan ia  jes t n a s tęp u jąca :

CALL PR ESEM  (r, s, m)

gdzie: r — w yrażen ie  ca łkow ite  o k reś la jące  sem afor, s — 
w artość  początkow a n ad aw an a  sem aforow i.

D opóki d la  określonego  sem afo ra  n ie  w ykona się w y­
w ołan ia  pod p ro g ram u  PR ESEM  i jego w ew n ę trzn a  zm ien­
na n ie  p rzyb ierze  w arto śc i s, w ew n ę trzn a  w arto ść  je s t n ie ­
zdefin iow ana i inne  w yw ołan ie  system ow e odnoszące się 
do tego sem afo ra  spow odu je  p o w ró t z b łędem . P a ra m e tr  
s je s t w yrażen iem  całkow itym . J e s t to  jed y n y  sposób, 
aby  sem afor p rzy ją ł w arto ść  u jem n ą . S k u tek  początkow ej 
w arto śc i u jem nej je s t tak i, że w ym aga się odpow iednio  
w iększego p rzy ro stu  w arto śc i p rzy  użyciu  w yw ołan ia  CAL 
SIG N A L, zan im  m oże n a s tąp ić  zw oln ien ie  sem afo ra .

P a ra m e tr  m sygna lizu je  s ta n  b łęd u  jeże li nie is tn ie je  se­
m afo r o podanym  oznaczeniu.

Oczekiwanie pod sem aforem

W ykonanie w yw ołan ia  pod p ro g ram u  W A ITS pociągnie 
m ożliw e zaw ieszenie w yw ołu jącego  zadan ia , kon tro low ane  
przez w skazany  sem afor.

P rzy  końcu  w yw ołana  w arto ść  sem afo ra  s zostan ie  
zm niejszona o w ielkość j. Z m niejszen ie  w arto śc i i n a s tę p u ­
ją c a  po n im  k o n ty n u ac ja  zad an ia  — w y stąp ią  ty lko  w te ­
dy, gdy  o p e rac ja  n ad a  zm iennej s w arto ść  n ieu jem n ą . W 
przeciw nym  p rzy p ad k u  zadan ie  w yw ołu jące  je s t zaw iesza­
ne do chw ili, gdy m oże n a s tą p ić  zm niejszen ie  w artości.

W yw ołanie  pod p ro g ram u  m a postać:

CALL W A ITS (r, j, m)

gdzie r i m  — ja k  pow yżej, j  — w yrażen ie  ca łkow ite , o- 
k re ś la ją ce  w ielkość, o k tó rą  zm ienna sem afo ra  m a być 
zm niejszona; w arto ść  j  m usi być do d a tn ia  (1 lub  w ięcej), 
a  j  =  1 odpow iada p ro s tem u  sem aforow i, używ anem u  n a j­
częściej.

Zwolnienie sem afora

W ykonanie  w yw ołan ia  pod p ro g ram u  SIG N A L  pow iększa 
w arto ść  sem aforow ej zm iennej ca łkow ite j s, k tó rą  id en ty ­
fik u je  się jed n y m  z a rg u m en tó w  w yw ołan ia . P o d p ro g ram  
uzyska w yłączny  dostęp  do tego sem afo ra  podczas o p e ra ­
cji i w ykona  m odyfikac ję  jego w arto śc i s: =  s + j  
gdzie j  je s t a rg u m en tem  w yw ołan ia . Z m iana  do w y s ta r­
czająco dużej w arto śc i do d a tn ie j spow odow ana tą  o p e ra ­
c ją , m oże um ożliw ić zw oln ien ie  p rze jśc ia  do s ta n u  W Y KO ­
NYW ANE d la  zadan ia  oczekującego na  w y stąp ien ie  tego 
zdarzen ia  w  s tan ie  ZAW IESZO NE.
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In n e  zadan ia , zaw ieszone w sk u tek  w y k o n an ia  CALL 
W A ITS w  odn iesien iu  dó tego  sam ego sem afo ra  r, zo­
s tan ą  poddane  p o w tó rn e j ocenie w a ru n k ó w  oczekiw ania  po 
zakończen iu  w yw ołan ia  SIG N A L. Z apew n i to  zaw ieszonym  
zadan iom  m ożliw ość uw oln ien ia  i pod jęc ia  dz ia łan ia , jak  
opisano pow yżej. K o n ty n u ac ja  ta  pod lega  w szystk im  n o r­
m alnym  ogran iczen iom  dotyczącym  w yłączności operacji 
na jed n y m  sem aforze, tzn . w  d an e j chw ili będzie  b ad an e  
ty lko  jedno  z zaw ieszonych zadań . B adan ie  to może spo­
w odow ać ponow ne zm nie jszen ie  w arto śc i sem afora , w sk u ­
tek  zw oln ien ia  zad an ia  z o p e rac ji W A ITS. B adan ie  trw a  
ta k  długo, dopóki is tn ie je  m ożliw ość, że w arto ść  sem afo­
ra  je s t w iększa lub  rów na  w arto śc i j jak iegoś zaw ieszo­
nego zadan ia . K olejność w  jak ie j sp raw d za  się zaw ieszo­
n e  zadan ia , je s t poza ty m  zależna od procesora.

W yw ołanie  m a postać:

CA LL SIG N A L  (r, j, m)

gdzie: j  je s t w y rażen iem  całkow itym  o k reś la jącym  p rzy ­
ro s t zm iennej sem aforow ej, jeże li je s t m ożliw y do w yko­
nan ia . W arto ść  j m usi być do d a tn ia  (j >  1), a j =  1 odpo­
w iada  p ro s tem u  sem aforow i, używ anem u najczęściej.

Odczyt w artości sem afora

P y tan ie  o w arto ść  sem afo ra  w y konu je  się przez w yw o­
łan ie  fu n k c ji ca łkow ite j IRD SEM  (r, m). C elem  użycia te j 
fu n k c ji nie je s t o p e rac ja  sy n ch ron izac ji w  system ie. Je j

w yw ołan ie  może, na  p rzy k ład , dostarczyć  in fo rm ac ji o tym , 
ja k  d a lek i od w ypełn ien ia  je s t b u fo r lu b  ja k iś  inny 
w spółdzielony  zasób. Jeże li w yw ołan ie  zostan ie  p rzy ję te  
(uznane), o trzym a w yłączny  dostęp  do sem afora . Jeże li in­
ne  w yw ołan ie  system ow e je s t w łaśn ie  w  tra k c ie  dostępu  
do sem afo ra  w  chw ili w y k o n an ia  w yw ołan ia  IRDSEM , to 
w yw ołan ie  IRD SEM  będzie podlegało  tym  sam ym  m echa­
nizm om  opóźnionej odpow iedzi i ub iegan ia  się o zasoby, 
ja k  w  p rzy p ad k u  pozostałych  operac ji sem aforow ych. P rzy  
pow rocie z w yw ołan ia  id en ty fik a to r fu n k c ji będzie m iał 
W artość rów ną  w ew n ę trzn e j w arto śc i sem afo ra  w  chw ili 
p rzy jęc ia  w yw ołan ia .

NORMALNE ZAKOŃCZENIE W YKONANIA

W ykonanie  w yw ołan ia  CA LL E X IT  zakończy  w ykona­
nie z ad an ia  i spow odu je  p o w ró t zad an ia  do s ta n u  U Ś P IO ­
NE. S tan  znaczn ików  zdarzeń  i sem aforów  nie u lega  zm ia­
nie. Z naczn ik i zasobów  uprzednio  zam k n ię te  przez to za­
dan ie  zostaną o tw arte , zaś p lik i — zw olnione.

Z w ykle op erac je  FO RTR A N U  — ST O P i END — rów ­
nież um ożliw ia ją  zakończenie w y k o n an ia  zadan ia . W tedy 
jed n ak  sk u tk i d la  do łączonych jed n o stek , tak ich  jak  pliki, 
są zgodne z no rm ą FO RTR A N U , a sk u tk i d la  innych  zaso­
bów  opisanych  w  n in ie jsze j p racy  są zależne od procesora.

Tłum aczył: KAZIMIERZ MALISZEWSKI

W O JC IEC H W ARSKI
Instytut Sterowania i Elektroniki Przemysłowej 
Politechnika W arszawska

Alternatywa dla struktury blokowej 
w językach czasu rzeczywistego

D zięki znanym  zaletom języków  w ysokiego poziomu, są 
one coraz częściej stosowane do zadań tradycyjnie kodo­
w anych w  językach asem blera. W skutek ciągłego poszu­
kiw ania now ych rozwiązań, następuje szybki w zrost licz­
by języków  specjalizow anych tej klasy. Jest to szczegól­
nie aktualne dla języków  um ożliw iających program owa­
nie system ów  czasu rzeczyw istego.

M ożliwość program owania system ów  czasu rzeczyw iste­
go jest cechą w ielu  różnych języków , co w ynika przede 
w szystkim  z różnorodności ich zastosowań (od budowy sy ­
stem ów  operacyjnych do sterow ania procesam i przem ysło­
wymi). Istotnym  elem entem  różnicującym  te język i są też 
uwarunkowania sprzętowe. Jedna ich cecha jest wszakże 
wspólna — um ożliw iają program owanie b'eżącej w spół­
pracy kom putera z urządzeniam i zew nętrznym i. Oznacza 
to, że szczególnie istotne stają się w ym agania krótkiego  
czasu odpowiedzi kom putera na sygnały z otoczenia. Jeżeli 
założym y, że niecelow e są w ów czas jednostkow e m odyfi­
kacje sprzętu (np. stosow anie układów  pomecn czych lub 
szybszych procesorów), ta konieczne jest w prowadzenie do 
języka takich konstrukcji sem antycznych, które można u- 
żyw ać w ydajnie przy zachow aniu jego koniecznej kom uni­
katyw ności.

O spe łn ien iu  pow yższych w ym agań  n ie  decydu je  żaden  
w yizo low any e lem en t języka , lecz jego s tru k tu ra , s tan o ­
w iąca  p rzedm io t dalszych  rozw ażań , m a tu  znaczenie w y ­

ją tk o w o  duże. R ozw ażania  są  p row adzone z p u n k tu  w i­
dzenia  re a liz ac ji n a  m ik ro k o m p u te rach  co je s t szczegól­
nie w ażne — na p rzyk ład  — w  zastosow an iach  p rzem y­
słow ych , te lek o m u n ik acy jn y ch  i w ojskow ych . Za re p re ­
zen ta ty w n e  d la  te j tech n ik i p rzy ję to  m ożliw ości k la ­
sycznych procesorów  8-b itow ych  (np. Z80). J e s t to podyk ­
tow ane  p rzede  w szystk im  w zg lędam i ekonom icznym i oraz 
— specyficznym  d la  P o lsk i — w a ru n k ie m  dostępności. 
K o nsekw encją  tego założenia je s t konieczność uw zg lędn ie­
n ia  ubogiego zestaw u  re je s tró w  i sposobów  adresow an ia . 
O gran iczen ia  te  są ch a rak te ry s ty czn e  d la  w ie lu  now szych 
procesorów , ta k  że pow yższe założenie w cale  n ie  w ydaje  
się zby t silne, gdy b ierze  się pod uw agę w ym ien ione za­
stosow ania.

KONSEKWENCJE ROZWIĄZANIA KLASYCZNEGO

Za p o dstaw ę  p ro je k tu  każdego  now ego języ k a  p ro g ram o ­
w an ia  u zna je  się trad y cy jn ie  s t ru k tu rę  b lokow ą, w  sensie 
h ie ra rch iczn ie  defin iow anych  p ro ced u r z m ożliw ością dostę ­
p u  do ob iek tów  n ie lokalnych , defin iow anych  na  poziom ach 
nad rzędnych . T ak ą  s t ru k tu rę  zachow ał rów nież  języ k  ADA 
[3], Z ilu stro w an o  ją  w  p rzy k ład z ie  1.

P r z y k ł a d  1

p roceduro  PI; 
v a r  A
procedu re  P2 

p rocedu re  P4 
.. P3 .. 

cud
' \
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end
p rocedu re  P3
v a r  B

end
begin

end

P ro ced u ra  P4  m a m ożliw ość w yw ołan ia  każdej z pozo­
s ta ły ch  p ro ced u r, dostępna  je j je s t rów nież zm ienna A, 
ale nie zm ienna B. P ro ced u ra  P4 je s t na jn iższa  h ie ra rc h i­
cznie, zaś p rzy p o rządkow any  je j n u m er poziom u — n a j­
w iększy.

W ady i za le ty  s t ru k tu ry  b lokow ej p rzedstaw iono  w  p ra ­
cach [2] i [7], W a rty k u le  [2] stw ierdzono  m .in., że znane 
za le ty  s t ru k tu ry  b lokow ej n ie kom pensu ją , szczególnie w 
rea lizac ji m ik rop roceso row ej, je j is to tnych  w ad, tj.:
— nieczy telności (naw et śred n ie j w ielkości program ów ), 
spow odow anej fizycznym  oddzieleniem  nag łów ka p ro ced u ­
ry  od je j te k s tu
— ogran iczen ia  m ożliw ości rozdzielnej kom pilac ji poszcze­
gólnych segm en tów  p ro g ram u
— n ieefek tyw ności im p lem en tac ji p ro ced u r oraz  dostępu 
do zm iennych  n ie lokalnych .

Nie u lega w ątp liw ości, że o s ta tn ia  w ada  m a d la  om a­
w ianych  zastosow ań najw iększe  znaczenie, bow iem  może 
ogran iczać  w  k o n k re tn y ch  p rzy p ad k ach  p rzyda tność  języ ­
ka.

K oncepcja  użycia s tru k tu ry  b lokow ej je s t w  pew nym  
ser.sie narzucona  przez sam ą s tru k tu rę  i d la tego  nie u lega 
zm ianom  od czasu p ierw szych  k o m pila to rów  A LG OLU  [61. 
N ajis to tn ie jszym  p rob lem em  je s t zachow anie dostępu  do 
ob iek tów  n ie loka lnych  p ro ced u r; od sposobu jego rozw ią­
zan ia  zależy w  dużej m ierze  efek tyw ność  system u. Za n a j­
sku teczn ie jszą  pow szechnie u w aża się tzw. m etodę d isplay. 
Z logicznego p u n k tu  w idzenia d isp lay  je s t tab licą , k tó re j 
i- ty  e lem en t jes t w skaźn ik iem  do osta tn io  u tw orzonego 
segm en tu  danych  p ro ced u ry  na i- ty m  poziom ie h ie ra rch i- ' 
zacji. S egm en ty  danych  (ang. ac tiv a tio n  record , d a ta  seg­
m ent) są um ieszczane dynam iczn ie  w ed ług  dyscyp liny  sto ­
sow ej p rzy  każdym  w yw ołan iu  p ro ced u ry  i g iną  z chw ilą  
je j zakończenia. W ten  sposób za ję tość pam ięci o p e racy j­
nej je s t og ran iczona ty lko  do tych  zm iennych , k tó re  są 
a k tu a ln ie  w  użyciu. J e s t  to  is to tn a  za le ta  s t ru k tu ry  b loko­
w ej.

D ostęp  do ob iek tów  n ie loka lnych  i konieczność p rz y w ra ­
can ia , p rzy  w yjśc iu  z p rocedu ry , s ta n u  sprzed je j w yw o­
łan ia  — zm usza do łączen ia  segm entów  danych . S łuży  te ­
m u  tzw. łącze dynam iczne  w raz  z łączem  s ta tycznym  [8] 
bądź łącze lek sy k a ln e  [1]. U trzym yw an ie  tych  łączy po­
w odu je , że s ta ły  kod p ro ced u ry  m usi być uzupełn iony  ko­
dem  w ejśc ia  i w y jśc ia  z n iej. P rzyk ładow e rea lizac je  m i­
k ro k o m p u te ro w e  [8] w ykazały , że ten  dodatkow y kod 
m a znaczną długość, n aw e t p rzy  w y k orzystan iu  stosu 
sprzętow ego. D odatkow ym  obciążen iem  może być kon ie­
czność a k tu a liz ac ji tab licy  d isp lay , gdy s ta tyczny  poziom 
h ie ra rch izac ji p ro ced u ry  w yw ołanej je s t niższy n iż w yw o­
łu jące j. K onieczności te j un ik n ię to  w  m etodzie R ohla  [1], 
a le  m a ona inne  ogran iczen ia . G raficzną  ilu s tra c ję  łączy 
segm en tów  danych  d la  obu  m etod  (po w yw ołan iu  p ro ce­
d u ry  P3 z p ro ced u ry  P4 w  p rzyk ładzie  1) p rzedstaw iono  na 
ry sunku .

In n y  p rob lem  stanow i ad resow an ie  zm iennych, k tó re  jes t 
zależne -od początku  odpow iedniego  segm en tu  danych . 
O czyw istym  rozw iązan iem  by łoby  w ięc ładow an ie  r e je ­
s tró w  indeksow ych  ad resam i początkow ym i a k tu a ln ie  do­
stępnych  segm entów , co um ożliw iłoby dostęp  do dow olnych 
zm iennych  przez  po jedyncze odw ołan ie  się do pam ięci. 
N ieste ty , m ik ro p ro ceso ry  (podobnie jak  w iele  innych  m a­
szyn cyfrow ych) m a ją  z reg u ły  nie w ięcej niż dw a tak ie  r e ­
je s try  (INTEL 8080 n ie  m a an i jednego). S tw arza  to k o ­
nieczność um ieszczenia tab licy  w  pam ięci, co najw yże j z 
zachow aniem  je j w ierzcho łka  w  re je s trze . W te n  sposób 
ad resow an ie  zm iennych  n ie lokalnych  w ym aga co n a jm n ie j 
dw óch odw ołań  do pam ięci. Idea  K ow alkow skiego [4], p o le ­
gająca  na  w p row adzen iu  ad reso w an ia  bezw zględnego za­
m ias t tab licy  ty p u  d isp lay , n ie  rozw iązu je  p rob lem u , bo-

w iem  przerzuca  jed y n ie  jego ciężar n a  kod w ejściow o- 
-  w y jściow y  p ro ced u ry  (konieczność p rzep isy w an ia  pew ­
nych obszarów  do lub  ze stosu).

ł.ącza  segm entów  d anych

R easum ując  — s t ru k tu ra  b lokow a stw a rza  duże obciąże­
n ie  czasow e, poniew aż w prow adza d o d a tkow y  kod do p ro ­
g ram u  i zm usza do m ało  e fek tyw nego  dostępu  do n iek tó ­
rych  jego obiektów . W w ym ien ionych  zastosow an iach  is to ­
tn a  je s t szybkość w y k o n y w an ia  p rog ram u , a n ie  — na 
p rzy k ład  — m in im alizac ja  w ym aganego  po la  pam ięci; tak  
w ięc s t ru k tu ra  b lokow a je s t tru d n a  do p rzy jęc ia  z p rzy ­
czyn im p lem en tacy jnych . Zw rócę w ięc uw agę n a  inne 
rozw iązan ia , k tó rych  głów nym  celem  je s t rów nież  o g ran i­
czenie w idoczności ob iek tów  p ro g ram u  [2, 9].

KONCEPCJA MODUŁU

O gólniejsze m echan izm y k o n tro li nad p ro p ag ac ją  id en ty ­
fik a to ró w  is tn ie ją  w  tak ich  językach , jak : CONCURRENT 
PA SCA L, EUCLID, A LPH A R D , CLU, MODULA, ADA czy 
LOGLAN. N ajp ro s tszym  spośród tych  m echan izm ów  je s t 
n iew ątp liw ie  koncepcja  m odułu  o ch a rak te rze  s ta tycznym , 
op racow ana przez W irth a  jak o  uzupełn ien ie  s t ru k tu ry  b lo­
kow ej w  języku  MODULA.

W u jęc iu  W irth a  m oduł je s t zbiorem  sta łych , zm iennych, 
p ro ced u r i d ek la rac ji, z aw arty ch  m iędzy  jego nag łów kiem  
a znaczn ik iem  końca. W szystkie te  ob iek ty  są  loka lne  d la  
m odu łu  z w y ją tk iem  tych , k tó ry ch  id en ty fik a to ry  z n a jd u ją  
się n a  tzw . liście ek spo rtow ej. P odobn ie kon tro lo w an y  je s t 
rów nież  p rzep ły w  in fo rm ac ji w  d rugą  s tro n ę  — w ew n ą trz  
m odułu  w idoczne są  ty lko  te  o b iek ty  spoza niego, iktórych 
id e n ty fik a to ry  w id n ie ją  na  tzw . liście im portow ej. M oduł 
s tan o w i w ięc dla p ro p a g a c ji id en ty fik a to ró w  tam ę, k tó ra  
otacza żądane frag m en ty  p ro g ram u . L is ty  — im portow a 
i ek spo rtow a —  są je d y n y m i p rzep u s tam i um ożliw ia jący ­
m i przep ływ  in fo rm ac ji do i z m odu łu .

Jednoczesna  obecność w  języku  s t ru k tu ry  b lokow ej i 
h ie ra rch iczn ie  defin iow anych  m odułów  (jak  w  M O DU LI i 
ADZIE) w y d a je  się być nad m iarem . O bie k o n s tru k c je  m a ­
ją  te n  sam , choć różn ie  rea lizow any , zasadniczy  cel; o g ra ­
niczenie w idoczności ob iek tów . P rzep la tan ie  się w  p ro ­
g ram ie  h ie ra rc h ii m odułów  i p ro ced u r m a też  fa ta ln y  
w pływ  na jego czytelność.
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A L T E R N A T Y W A

P ropozycją  n in iejszego  a r ty k u łu  je s t s tru k tu ra  języka 
m ającego  h ie ra rch izow ane , sta tyczne  m o d u ły  i lin iow o d e ­
fin iow ane p rocedu ry . R ozw iązanie  tak ie  obarcza  k om pila ­
to r  zadan iem  ca łkow ite j k o n tro li i o rgan izacji dostępu  do 
różnych  ob iek tów  p ro g ram u , a le u w a ln ia  kod w ynikow y 
od u trzy m y w an ia  up rzedn io  om ów ionych łączy  i m echan iz ­
m u  ty p u  d isp lay . P ro ced u ry  d y sponu ją  ty lko  sw oim i o b iek ­
tam i lo ka lnym i (k tó rym i n ie  m ogą być inne  p rocedu ry ) o- 
raz  o b iek tam i o toczenia (k tóre  m a ją  c h a ra k te r  p e rm a n e n t­
ny , n ieza leżny  od ak ty w ac ji jak ich k o lw iek  procedur). P o- > 
n iew aż zbędny  s ta je  się kod w ejśc ia -w y jśc ia  p ro ced u r i j  
u praszcza się ad resow an ie  zm iennych , ty m  sam ym  p ro g ram  4 ;  
u lega  op tym alizac ji z p u n k tu  w idzen ia  czasu w ykonyw a­
n ia . Z ysk  zw iązany  z pam ięcią  je s t na ogół n iw elow any 
w iększą liczbą zm iennych  s ta le  w  n iej rezydu jących . P rzy ­
k ładow ą tran sfo rm ac ją  s tru k tu ry  z p rzy k ład u  1 na  s t ru k ­
tu rę  m odułow ą p rzed staw ia  p rzyk ład  2.

P R Z Y K Ł A D  2

m odule MO 
expose P I 
p ro ced u re  P I

end
p ro ced u re  P3 

end
m odule M l 

expose P2 
p roceduro  P2

end
procedu rę  P4 
,.P3.. 

end
end  M l 

end MO

Pow yższe rozw iązan ie  n iesie  w  sobie szereg  zm ian  do 
o ryg ina lne j koncepcji m odu łu  W irtha :
•  Z m ienne d ek la ro w an e  w  m odule, lecz n ie loka lne  d la  j e ­
go p ro ced u r (tzw. zm ienne w łasne  m odułu), is tn ie ją  przez 
cały czas b iegu p ro g ram u , stan o w iąc  w ygodny bufo r, łą ­
czący w ykonyw ane  w  rozdzielnych  chw ilach  p rocedu ry . .

•  S te ro w an ie  przep ływ em  in fo rm ac ji m iędzy  m odułam i 
je s t ja w n e  i odbyw a się za pom ocą d y re k ty w  z lis t: im ­
po rtow ej use, ek spo rtow ej expose i re s try k c ji p riv a te . U- 
¿ycie  k ażd e j z n ich  je s t opcjonalne.

•  L ista  im p o rto w a use dow olnego m odu łu  specy fiku je  naz­
w y  m odułów , k tó ry ch  ob iek ty  w łasne  (udostępn iane  ich 
lis tą  ek spo rtow ą expose) s ta ją  się w idoczne w  ty m  m odu­
le. Z m ienne, do k tó rych , dostęp  uzyskano  tą  m etodą, m oż­
na  jed y n ie  oczytyw ać, bow iem  jedyne leg a ln e  o p erac je  na 
nich  re p rezen tu ją  p ro ced u ry  ich m odułów  m acierzystych , 
bądź  im  podległych. Z asada  ta  s tanow i p o w ró t do ro zw ią ­
zan ia  M O DU LI, w obec zn iesien ia  je j w  b liźniaczych języ ­
k ach  SB -M O D  i PO RTA L.

•  Z organizow ane h ie ra rch iczn ie  m odu ły  p rz e jm u ją  fu n k c je  
s t ru k tu ry  b lokow ej. Z a tem  w  m odule w idoczne są ob iek ty  
dek la ro w an e  w  n im  sam ym , ob iek ty  s tanow iące  jego  o to­
czenie *), ob iek ty  eksponow ane p rzez  m oduły , ich  nazw y 
zn a jd u ją  się na liście im portow ej use) o raz  eksponow ane 
przez m oduły  bezpośrednio  lokalne.

•  L is ta  re s try k c ji p riv a te  sp ecy fik u je  id en ty fik a to ry  tych  
ob iek tów  w łasnych  m odułu , k tó re  są  ściśle lokalne , tzn. 
n ie  m ogą być w y k o rzy stan e  n aw e t p rzez  m odu ły  h ie r a r ­
ch icznie podległe. J e s t  to lis ta  red u n d acy jn a , z d efin ic ji 
n ieobecna w  m odu łach  najn iższych  h iera rch iczn ie . J e j u- 
życie um ożliw ia un ikn ięc ia  ko liz ji nazw  w  p rzy p ad k u  w y­
m ian y  pojedynczego m odu łu  w  p rog ram ie .

•  Jednoczesna  w idoczność, w  dow olnym  pu n k c ie  p ro g ra ­
m u, ob iek tów  o ta k im  sam ym  id en ty fik a to rze  je s t zaw sze

<) Otoczenie m odułu stanowią wszystkie obiekty własne i de­
k laracje  deliniow ane w tych m odułach hierarchicznie wyższych, 
k tóre  się kolejno — począwszy od tego m odułu — obejm ują.

ńg, błędem , sygnalizow anym  przez kom pila to r. N ie funkc jo - 
hj» n u je  w ięc zasada  p rzes łan ia  ob iek tów  h ie ra rch iczn ie  dal- 

'* szych przez bliższe.

O m ów ione zasady  ilu s tru je  p rzyk ład  k a r to te k i pojazdów  
(p rzykład  3).

P R Z Y K Ł A D  3

m odule ca rm an ag em en t; 
expose m anage ; 
p r iv a te  n;
type  ca r =  reco rd  id en t : char;

end
v a r  n  : in teg er: =  0; ---------  liczn ik  s ta n u  k a rto te k i
p rocedu re  m anage (...);

... ---------  o p e ru je  na p rocedu rach
m o d u łu  carfile

end
m odule carfile ;

expose add , de le te , u p da te , file; 
v a r  file  : array /1 .. 1000/of car; 
p ro ced u re  ad d (da ta :car);

end
p ro ced u re  d e le te (da ta :car); 

end
p ro ced u re  upda te (d a ta :ca r); 

end
p ro ced u re  fin d id en t(id  : char, ou t n  : in teger);

. . .  p ro ced u ra  lo k a ln a  m odu łu
end  

end  carfile  
end  ca rm an ag em en t 
m odule superv ision ; 

use carfile ;
... ---------  in n y  m oduł k o rzy s ta jący  z k a rto te k i

end  su perv is ion

M oduły SU PER V ISIO N  i CARM A N A G EM EN T k o rzy sta ­
ją  z p ro ced u r m odu łu  C A R FIL E  s to su jąc  odpow iednio  li­
s tę  use i zasadę m odu łu  bezpośrednio  lokalnego. M ożli­
w ość m odyfikacji tab licy  F IL E  uzysku ją  w y łączn ie  przez 
użycie jed n e j z p ro ced u r ek spo rtow anych  ADD, DEL.ETK 
lub  U PD A TE, n a to m ia s t p raw o  je j bezpośredniego  odczy­
ty w an ia  uzy sk u ją  dzięk i um ieszczen iu  je j nazw y  na  liście 
expose. Z auw ażm y, że ew en tu a ln e  użycie w  m odu le CAR­
F IL E  id e n ty fik a to ra  „n” n ie  ko lidow ałoby  z ta k ą  sam ą 
nazw ą liczn ika  z m od u łu  nadrzędnego , pon iew aż te n  o s ta t­
n i je s t zastrzeżony  jak o  p riv a te .

T ak  ok reślona  s t ru k tu ra  je s t kom prom isem  m iędzy  p ro ­
s to tą  języka a p o trzeb am i w spółczesnych  zastosow ań, k tó ­
ry m  n a jlep ie j odpow iada np . języ k  A D A ; choć is tn ie ją , 
pew ne z n im  ana log ie  (por. [3]). D y rek ty w n e  ste row an ie  
p ro p ag ac ją  id en ty fik a to ró w  zastęp u je  rozdział jednostek  
p ro g ram u  n a  część d e k la ra c y jn ą  i  ciało. P rzed s taw io n e  roz­
w iązan ie  je s t w yn ik iem  nieco innego sp o jrzen ia  n a  s t ru k ­
tu rę  języka  — odzw ierc ied la  ono lep ie j in ży n ie rsk ie  w y­
m ag an ia  p ro g ram is tó w  ap lik acy jn y ch . Z będne s ta ją  się 
n iek tó re  m ożliw ości ADY czy LO G LA N U  [5], w sk u tek  cze­
go po w sta je  język  (pojęciow o i im p lem en tacy jn ie ) o klasę 
prostszy .

* * ♦

O m ów iona propozycja  n ie  je s t pozbaw iona pew nych  wad. 
Po  p ierw sze  — w y k o rzy stan ie  pam ięci operacy jn e j jest 
m nie j e fek tyw ne  w  p o ró w n an iu  ze s t ru k tu rą  b lokow ą, bo­
w iem  d uża  część zb io ru  zm iennych  m a c h a ra k te r  p e rm a­
n en tn y . Po d ru g ie  — język  w ym aga k o m p ila to ra  w ielo- 
p rzebiegow ego, o znacznie rozbudow anych  m echanizm ach  
op eru jący ch  tab licam i sym boli.

P rzed staw io n e  pode jśc ie  m a jed n ak  znacznie w ięcej za­
let.

•  Z astąp ien ie  s t ru k tu ry  b lokow ej m odu łam i pow oduje, że 
zbędny  je s t m echan izm  ty p u  d isp lay . K ażdem u w yw ołan iu  
p ro ced u ry  tow arzyszy  jedyn ie  p ro s ta  m o dyfikac ja  w skaź-
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n ik a  do alokow anego  segm en tu  danych . D ostęp do zm ien­
nych w łasnych  m odu łu  m ożna uzyskać s to su jąc  a d re s o w a - ' 
nie bezw zględne.
•  M oduły  n ie  pozostaw ia ją  żadnego ś ladu  w  kodzie w yn i­
kow ym  prog ram u .
•  M odu laryzacja  p ro g ram u  pozw ala ściśle pow iązać jego 
określone p a r tie  z fu n k c ją , ja k ą  p e łn ią  d la  fizycznego oto­
czenia.
•  M oduły um ożliw ia ją  zabezpieczenie przed n iew łaściw ym  
w y korzystan iem  w szystk ich  sw oich obiektów , u k ry w a jąc  
p rzy  ty m  te, k tó re  są uznane za szczegóły im p lem en tacy j­
ne a lgo ry tm u , a ek sp o n u jąc  o b iek ty  o bardz ie j g lobalnym  
ch arak te rze .
•  H ie ra rch ia  m odułów  odzw iercied la  ko le jne  fazy  p rze­
tw arzan ia  in fo rm ac ji i um ożliw ia system atyczne p ro g ram o ­
w anie, analog iczn ie  jak  w  p rzy p ad k u  s tru k tu ry  b lokow ej.
•  W ychodząc z założenia, że p rog ram ow an ie  system ów  
czasu rzeczyw istego je s t siln ie  pow iązane z p ro g ram o w a­
n iem  w sp ó łb ieżn y m ,-p rezen to w an ą  s tru k tu rę  m ożna ła tw o 
w zbogacić o k o n s tru k c je  w ielozadaniow ości, np. w  sty lu  
ADY.
•  O pracow an ie  sy s tem u  rozdzielnej kom pilac ji je s t dla 
s tru k tu ry  m odu łow ej znacznie p rostsze n iż d la  b lokow ej.

Pow yższą koncepcję  m ożna zastosow ać n ie  ty lko  do ję ­
zyków  czasu rzeczyw istego. N ie je s t ona obarczona żadną z 
p rzedstaw ionych  w ad  s t ru k tu ry  b lokow ej, na to m ias t p rze j-

m u je  w szystk ie  je j za le ty . Z uw ażnej an a lizy  te j p ropozy­
cji w yn ika , że je j is to tą  je s t p rzerzucen ie  kosztów  o g ra ­
niczenia w idoczności obieiktów — z kodu  w ynikow ego p ro - 

t g ram u  do k o m p ila to ra  języka. C ena te j o p erac ji w y d a je  
się być n iew ie lka  w obec zysków , k tó re  m ogą być is to tne  
d la  w ie lu  zastosow ań.
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Automatyzacja zdalnej obsługi użytkownika 
w systemie GEORGE-3

Znaczna część profesjonalnych ośrodków obliczeniowych, 
zw łaszcza tych ogólnodostępnych, przeżywa od kilku już 
lat trudności natury ekonom icznej. Załam anie gospodarki 
i zm iany w  sposobie jej sterow ania spow odow ały zaw ie­
szenie eksploatacji w ielu  system ów  o charakterze ponad- 
obicktowym  oraz w ycofanie zam ów ień na now e opracowa­
nia. Jednocześnie, przy znacznym w zroście kosztów  dzia­
łalności ośrodków (płace, koszty m aterialne), m ożliw y byl 
ty lk o , stosunkowo n iew ielk i wzrost cen usług obliczenio­
w ych. Dala o sobie znać w zględna taniość pracy adm ini­
stracyjno-biurow ej w  relacji do cen sprzętu kom putero­
w ego, na którym  prowadzone są obliczenia. Tak w’ięc o- 
środki inform atyki znalazły się w  sytuacji, w  której —

w edług życzeń autorów reform y gospodarczej — powinna  
była znaleźć się cala gospodarka.

A by nie zbankrutować, ośrodki te muszą w  sposób ra­
dykalny obniżać koszty w łasne działalności oraz zw iększać  
przy posiadanym  potencjale sprzętowym  w olum en usług  
— podnosząc przy tym  zarówno ich jakość, jak i atrak­
cyjność form dostępu użytkow nika do komputerów.

W przypadku ośrodków eksploatujących kom putery OD­
RA 1305 droga do intensyfikacji w ykorzystania sprzętu o- 
raz podniesienia jakości i atrakcyjności usług prowadzi 
poprzez takie zrekonfigurowanie sprzętu, aby była m ożli­
wa praca pod nadzorem system u operacyjnego GEORGE-3.

Mgr inż. PAW EŁ STASIEW ICZ u- 
kończy ł w 1960 r . s tu d ia  n a  W y­
dziale  Ł ączności P o litech n ik i W ro­
cław sk ie j. In fo rm a ty k ą  za jm u je  się 
od 1962 r . J e s t  au to rem  szeregu sy ­
stem ów  kom puterow ego  w spom aga­
n ia  p ro jek to w an ia  m ie jsk ich  siec! 
sa n ita rn y c h  o raz system ów  s te ro w a­
n ia  ob liczen iam i d la  k lasy  p ro g ra ­
m ów  naukow o-tech n iczn y ch  w sy­
stem ie  o p eracy jn y m  GEORGE-3

Mgr inż. JA N  STEPANIEC ukończy ł 
w 1S62 r. W ydział K o n s tru k c ji P rz y ­
rządów  M oskiew skiej W yższej Szko­
ły  T echn icznej im . B aum ana, spe­
c jalność u rząd zen ia  i m aszyny  li­
czące. W la ta c h  1967—1968 pracow ał 
w  firm ie  ICL 1900. Od 1968 za jm u je  
się sy stem am i zarząd zan ia  d la  b u ­
dow n ic tw a  i p rzem ysłu  m ate ria łó w  
budow lanych . O becnie k ie ru je  p ra ­
cam i n ad  rozw ojem  n ow ych  te c h ­
nologii p rze tw arzan ia  i zastosow ań 
w  W PIPB  ETOB.
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Pozw ala to  znacznie zw iększyć w ydajność  w  po rów nan iu  
do ek sp lo a tac ji z użyciem  egzeku to ra . P odstaw ow e w alo ­
ry  sy s tem u  G EO RGE-3, tak ie  jak : w ysoki stop ień  w yko­
rzy s tan ia  sp rzę tu  (w ty m  zarów no p roceso ra , (który m oże 
obsług iw ać rów nocześnie co n a jm n ie j k ilk an aśc ie  p ro g ra ­
m ów , ja k  i znakow ych u rządzeń  zew nętrznych  n ie  w spół­
p racu jący ch  bezpośrednio  z p rog ram am i), bardzo  w ygodny 
i w ysoce zau tom atyzow any  system  zda lne j obsługi u ży t­
kow ników  (p raca  in te ra k ty w n a  w  podsystem ie M O P i 
zdalna  w sadow a), au tom atyczne  arch iw o w an ie  zbiorów  
w szelk ich  fo rm ató w  w  pam ięci m asow ej (PZS) sp raw n y  
ed y to r tek s tów , au to m aty czn e  rozliczanie uży tkow ników , 
itp . — są p ra k ty c z n ie  znane stosunkow o n iew ie lk ie j licz­
b ie  ośrodków , k tó re  w droży ły  ten  system  eksp loa tac ji.

Szereg ośrodków  przygo tow uje  się obecnie do jego w dro ­
żenia , zw łaszcza że o sta tn io  za is tn ia ły  rea ln e  m ożliw ości 
z ak u p u  w iększych pam ięci o p eracy jnych  (z f irm  po lon ij­
nych), co je s t jed n y m  z w a ru n k ó w  efek tyw nego  w yko­
rzy s tan ia  G EO R G E’A-3.

Poza koniecznością p o siadan ia  odpow iednio  dużej p a ­
m ięci operacy jn e j o raz  sp rzę tu  do zdalne j obsługi u ży t­
kow ników  (m u ltip lekser, sk a n e r  lub  p roceso r k o m u n ik a ­
cy jn y  oraz m odem y i te rm in a le ), w y stęp u ją  jeszcze dw ie 
in n e  b a rie ry , k tó ry ch  pokonan ie  je s t n iezbędne do k o rzy ­
s tan ia  z sy s tem u  GEORGE-3.

P ierw sza  — to zapew nien ie  w szystk im  użytkow nikom  
system u, zw łaszcza uży tkow nikom  zdalnym , bieżącego (bez 
dłuższego oczek iw an ia) dostępu  do p am ięc i dyskow ych. W 
zak res ie  zbiorów  n iew ie lk ich  (do ok. 1 m in  znaków ) w y­
sta rcza ją  s tan d a rd o w e  m ożliw ości sy s tem u  (zbiory PZS). 
P ro b lem  au tom atycznego , t j .  bez w y m ian y  p ak ie tó w  d y ­
skow ych, p rzydz ia łu  zb iorów  w iększych, w  ty m  zbiorów  o 
topog rafii op ty m aln e j ze w zględu  na  czas so rtow ań , zgod­
n ie  z zapo trzebow an iem  w szystk ich  uży tkow n ików  na  zbio­
ry  dyskow e — został rozw iązany  przez  zastosow anie g ru p y  
p ro ced u r o nazw ie A UTO D Y SK , rozszerzających  s ta n d a r ­
dow e m ożliw ości sy s tem u  operacy jnego .

D ruga b a r i e r a  to konieczność poznan ia  o raz  p ra k ­
tycznego o p anow an ia  um ieję tności s tosow an ia  kom end i 
innych  rozw iązań  sy s tem u  operacy jnego . P o dstaw ow y  za­
sób w iedzy d la  p ro g ram is tó w  zastosow ać m a w  p od ręcz­
n ik u  p ro d u cen ta  k o m p u te ró w  objętość ok. 700 s tron . D la 
p rak tycznego  opanow an ia  te j w iedzy po trzeb n y  je s t ok res 
w ie lu  m iesięcy, a n aw e t k ilk a  la t. P rob lem  te n  m ożna 
znacznie złagodzić d o sta rcza jąc  uży tkow nikom  m akroko - 
m ęnd (zw anych d a le j p rob lem ow ym i sy s tem am i s te ru jąc y -

S chem at u rządzeń  p rog ram o w y ch  a u to m aty zu jący ch  obsługę u ż y t­
ko w n ik a  w  sieci te le p rz e tw a rz a n ia  W PIPB  ETOB

mi) obsługu jących  u ru ch am ian ie , te s tow an ie  i rea lizac ję  
całych k las  p rog ram ów  zastosow ań. Z w aln ia  to  uży tkow ­
n ik ó w  od konieczności obsługi p rog ram ów  za pom ocą in ­
dyw id u a ln ie  p rzygo tow yw anych  zestaw ów  kom end sy ste­
m u operacy jnego , bądź sp raw ę  tę oddala  w  czasie.

Schem at kom pleksu  rozw iązań  p rog ram ow ych  au to m a­
tyzu jących  obsługę uży tkow nika  w  sieci te lep rze tw a rza ­
n ia  z W P IP B  ETOB pokazano  na  ry su n k u .

ROZSZERZENIE MOŻLIWOŚCI SYSTEMU GEORGE-3

Z ad an ia  p rzydz ia łu  uży tkow nikom  m iejsc  na  p ak ie tach  
dyskow ych  oraz m on tażu  i dem ontażu  p ak ie tó w  w trak c ie  
ek sp lo a tac ji k o m p u te ra  s tw a rza ją  p raw ie  zaw sze tru d n o ś­
ci k ie row n ikom  in s ta la c ji i op e ra to ro m  k o m p u te ra . P ro ­
b lem y są tym  pow ażniejsze, im  gorsza je s t re la c ja  liczby 
posiadanych  jed n o s tek  pam ięci dyskow ej do liczby  uży t­
kow ników  danego k o m p u te ra . Zazw yczaj stosow ane są 
dw a sposoby: pow iększan ie  in s ta la c ji o dalsze jednostk i 
pam ięci dyskow ej lu b  — przy  ogran iczonych  m ożliw ościach 
w  tym  zak res ie  — w y ra fin o w an e  techn ik i harm onogram o- 
w an ia  jednoczesnej p racy  uży tkow n ików  k o rzy sta jący ch  z 
pam ięci dyskow ych.

W p rezen tow anym  rozw iązan iu  w ykorzystano  inną  kon­
cepcję, pozw ala jącą  un ik n ąć  w ad  w ym ien ionych  m etod 
(rozbudow y sp rzę tu  lub  p racochłonnego  h a rm onogram ow a- 
nia). M etoda ta  m a szczególne w alo ry  p rzy  dysponow an iu  
p ak ie tam i dyskow ym i o dużej po jem ności w  p rzypadku , 
gdy  znaczna liczba uży tkow ników  p rzy p ad a  n a  n iew ielką  
liczbę jed n o s tek  dyskow ych, lu b  zapo trzebow an ie  uży t­
kow n ików  na  pam ięci je s t w  tra k c ie  d n ia  roboczego na 
ty le  zm ienne, że un iem ożliw ia  e fek ty w n e  h arm onogram o- 
w an ie  m on tażu  p rzydzielonych  im  pakietów .

M etoda rozw iązan ia

Całość lub  część jed n o s tek  dyskow ych  o b e jm u je  się za­
sadą  n iew ym ienności zam ontow anych  w  n ich  pak ie tów . 
Ł ącznie  tw orzą  ono pu lę  tzw . p ak ie tó w  w spólnego  uży t­
kow ania. Z ak ład an ie  n a  n ich  zbiorów  (egzozbiory m iano ­
w ane w  n o m en k la tu rze  sy s tem u  G EO RGE-3) m ożliw e jest 
jedyn ie  za pom ocą p ro ced u ry  (m akrokom endy) U DAS sy­
stem u  operacy jnego . R ezerw ac ji dok o n u ją  uży tkow n icy  w 
ram ach  sw oich  u ru ch am ian y ch  zdań  pod nadzorem  syste ­
m u operacy jnego , z ty m  że m iejsca  um ieszczenia poszcze­
gólnych zb iorów  nie są im  znane. M akrokom enda UDAS 
działa  w  oparc iu  o z aw arte  w  odpow iednim  zbiorze s te ru ­
jący m  n u m ery  p a k ie tó w  w spólnego uży tkow an ia , obciąża­
jąc  poszczególne p ak ie ty  jed n o s tk i dyskow ej w  sposób 
losow y lub  in n y  — usta lony  przez k ie ro w n ik a  in s ta lac ji.

R ezerw acja  zb io rów  w ygasa  n a jpóźn ie j p rzy  zakończe­
n iu  zadan ia , k tó re  je  rezerw ow ało . J e s t to  w ięc rea lizac ja  
pam ięci m asow ej o dostęp ie  sw obodnym  ty p u  n iearch iw al- 
nego. Z użytkow ego p u n k tu  w idzen ia  da je  to tak i efek t, 
jak b y  in s ta lac ja  k o m p u te ro w a  m ia ła  og rom ną, znacznie 
w iększą od rzeczyw iste j, liczbę jed n o stek  dyskow ych . M a­
k rokom enda  UDAS obsługu je  w szelk ie  n iezbędne czynnoś­
ci o rgan izacy jne  zw iązane z p racą  na  egzozbiorach: re z e r­
w ację , k asow an ie , kop iow anie, sk ładow an ie  i odzysk iw a­
n ie  zaw arto śc i zbiorów  z taśm , w y d ru k i zaw arto śc i itp.

P u lę  od rębną  (całkow icie lu b  częściowo) od pak ie tów  
w spólnego uży tkow an ia  tw orzą  p a k ie ty  p rzeznaczone do ob­
sługi so rtow ań . D la danego u ży tkow n ika  reze rw ac ji zbio­
rów  roboczych d la  so rto w an ia  dokonu je  p ro ced u ra  (m akro ­
kom enda) RESORT. L o kalizac ja  egzozbiorów  w y b ierana  
je s t z uw zg lędn ien iem  m in im alizac ji czasu so rtow an ia . R e­
ze rw acja  zb iorów  dla so rto w ań  w ażn a  je s t ty lk o  do chw ili 
zakończen ia d z ia łan ia  p ro g ram u  so rtu jącego  lu b  w y ją tk o ­
wo — do zakończenia  zadan ia .

Spis p ak ie tó w  w spólnego u ży tk o w an ia  o raz  p ak ie tó w  do 
obsługi so rto w ań  pozostaje  w  dyspozycji k ie ro w n ik a  in s ta ­
lacji kom pu terow ej. S tan  ich za in s ta lo w an ia  na tom ias t 
m oże się zm ien iać w  tra k c ie  p racy  system u, w  k o n k u ren ­
cji z p ak ie tam i d la  zastosow ań czasu  rzeczyw istego, nic 
o b ję ty m i m etodyką  w spólnego uży tkow an ia .

P ro ced u ram i w spólnego uży tk o w an ia  może być objęta 
całość lub  jed y n ie  część pow ierzchni pak ie tów . P ro ced u ry  
ew en tualnego  dem on tażu  p ak ie tó w , b ad an ia  sto p n ia  ich 
ak tu a ln eg o  zapełn ien ia  itp . obsług iw ane są przez m akroko-
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m endę pom ocniczą UDASI. P rcced u ry  zapew n ia ją  pe iną  
bezkolizyjność fizycznych nazw y egzozbiorów  poszczegól­
nych zadań . N azw y te  tw orzone są  bow iem  au tom atyczn ie  
— na podstaw ie  nazw  zadań  i kodów  uży tkow ników  (sto­
sow anych  d la  ich id en ty fik ac ji i rozliczeń). P rcced u ry  m a­
ją n iezbędne zabezpieczenia re s ta rto w e  na w ypadek  a w a ­
rii system u  operacy jnego .

P rzy  sk ładow an iach  w ykorzystyw ana  je s t technologia  
tzw . d ług ie j taśm y , tj. w ielozbiorów  fo rm a tu  *MT, n iedo­
stępnych  w  s tan d a rd o w e j w e rs ji system u  operacy jnego .

O m aw iane p ro ced u ry  zap isane zostały  w  języku  kom end 
sy s tem u  operacy jnego  G EORGE-3 (tw orzą m akroko m en- 
dy). M akrokom endy  pod lega ją  dostosow aniu  do specyfik i 
in s ta lac ji k o m p u tero w ej, ze w zględu na liczbę i rodzaj 
pam ięci dyskow ych  oraz s tru k tu rę  eksp loatow anych  zadań, 
a także  p rzy ję ty  system  kodów  użytkow ników .

Efekt użytkow y (ekonomiczny)
Z astosow an ie om ów ionej p rocedu ry  pozw ala, n aw e t przy 

bardzo  ogran iczonym  w yposażen iu  in s ta lac ji ko m p u te ro ­
w ej w  pam ięci dyskow e, rozw inąć pe łn ą  m oc in s ta lac ji 
na rzecz uży tkow n ików  — zarów no lokalnych  (p rze tw a­
rzan ie  w sadow e), ja k  i zdalnych  (te rm ina le  M OP oraz zd a l­
ne p rze tw arzan ie  w sadow e). B arie rę  m ożliw ości stanow i 
tu ta j łączna po jem ność pam ięci dyskow ych, k tó ra  pow in­
na  zaspokajać  sum ę dynam icznie  k sz ta łtu jący ch  się chw i­
low ych po trzeb  uży tkow ników , a n ie  — liczba posiadanych  
jed n o s tek  dyskow ych, k tó ra  p rzy  trad y cy jn y ch  m etodach 
p racy  m usi być znaczna.

D ysponu jąc  — na p rzyk ład  — p ak ie tam i w spólnego 
uży tk o w an ia  o po jem ności 90 m in  znaków  (półtora pak ie tu  
o po jem ności 60 m in  znaków ) i p rzy jm u jąc , że p rzecię tne  
zadan ie  p o trzeb u je  ok. 5 m in  znaków  n a  egzozbiory, m oż­
na bezko lizy jn ie  obsługiw ać bez h a rm onogram ow an ia  18 
zadań  jednocześn ie , tj. sym ulow ać sy tuac ję , w  k tó re j dla 
uży tkow ników  m am y  nie p ó łto ra  p ak ie tu  (90 m in  znaków ), 
a  18 p ak ie tó w  po 8 m in  znaków  każdy  (po 5 m in  znaków  
efek ty w n ie  w ykorzystyw anych).

M in im alny  e fek t ekonom iczny  w  p rzy p ad k u  p rzec ię tne j 
in s ta lac ji kom p u tero w ej — to m ożliw ość rezygnacji z za ­
k u p u  pam ięci dyskow ych i s te ro w n ik a  o koszcie rzędu  m i­
lionów  złotych.

P raca  bez w y m ian y  p ak ie tó w  przynosi także  n a s tę p u ją ­
ce dodatkow e korzyści:

•  zm nie jszen ie  obciążenia opera to ró w  k o m p u te ra  w  w y ­
n iku  e lim in ac ji czynności m on tażu  i dem ontażu  p a k ie ­
tów

•  zm nie jszen ie  tem pa  zużycia technicznego m echanizm ów  
dyskow ych.

U zyskany  w zro st p rzepustow ości in s ta lac ji kom puterow ej 
da je  rezy g n ac ja  z ko rzy s tan ia  ze zbiorów  fo rm a tu  *DA w 
PZ S n a  rzecz p racy  z egzozbioram i, zak ładanym i i kaso­
w anym i dynam iczn ie  w  trak c ie  rea lizac ji zadań , a  także  — 
rezygnac ja  z w yk o rzy sty w an ia  szpul ta śm y  m agnetycznej 
(ezgotaśm ) na rzecz w ielozbiorów  fo rm a tu  *MT w  PZ S 
(m akrokom enda DLUGATASM A).

Do „w spólnego uży tk o w an ia” , a  także  so rtow an ia , m oaą 
być w ykorzystan ie  g ru p y  jednostek  (pak ;etów ) dyskow ych 
o różnych  po jem nościach . A lokacja  egzozbiorów  roboczych 
dla so rtow ań  n as tęp u je  w  g rup ie  pak ie tów  o po jem noś- 
ciach dostosow anych  do żądanej w ielkości egzozbiorów.

Na in s ta lac jach  przeciężonych — z p u n k tu  w idzen ia  
bieżącego (chw ilow ego) zapo trzebow ania  m iejsca na dy ­
skach  — m oże być w prow adzony  system  ko le jek  (ew en tu ­
a ln ie  o d ręb n y  d la  każdej g ru p y  po jem nościow ej pak ietów ). 
U ży tkow nicy  M OP in fo rm ow an ia  sa  w ów czas o położeniu  
sw oich zad ań  w  ko le jkach . O pera to rzy  k o m p u te ra  m ają  
n a to m ias t m ożliw ość opera tyw nego  dokonyw an ia  w  nich 
zm ian w ko lejności zadań.

Poza sw oim i fu n k c jam i zw iązanym i z o rg an izac ją  p racy  
na p ak ie tach  w spólnego  uży tkow an ia , m ak rokom enda  
UDAS pełn i także  fu n k c ję  m ak rokom endy  u n iw ersa ln e j 
obsługu jącej całość p ro g ram ó w  o rgan izacy jnych  d la  p am ię ­
ci dyskow ych (# X P JC , # X P JD , # X P JW  itd.).

EWA-1 — OBSŁUGA OBLICZEŃ INŻYNIERSKICH I 
N AUKOWO-TECHNICZN iTCH

P odstaw ow ym  zadan iem  problem ow ego sy stem u  EW A-1 
je s t au to m aty zac ja  czynności w y stęp u jący ch  p rzy  u ru c h a ­
m ian iu , te s to w an iu  i rea lizac ji p rog ram ów  in ży n ie rsk ich  i 
naukow o-techn icznych  w  sieci te lep rze tw a rzan ia  zdalnego 
i lokalnego  w  podsystem ie M OP system u  operacy jnego  
GEORGE-3.

System  EW A-1 um ożliw ia obsługę beż żadnych  zm ian 
i p rze ró b ek  o tw arteg o  zb ió r” p ro g ram ó w  uży tkow ych  w y­
g n a n y c h  na  k o m p u te rach  ODRA 1300 pod nadzorem  eg ­
zeku to ra  o raz  w iązan ie  tych  p ro g ram ó w  w  sys tem y , p rzy  
w ym ianie in fo rm ac ji pom iędzy p ro g ram am i na  poziom ie 
zbiorów  taśm ow ych , dyskow ych  lub  u rządzeń  podstaw o­
w ych — sym ulow anych  w  PZS. Podczas ich d z ia łan ia  z d a ­
nych pob ie ranych  z p ro g ram ó w  b in a rn y ch  w  postac i p a ­
ram e tró w  lin ii s te ru jąc y ch , zdarzeń  p rogram ow ych  itp . — 
budow ana  je s t au to m aty czn a  m ak ro k o m en d a  ich obsługi, 
zgcdna z w ym ogam i GEORGE-3.

P a ram etry czn e  s te ro w an ie  system em  um ożliw ia w p ro ­
w adzen ie  danych  i w y prow adzan ie  w yn ików  n^ różnych 
nośn ikach  m aszynow ych ; m ożna np. bezpośrednio  p rz y łą ­
czyć do p ro g ram u  u rzadzen ia  m in ik o m p u te ra  MERA-100 
w postaci m in ikase ty , d ru k a rk i m ozaikow ej lub  m on ito ra  
ekranow ego.

P ro g ram  b in a rn y  w  system ie  m oże być w y w o łan y  (z 
taśm y  m agnetycznej, p am ięc i dyskow ej, PZS) kom endą ła ­
dow an ia : LOAD, F IN D  lub  sk róconą nazw ą, ieśli został 
w prow adzony  na  sta łe  do b ib lio tek i p ro g ram ó w  uży tko ­
w ych system u  EW A-1.

F.WA-2 — URUCHAMIANIE I TESTOWANIE PROGRA­
MÓW UŻYTKOWYCH

Z adan iem  EW Y-2 je s t p rzede w szystk im  w spom aaan ie  
procesów  u ru ch am ian ia  i te s to w an ia  w  system ie  GF.ORGE- 
-3 na k o m p u te rach  O D PA  1305 p ro e ram ó w  użytkow ych  
n ap isanych  w  języku : PL A N  FO R T R A N  oraz  COBOL. 
EW A-2 um ożliw ia au to m aty zac ję  n astęp u jący ch  czynności 
zw iazanych  z tra n s la c ją  i rea lizac ją  p rog ram ów  uży tko ­
w ych:

•  w ybór jednego  z trzech  m ożliw ych  tra n s la to ró w  (PLAN, 
COBOL, FO RTRAN ) bez p o daw an ia  w  p a ra m e tra c h  d o d a t­
kow ych in fo rm ac ji

•  tw orzen ie  -param etrów  do m ak ro k o m en d y  obsługi w y­
b ranego  tra n s la to ra

® w ykonan ie  p rzetłum aczonego  i skonso lidow anego  p ro ­
g ram u  b inarnego , bez po trzeb y  p isan ia  m ak ro k o m en d y  
jego obsługi, k tó ra  je s t tw orzona  dynam iczn ie  w  czasie 
w ykonyw an ia  p ro g ram u  użytkow ego.

System  EW A-2 do sw ego d z ia łan ia  pob iera  dane  z lin ii 
s te ru jący ch  p ro g ram ó w  źródłow ych  lub  b in a rn y ch . P raca  
w  system ie  jes t bardzo  p rosta , gdyż jedynym  p a ram e trem  
r-b liea to ry jnym  je s t n ązw a zbioru  z p rogrnm em  źród ło ­
w ym . P ro g ram  źród łow y n ap isan y  w  pow yższych językach  
m oże być um iejscow iony  w  PZ S lu b  na  kasecie  m ag n ety cz­
nej m in ik o m p u te ra  M FRA -I00. P ro g ram  m ożna też  w p ro ­
w adzać dynam iczn ie  (w czas;e dz ia łan ia  tra n s la to ra )  z 
k law ia tu ry  te rm ;nala . J a k  w ykaza ła  rorak tyka, system  ten  
je s t szczególnie p rzy d a tn y  d la  u ży tkow n ików  te rm in a li. 
Pozw ala on na  w y k o rzy stan ie  bogatego i bardzo  e fek ty w ­
nego oprog ram ow an ia  s tandardow ego  zaw artego  w  sy s te ­
m ie G EO RGE-3 p rz y  m in im a ln e j znajom ości języka  k o ­
m end tego system u.

EWA-3 — OBLICZENIA PROGRAMÓW RESTARTOWAL- 
NYCH

Z adan iem  EW Y-3 jes t u sp raw n ien ie  w y k o rzv stan ia  zaso­
bów  dużego k o m p u te ra  o raz  u rządzeń  za in s ta low anych  w  
sieci te lep rze tw arzan ia . U sp raw n ien ie  obciążeń in s ta lac ji 
m ożna uzyskać poprzez w znow ien ia  re s ta rto w a ln y ch  p ro ­
g ram ów  w  zadan iach  p rze rw an y ch ; p rze rw an y ch  z ró ż ­
nych przyczyn, np:
•  za łam an ia  i u p adku  sy s tem u  operacy jnego  G EORGE-3
•  techn icznej aw arii k o m p u te ra  (z w y ją tk iem  zniszczenia 
pak ie tów  dyskow ych zaw ie ra jący ch  PZS)



•  zakłóceń w p racy  łącz te lep rze tw a rzan ia

•  d z ia łań  o p e ra to rsk ich  zw iązanych  z doborem  o p ty m a l­
nej, w  d an e j chw ili, m ieszank i zadań  (posyłanie i sp ro w a­
dzenie zadań  z zasobnika)

•  p rze rw ań  i zan iechań  w y k o n an ia  zad an ia  p rzez  u ży t­
kow ników  te rm in a li (np. podg lądu  cząstkow ych  w yników  
obliczeń itp.).

System  te n  je s t szczególnie p rzy d a tn y  d la  p rogram ów , 
k tó re  obciążają  zasoby in s ta lac ji k o m pu terow ej ponad 
p rzecię tne  p a ra m e try  u sta lone  d la  danego ośrodka.

przyczyn  pozw ala na  o p ty m aln e  obciążen ie  dan e j in s ta la ­
cji, a  tym  sam ym  zapobiega p o w staw an iu  w ąsk ich  p rze ­
k ro jó w  w  złożonym  p ro cesie  p rze tw a rzan ia  d a n y ;h . M a to 
zasadniczy  w pływ  n a  k o m fo rt p racy  obsługi in s ta la c ji i 
odczuw alne e fek ty  ekonom iczne, gdyż w  sposób zasad n i­
czy e lim in u je  s t r a ty  pow odow ane w znaw ian iem  zadań  od 
początku.

W system ie  EW A-3 został p rak ty czn ie  rozw iązany  p rob lem  
ek sp lo a tac ji re s ta rto w a ln y ch  p rog ram ów  o d ługim  
okresie  obliczeń (np. trw a jący ch  k ilk a  lub  k ilkanaśc ie  go­
dzin), gdyż s tra ty  zw iązane z re s ta r ta m i n ie  m ają  tu  żad ­
nego znaczenia. P rzyk ładow o  — p rzy  eksp lo a tac ji p ro g ram u  
obliczeń zanieczyszczeń a tm o sfe ry  gazam i (PROGRAM  

s tra ty  te  w ynoszą u łam ek  p ro cen ta  czasu  obli-M ożliw ość re s ta r tu  (au tom atyczny  re s ta r t  z załam ańi& iA T M O S) 
sy s tem u  G EORGE-3) w dow olnym  czasie i z dow olnychfiB czeń.

ANDRZEJ W . A B R A M O W IC Z
Instytut Maszyn Matem atycznych  
W arszaw a

System automatycznego redagowania 
tekstów literackich

W Instytucie Maszyn M atem atycznych w  W arszawie 
pudjęto ■realizacji; system u autom atycznego redagowania 
tekstów  —  na potrzeby przem ysłu poligraficznego. Pod­
staw ą prac była um owa zawarta z Ośrodkiem Badawczo- 
-R ozw ojow ym  Przem ysłu Poligraficznego. Przy projekto­
w aniu system u zakładano całkow itą autom atyzację sk ła­
dania i łam ania tekstów  oraz fotoskładu — podstaw o­
w ych etapów  produkcji poligraficznej.

W ramach um ;vvy zrealizow ano projekt koncepcyjny i 
szczegółow y projekt tcclin:czny. N iestety, do tej pory sy ­
stem  nie zestat w ykorzystany. Prace przerwano (z przy­
czyn niezależnych cd Instytutu) na etapie realizacji m o­
dułów  program owych system u. Warto dodać, że niektóre 
programy zostały uruchomione, a wśród nich jądro syste­
mu z modułem ju sto w a n ia '). Po uruchomieniu system  
m ógłby być stosow any zarówno w dużych drukarniach  
(przede w szystkim  przy produkcji książek), jak i w  tzw. 
m ałej poligrafii.

N iezbędnym  w aru n k iem  je s t oczyw iście zastosow an ie od­
pow iedniej k o n fig u rac ji sp rzę tow ej, p rzy  czym  zasadniczą 
ro lę odgryw a tu  sam a n aśw ie tla rk a . To w łaśn ie  p rob lem  
na jw iększy , w  Polsce n a św ie tla rk i nie są  p rodukow ane . 
N ieliczne, po jedyncze system y  fo to sk ładu  p racu jące  w  po l­
skich  d ru k a rn ia c h  są p ro d u k tam i zachodn ioeuropejsk im i, 
kupow anym i ad hoc, bez — jak  się w y d a je  — g ru n to w n e j 
an a lizy  dostępnych  n a  tam te jszy m  ry n k u  system ów  do a u ­
tom atycznego  p rze tw arzan ia  danych  tekstow ych , a tak że  — 
bez w izji kom pleksow ej au to m aty zac ji polskiego p rzem y­
słu  poligraficznego.

P roponow any  System  A utom atycznego  R edagow an ia  T ek ­
stów  (SART) zap ro jek to w an y  je s t w  o p arc iu  o k ra jo w y

>) O gólne p ro b lem y  au tom aty czn eg o  red ag o w an ia  tek s tó w  zostały  
p rzed staw io n e  przez  A n d rze ja  W. A bram ow icza w  IN FO RM A TY ­
CE n r 7—8/83 — przyp . red .

sp rzę t kom puterow y . J e s t on przy  ty m  ta k  zap ro jek to w a­
ny, aby  mógł p racow ać z różnym i n a św ie tla rk a m i (w y­
m ienny  m oduł p rog ram ow y  postprocesora). Co w ięcej — 
system  ten  w ym aga jed y n ie  „n ag ie j” n a św ie tla rk i (w iele 
f irm  dostarcza n a św ie tla rk i w yposażone w  proceso r i p e ł­
n iące pew ne fu n k c je  red ag u jące  — oczyw iście odpow ied­
nio droższe). T ak  w ięc, ab y  system  m ógł być stosow any, 
na leżałoby  użyć ju ż  dz ia ła jące j w  Polsce zag ran iczne j n a ­
św ie tla rk i, zakup ić  now ą, lub  w yprodukow ać  w łasn ą  — 
k ra jo w ą . P ierw sze  rozw iązan ie  n ié  m a sensu  o ty le, że 
stosow ane pojedyncze u rządzen ia  stan o w ią  e lem en t sk ła ­
dow y p racu jący ch  system ów . D rugie  tru d n e  je s t do z re a ­
lizow an ia  ze zrozum iałych  w zględów , tym  bard z ie j, że je ­
śli system  m iałby  być w d rażan y  na  szeroką ska lę  (a ta ­
k ie  by ły  założenia), n ie  w y sta rczy łb y  zakup  pojedynczego 
egzem plarza. W obec znanych  tru d n o śc i i b a r ie r , z k tó ry ­
m i b o ry k a  się p rzem ysł po lig ra ficzny  w Polsce, oraz t ru d ­
ności im portow ych , kon k lu z ja  je s t oczyw ista: sk o n s tru o ­
w an ie  rodzim ej n a św ie tla rk i je s t koniecznością. W ydaje 
się p rzy  czym  celow e, aby  by ła  to n a św ie tla rk a  w yposa­
żona jedyn ie  w p o dstaw ow e fu n k c je  — w szelk ie  fu n k c je  
red ag u jące  pełn iłyby  p ro g ram y  system u. B yłoby to roz­
w iązanie  stosunkow o tan ie  i un iw ersa ln e , d a jące  jednocześ­
nie dużo sw obody p rzy  ie a liz a c ji o p rog ram ow an ia  sy s te ­
mu.

Celow ość w p ro w ad zan ia  ko m p u te ro w ej tech n ik i w  p ro ­
d ukc ji po lig raficznej n ie  budzi — z ekonom icznego p u n k tu  
w idzen ia  — żadnych  w ątp liw ości. N ależy ty lko  w yrazić  
n adzie ję , że nasze d ru k a rn ie  m ożliw ie szybko za in te re su ją  
się w prow adzen iem  na  szeroką skalę  pow szechnie  ju ż  sto ­
sow anej na św iecie techn ik i, n ie czekając, aż będące  na 
ich w yposażen iu  archa iczne  u rządzen ia  u legną ca łkow ite ­
m u zużyciu.

OGÓLNA CHARAKTERYSTYKA SYSTEMU
\ >'■; : .

P rc je k tu ją c  S ystem  A utom atycznego  R edagow an ia  T ek ­
stów  zak ładano , że będzie on tw orzony  e tap am i, a jego 
rozw ój będzie n astępow ał p rzez  op racow yw anie  coraz to 
now ych m odułów  program ow ych , rozszerzających  funkc je  
uży tkow e oraz zak res zastosow ań. Z ak ładano  też m ożli­
w ość rozbudow y k o n fig u rac ji sp rzętow ej.



P odstaw ow ym  etapem  p rac  było zap ro jek tow an ie  i r e ­
a lizac ja  w e rs ji p ilo tow ej system u , p rzeznaczonej do sk ła ­
d an ia  tek s tó w  lite rack ich , a w ięc nie zaw iera jący ch  tak  
skom plikow anych  fo rm  sk ład u , jak  w zory (np. m a tem atycz­
ne), w ykresy , złożone tabele , czy sk ład  w ielo łam ow y. W er­
s ja  p ilo tow a zapew n ia  jed n ak  w  pełn i au tom atyczną re a ­
lizację  n a jb a rd z ie j specyficznych, a jednocześnie n a jb a r ­
dziej p racoch łonnych  procesów , ja k im i są sk ładan ie  i ła ­
m an ie  tek s tó w  oraz s te ro w an ie  n a św ie tla rk a , za pom ocą 
k tó re j będą u zysk iw ane fo rm y kopiow e tek s tu  przeznaczo­
nego do d ruku .

S ystem  p ilo to w y  je s t system em  jednostanow iskow ym  i 
zaw iera  fo rm a te r  (tj. p rog ram  redagu jący) dz ia ła jący  w 
try b ie  w sadow ym . Był on rea lizow any  ek sp ery m en ta ln ie  
na m in ik o m p u te rze  MERA-60 w  s tan d a rd o w ej k o n fig u ra ­
cji (system  o p eracy jny  RT-60). Docelowo system  by łby  im ­
p lem en tow any  na m in ikom pu terze  SM -4 pod nadzorem  sy­
stem u  operacy jnego  DOS/RW .

Założono, że p ro g ram y  p rze tw arzan ia  tek s tu , złożone 
z te k s tu  źródłow ego i rozkazów  języka p rog ram ow an ia  a u ­
tom atycznego  sk ład u , będą tw orzone i p o p raw iane  poza 
system em  SA RT na  w yspecjalizow anym  stanow isku  p rzy ­
go tow yw ania  danych , wyposażciiiym w m o n ito r z k law ia ­
tu rą  o re p e r tu a rz e  -znaków dostosow anym  do po trzeb  po­
lig raficznych . Z n ak i, z tego re p e r tu a ru  .stanow ią jednocześ­
nie kod  w ejśc iow y  sys tem u  SART.

P ro g ram  p rze tw a rzan ia  tek s tu , czyli p ro g ram  w ejściow y, 
p rzek sz ta łcan y  je s t przez ko le jne  m oduły  p rogram ow e sy ­
stem u  SA R T — tj. przez m oduły  tran slac ji, ju stow an ia  
w ierszy  i fo rm ow an ia  stron ic  — do postaci uogólnionego 
p ro g ram u  sk ład u  tek s tu , k tó ry  zaw iera  n iezbędne dane  dla 
tzw. uogó ln ionej n aśw ie tla rk i. Są to n astęp u jące  dane:

— kody  sym boli g raficznych , k tó re  m a ją  być naśw ietlane , 
oraz ko lejność ich n aśw ie tlan ia
— rodzaj p ism a (krój i odm iana)
— w ielkość p ism a (stopień)
— w spó łrzędne x, y p u n k tu , w k tó ry m  m a być n a św ie tla ­
ny k o le jn y  sym bol g raficzny.

U ogólniony p ro g ram  sk ładu  p rze tw arzan y  je s t do p o sta ­
ci p ro g ram u  roboczego, tj. do postaci w ym agnej do s te ­
ro w an ia  k o n k re tn ą  n aśw ie tla rk ą . S terow an ie  n aśw ie tła r- 
ką  odbyw a się w  try b ie  „o ff-line” — za .pośrednictw em  
dysku  elastycznego  lub  taśm y  pe rfo ro w an e j, na k tó rych  
zap isany  je s t roboczy p ro g ram  sk ład u  tek s tu .

JĘZYK PROGRAMOWANIA AUTOMATYCZNEGO SKŁA­
DU TEKSTU LITERACKfEGO

Język  P ro g ram o w an ia  A utom atycznego  S k ładu  T ekstu  
L ite rack iego  (PASTEL) służy  do opisu a lgo ry tm ów  sk ła ­
dan ia  i łam an ia  tekstów . In s tru k c je  tego  języka , a są 
n im i na ogół ciągi znaków  zaw arte  m iędzy  znakam i po­
czą tku  i końca in s tru k c ji, o p eru ją  na dow olnych nap isach  
złożonych ze znaków  a lfab e tu  w ejściowego.

W zbiorze in s tru k c ji m ożna w yróżn ić  pew ien  podzbiór 
:n s tru k c ji podstaw ow ych , tj . tak ich , k tó re  m uszą być uży ­
te w  każdym  prog rkm ie  sk ład u  .Do podzbioru  tego n a le ­
żą m .in. in s tru k c ją  d efin iu jące  fo rm at w iersza  i s trony  
oraz rodzaj i w ielkość pism a. M ają one określone p a ra ­
m e try  s tan d a rd o w e , k tó re  obow iązują  w tedy , gdy  u ży t­
kow nik  n ie  uży je  in s tru k c ji lub  gdy pom in ie  w ystępu jący  
w  n ie j p a ram e tr . P a ra m e try  stan d ard o w e pełn ią  w ięc rolę 
p a ram etró w  dom yślnych.

D użym  u ła tw ien iem  d la  uży tkow nika  je s t możliw ość 
tw orzen ia  m a k ro in s tru k c ji, k tó re  służą do podobnych ce­
lów  ja k  w  innych językach  p rogram ow ania . P onad to  za- 
pom ocą tego m echan izm u m ożna w  skróconej, czytelnej 
form ie op isyw ać pow ta rza jące  się frag m en ty  tek s tu  ź ró d ­
łowego.

Język  PA STE L  nie je s t językiem  zbyt e lastycznym . R ea­
lizac ja  sy s tem u  SA RT była  częściowo finansow ana  przez 
O środek B adaw czo-R ozw ojow y P rzem ysłu  Poligraficznego, 
k tórego  życzeniem  było, aby  język  p ro g ram o w an ia  w  m a k ­
sym alnym  s topn iu  odzw iercied lał trad y cy jn e  m etody  sto ­
now ane dotychczas p rzy  ręcznej ad iu s tac ji techn icznej 
tekstów . -G łów ną za le tą  języka je s t w spom niany  m ech a­
nizm  m ak ro in s tru k c ji.

A lfabet języka PA ST E L  je s t zb iorem  znaków , k tó ry ch  
ciągi tw orzą dane  tek s to w e i in s tru k c je  tego języka. A l­
fab e t ten  obow iązuje  na w ejśc iu  sy stem u  p rze tw arzan ia  
tek s tó w  i je s t zw any  a lfab e tem  w ejściow ym . Z aw ie ra  on:

— duże i m ałe  lite ry  a lfa b e tu  łacińsk iego
— duże i m ałe  lite ry  po lsk ie  o raz  n iek tó re  lite ry  m iędzy­
narodow e ze zn ak am i d ia k ry ty c z n y m i2).
— cyfry  a rab sk ie
— znak i p isa rsk ie  i specjalne.

A lfabetem  w yjściow ym  je s t zbiór znaków  stosow any  w 
końcow ej fazie  p rze tw arzan ia , tzn. w  fazie  naśw ie tlan ia . 
Z ależy on od m ożliw ości stosow anych  u rządzeń  fo tosk ładu .

In s tru k c je  języ k a  m a ją  postać:

<  X YZ p l, p2,...,pn >

gdzie: < — znak  początku  in s tru k c ji, X Y Z — trz y li te ro ­
w y kod operacji, p l ,  p2,...pn p a ra m e try  oddzielone p rze ­
c inkam i, >  — znak  końca in s tru k c ji.

D efin icje  m ak ro in s tru k c ji m a ją  postać

<  NAZW A: „ tek s t” >

gdzie: NAZW A — nazw a m ak ro in s tru k c ji, „ tek s t” — do­
w olny  nap is zaw ie ra jący  in s tru k c je  i (lub) d ane  tekstow e. 
M ożliwe jes t ,,zagn ieżdżan ie” m ak ro in s tru k c ji.

W yw ołanie m ak ro in s tru k c ji pow oduje, że a rg u m en t 
„ tek s t” zostan ie  zrea lizow any  w  m iejscu  w yw ołan ia . W 
tym m iejscu  zostaną  w ykonane  w yspecyfikow ane in s tru k ­
cje.

T ypow ym  p rzyk ładem  zastosow an ia  m a k ro in s tru k c ji je s t 
użycie ich do sk ład an ia  ty tu łów  (np. rozdziałów ) czy p rz y ­
pisów , k tó re  złożone są z reg u ły  p ism em  o innych  p a ra ­
m etrach  n iż  w  tekście  podstaw ow ym . D efin ic je  m a k ro in ­
s tru k c ji będą  w ów czas zaw ie ra ły  w szystk ie  rozkazy  o k re ś ­
la jące  postać typog raficzną  określonego  fra g m e n tu  tek s tu . 
W ystarczy w ięc w yw ołać w  m iejscu  gdzie fra g m e n t po­
w in ien  w ystąp ić , odpow iedn ią  m a k ro in s tru k c ję , a n a s tęp ­
nie podać ty lko  sam ą treść . M ak ro in s tru k c je  są rów nież 
w ygodnym  narzędziem  w p rzy p ad k u  p o w ta rza jący ch  się 
p a rtii tek s tu . U żyw ając  ich, u n ik a  się  w ie lok ro tnego  u- 
m icszczania w  p ro g ram ie  sk ład u  tego sam ego te k s tu .

N a jb ard z ie j ch a rak te ry sty czn y m i in s tru k c jam i języka 
PA STEL są:

o podstawowy param etr pism a — określa n u m e r k ro ju  i od- 
m iany pism a
«  stop ień  p ism a — o k reśla  ro zm iar pism a 
9 fo rm a t w iersza 
0  rozm iar w cięcia akap itow ego
© sposób ju s to w a n ia  — o k reśla  sposób rozm ieszczenia te k s tu  w 
w ierszu; tek s t może być  ju s to w a n y  do lew ego lub  p raw ego  m a r ­
ginesu , „do  śro d k a”  (cen trow an ie), na  pełny  fo rm a t; d rug i p a ­
ra m e tr  te j in s tru k c ji  o k reśla  sposób zakończen ia w iersza: Ijez 
dzielen ia  w yrazów  n a  sy laby  i z dzieleniem  (jeśli w yraz  n ie da 
się podzielić na sy laby , to dzielenie  n ie n as tęp u je )  o raz  z dzie­
len iem  a rb itra ln y m , gdy w yraz  n ie  dzieli się n a  sy laby 
O s to p ień  w iersza (odległość m iędzy  sąsiedn im i w ierszam i)
O odstępy  m iędzyw yrazow e (m in im alny , o p ty m aln y  i m ak sy m a l­
ny)
6  fo rm a t ko lum ny 
O p rzesuw  poziom y
O przesuw  pionow y
© w ypełn ien ie  w iersza  o k reśloną  k o m b in ac ją  znaków  — in s tru k ­
c ja  używ ana np . p rzy  fo rm ow an iu  sp isów  tre śc i o postaci: „ ty ­
tu ł” ... „n u m er s tro n y ” ; w ty m  p rzy p ad k u  m am y do czynieni.i 
z w ypełn ien iem  k ro p k am i (u ży tkow nik  n ie m oże exp lic ite  padać  
liczby k ropek)
O spacjow an ie  („rozstrze len ie ’* znaków  w tekście)
O podkreślen ie
O w cięcie (lew o- i p raw ostronne)
© lin ia  — p a ra m e try  o k reśla ją  długość i grubość lin ii
9 znak  z rozszerzonego re p e r tu a ru  — d efin iu je  znak  z re p e r ­
tu a ru  u rząd zen ia  w yjściow ego, k tó ry  n ie  na leży  do zb io ru  z n a ­
ków  w ejściow ych
9 n u m er s tro n y  — p a ra m e try  określaj«! sposób rozm ieszczenia

*) Z nak i d iak ry ty czn e  — znak i g ra ficzn e  d odaw ane do l i te r  d la  
oznaczenia b rzm ień  o dm iennych  od brzm ień  odpo w iad a jący ch  d a ­
nym  lite ro m  (np. ą, ę, ź, ś) — p rzyp . red .



oraz  ri dzaj i s top ień  p ism a num erów , początkow ą w arto ść  licz ­
n ik a  s tro n  itp.
© pag ina żyw a (sposób sk ładan ia)
«  przyp is (sposób sk ładan ia)
© cUsylacz p rzy p isu  — jed en  z p a ram e tró w  o k reśla  w zorzec z n a ­
ków , z k tó ry ch  sk łada  się odsyłacz (dopuszcza się stosow anie 
różnych  w zorców )
•  now y w iersz (określen ie  końca poprzedniego  w iersza), a  t a k ­
że — now y zk ap it, now a s tro n a  i now y rozdział
© w łączenie  n aśw ie tlan ia  
© w yłączenie naśw ie tlan ia
•  za trzy m an ie  p rzesu w u  — um ożliw ia n aśw ietlen ie  dow olnej licz-* 
by znaków  na  jed n y m  polu
© k o m en ta rz  — jego te k s t je s t  igno row any  p rzy  ro z liczań 'u  
w iersza
•  a k c e n t ruchom y
© zakaz k ończen ia  w iersza n a  podanym  odstęp ie  m iędzyw yrazo- 
w ym  — pow oduje łączen ie  w yrazów , k tó re  nic m ogą być ro z­
dzielone p rzy  p rzenoszen iu  do n as tępnego  w iersza
•  p u n k t podziału  w y razu , o k reślony  przez uży tk o w n ik a .

M ODUŁY PR O G R A M O W E SYSTEM U

S ystem  SA RT sk ład a  się z n as tęp u jący ch  m odułów  p ro ­
gram ow ych :
•  tra n s la to ra
•  ju s to w an ia
•  s tron icow an ia
•  postp rocesora.

Z adan iem  dw óch p ierw szych  m odułów  je s t p rze tw orzen ie  
p ro g ram u  w ejściow ego do postac i pośredn ie j, k tó ra  będzie 
p rze tw arzan a  ko lejno  przez m odu ły  stro n ico w an ia  i p o st­
p roceso ra , d a jąc  w  efekcie  postać w ym aganą  p rzy  w yko­
rzy s tan iu  k o n k re tn e j n aśw ie tla rk i.

T ra n s la to r  je s t dw uprzeb iegow y. W p ierw szym  przebiegu 
sp raw dza  on popraw ność  fo rm aln ą  p ro g ram u , w y k o n u jąc  
p rzy  tym  ta k ie  czynności, ja k  p rzekodow yw an ie  rozkazów  
czy prze liczan ie  w arto śc i p a ra m e tró w  num erycznych  na 
jed n o s tk i w ew n ętrzn e  system u . W d ru g im  przeb iegu , p rzy  
w spó łp racy  z m odu łem  ju s to w an ia , red ag u je  w e rs ję  po ­
śred n ią , k tó ra  zaw ie ra  w y ju sto w an y  te k s t i je s t p ro g ra ­
m em  w ejściow ym  d la  m odu łu  stro n ico w an ia  (dzielącego 
te k s t na  strony).

W w ers ji p ilo tow ej sy s tem u  SA R T n a jw iększą  w agę 
p rzyw iązyw ano  do m odułów  tra n s la to ra  (p ro jek tow anego  
i rea lizow anego  z m yślą  o ew en tu a ln y ch  rozszerzen iach  
fu n k c ji uży tkow ych  system u) oraz  ju s to w an ia  (podstaw o­
w ym  k ry te r iu m  oceny sy s tem u  pilotow ego by ła  p o p raw ­
ność i e s te ty k a  redagow anych  w ierszy). Języ k  PA ST E L  za ­
w iera  bardzo  bogate  m ożliw ości typograficznego  k sz ta ł­
tow an ia  w iersza  przez uży tkow nika , n iesp o ty k an e  n aw et w 
n a jb a rd z ie j złożonych system ach  zagran icznych , co jed ­
n ak  pow oduje, że m odu ł ju s to w an ia  je s t bardzo  rozbudo­
w any.

P oszu k u jąc  op tym alnego  — ze w zględu na w ie lkęść  od ­
stępu  m iędzyw yrazow ego — p u n k tu  zakończenia  w iersza, 
m oduł ju s to w an ia  m usi uw zględniać cały  szereg  k ry te rió w . 
N ie ogran icza się on jedyn ie  do prostego  w y b o ru  n a jk o ­
rzys tn ie jsze j spacji lub  najlepszego  z m ożliw ych p unk tów  
podzia łu  na sy laby , ja k  to rozw iązano  w  innych  sy s te ­
m ach. K onieczność uw zg lędn ien ia  w ie lu  k ry te rió w , k tó rych  
ko lejność sto sow an ia  zm ienia się w  zależności od w ielkości 
fo rm a tu  w iersza  i w ystęp u jący ch  w  nim  obiek tów , w y n i­
k a  z jed n e j s tro n y  z m ożliw ości pełne ing e ren c ji uży tk o w ­
n ika  w  sposób ju s to w an ia , z d ru g ie j zaś — z regu ł z a w a r­
tych w branżow ych  n o rm ach  polig raficznych .

W obręb ie  tego sam ego w iersza  m ogą obow iązyw ać róż­
ne opcje, dotyczące dzie len ia  w yrazów  na  sy laby , o raz  za­
kaz rozdzielan ia , p rzy  p rzenoszen iu  p ew nych  g ru p  w y ra ­
zów do następnego  w iersza. P onad to  uży tkow n ik  może 
w yznaczać p u n k ty  podziału  w yrazów . Mogą po jaw ić  się 
lin ie , zn ak i sp ec ja ln e  i s ta łe  odstępy  oraz  tak ie  specyficz­
ne in s tru k c je , ja k  w ypełn ien ie  w iersza  bądź spacjow an ie .

W szystko to  w p ływ a na w ybór op tym alnego  p u n k tu  za­
kończen ia w iersza. P rz y  sk ład an iu  m ałych  fo rm ató w  są 
ponad to  stosow ane specyficzne reg u ły  redagow an ia .

P rzy  rea lizac ji sy s tem u  p rzy ję to  zasadę, że za trzy m u je  
on  p racę  w yłączn ie  w p rzy p ad k u  w y stąp ien ia  ta k ic h  b łę ­
dów , p rzy  k tó ry ch  dalsze  p rze tw arzan ie  je s t n iem ożliw e._

Zasada ta jest konsekw encją specyfik i typograficznego  
kształtow ania tekstu i zw iązanej z nią sem antyki języka  
programowania. Może pojaw ić się bow iem  w iele  sytuacji, 
o których trudno rozstrzygnąć, czy zostały  zamierzone 
przez użytkow nika, czy nie. Po pierw szym  przebiegu moduł 
translatora inform uje użytkow nika o w ykrytych błędach, 
dając w  ten sposób m ożliw ość ich poprawienia. Faza reda­
gow ania przebiega już bez ingerencji użytkow nika.

Przykładem  błędu, przy w ystąpieniu  którego system  
przerywa redagow anie, jest sytuacja, gdy form at w iersza  
jest tak m ały, że nie m ieści się w  nim  przygotow any do 
złożenia pierw szy w  tym  w ierszu pojedynczy sym bol gra­
ficzny. Tego typu błędy sem antyczne mogą być w ykryte  
dopiero w  fazie form atowania tekstu.

G łówne zalety system u SART (podobnie jak innych tego 
typu kom puterowych system ów  przetw arzania tekstów ) to:

•  autom atyzacja najbardziej pracochłonnych procesów  
w ydaw niczych

•  w ysoka jakość poligraficzna w ydaw nictw

•  uspraw nienie archiw izow ania i ponownego w ykorzysta­
nia tekstów  (np. przy wznowieniach)

a ponadto pełnej ingerencji użytkownika w  sposób reda­
gow ania tekstu.

Jak już wspom niano, język program owania autom atycz­
nego składu PASTEL uw zględnia specyfikę sposobu adiu­
stacji dotychczas stosow anego w  poligrafii, nie powinien  
w ięc być trudny do opanowania. Istotną cechą system u jest 
fakt, że um ożliw ia on stosow anie różnych naśw ietlarek, 
przy czym instalacja naśw ietlarki w ym aga dołączenia od­
pow iedniego postprocesora.

Zakład Przetwarzania Danych  
W ojewódzki Związek  

Spółdzielni Rolniczych  
„Samopomoc Chłopska” w  Szczecinie 

ul. Dworcowa 2, 70-206 Szczecin

sprzeda niżej wym ienione urządzenia:

© Minikomputer MERA 303 szt. 4
© Urządzenie do perforacji taśm y „Cel- 

latron” wraz z częściami zam ienny­
mi szt. 3

© Urządzenie do perforacji i odczytu ■
taśm y „Optima 1415” szt. 1

•  Dziurkarkę kart „Soemtron 415” szt. 8
•  Sprawdzarkę kart „Soemtron 425” szt. 6

Ceny do uzgodnienia.

Zgłoszenia pisemne prosimy kierować pod 
adresem:

Zakład Przetwarzania Danych, 
ul. Dworcowa 2, 70-206 Szczecin  

teł. 326-41 wewn. 336.
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Przegląd języków  w ysokiego poziomu opracowany został na podstawie referatu  
„An O verview  of Iligh -L evel Languages” w ygłoszonego przez Jean E. Sam m et na 
konferencji SEAS AM ’82 w e w rześniu 1982. J. E. Sam m et jest pracow nikiem  D zia­
łu System ów  Rederalnych w  firm ie IBM (Betliseda, Maryland), a w  kołach nauko-, 
w ych jest znana /■ w ielu  publikacji, zw łaszcza cyklicznie publikow anych od 1968 
— „Spisów języków ” („Language Rosters”). Referat jest próbą opisu całokształtu  
współczesnej w iedzy w  tej dziedzinie oprogram owania, a także zarysu przew idy­
wanego w niej rozwoju.

Opracowanie polskie jest w  stosunku do oryginału znacznie skrócone, niem niej 
i tak byliśm y zm uszeni do podzielenia całości na kilka części, które będziem y pu­
blikować w kolejnych numerach. (Red.)

Przeglqd języków wysokiego poziomu (1)

Mimo żc term in „języki w ysokiego poziomu” jest stoso­
w any od dawna, to w łaściw ie ciągle jeszcze nie znaleziono  
ścisłej jego definicji. Na potrzeby niniejszego przeglądu 
można użyć definicji, mającej na celu ustalenie podziału  
pom iędzy językam i, które intuicyjnie uważam y za języki 
w ysokiego poziomu (np. FORTRAN, COBOL) i językam i, 
o których, także intuicyjnie, w iem y, żc nimi nie są (np. 
asem blery). Natom iast rozróżnienie pomiędzy językam i w y ­
sokiego poziomu a bardzo rozw iniętym i pakietam i zastoso­
w ań niestety nie jest już tak jasne.

Języ k  w ysokiego poziom u m a n as tęp u jące  cztery  w łaśc i­
w ości:

•  n ie  w ym aga od uży tkow n ika  znajom ości kodu  m aszy ­
now ego
•  je s t n iezależny  od k o n k re tn e j m aszyny, a w  zw iązku  z 
tym  n ap isan y  w  nim  p ro g ram  m oże być w y konany  n a  
różnych m aszynach  (dośw iadczenie w ykazało , że pełnej 
n iezależności n ie  m ożna osiągnąć)

0 w  procesie  tra n s la c ji jed en  e lem en t kodu źródłow ego 
je s t zazw yczaj zam ien iany  na  k ilk a  in s tru k c ji m aszyno­
w ych (k ry te riu m  to nie odnosi się do każdego e lem en tu  
kodu źródłow ego, lecz jedyn ie  do jego w ykonyw alnych  
elem en tów ; w szczególności n ie  dotyczy d e k la ra c ji d a ­
nych)

•  w  języku  je s t sto sow ana n o tac ja  podobna do n a tu ra l­
nego zapisu , p rzy ję tego  pow szechnie w  prob lem atyce , na 
po trzeby  k tó re j język  ten  stw orzono.

S tosow anie n iek tó rych  z w yżej podanych  k ry te rió w  
jes t dosyć tru d n e  w  p rzy p ad k u  pew nych  g ru p  języków . 
N a p rzyk ład , is tn ie ją  język i ok reś lan e  czasem  jako  „języ­
ki pośredn ie” (ang. „m idw ay”) lub  „języki zo rien tow ane 
m aszynow o” (ang. MOL, M achinę — O rien ted  L anguages), 
k tó re  zaw ie ra ją  k o n stru k c je  typow e d la  języków  w ysok ie­
go poziom u, a le  jednocześn ie  um ożliw ają  au ten tyczny , 
bezpośredni dostęp  do kodu  m aszynow ego. N ajw cześn ie j­
szym  i n a jw ażn ie jszym  p ro to typem  w iększości języków  n a ­
leżących do te j g ru p y  by ł język  PL/360 (1968), k tó rego  
tw órcą  był W irth . T rudno  je s t także  odróżnić język i asem ­
blerow e, w yposażone w  rozbudow ane zb io ry  m ak ro ro zk a- 
zów, od bardzo  p ro s ty ch  języków  w ysokiego poziom u. Is t­
n ie ją  też  języ k i p ro g ram o w an ia  ch a rak te ry zu jące  się tak  
p ro s tym i rozkazam i i zapisem , że p ro g ram y  n ap isan e  w  
tych  językach  w y g ląd a ją  ja k  p a ra m e try  d la  pak ie tó w  za­
stosow ań. Z d rug ie j s tro n y  is tn ie ją  bardzo  rozw in ię te  p a ­
k ie ty  zastosow ań, k tó re  dopuszczają różne ty p y  p a ram e­
tró w  oraz in s tru k c ji s te ru jąc y ch , co rów nież u tru d n ia  u - 
s ta len ie  g ran ic  pom iędzy n im i a  językam i w ysokiego po­
ziom u.

N ajw ażn ie jszym  e lem en tem  ch arak te ry zu jący m  język  
w ysokiego poziom u je s t obszar zastosow ań, dla k tó rego  ję ­
zyk został zap ro jek tow any . O bszar ten  m oże być szerszy 
lub  węższy, a s tw ierdzen ie  tego zależy często od stopn ia  
znajom ości dz iedziny  zastosow ania. Na p rzy k ład , gdy p a ­
da stw ierdzen ie , że FO R TR A N  je s t p rzede  w szystk im  uży­
teczny d la  zastosow ań naukow ych , to obszar zastosow ań 
FO RTRA N U  z pew nością  je s t uw ażany  za szeroki. S tw ie r­
dzenie to nie uw zględnia jed n ak  np. różn icy  pom iędzy 
obliczeniam i num erycznym i a operow an iem  fo rm u łam i, 
czego w  języku  ty m  n ie  m ożna efek tyw n ie  zrealizow ać.

O kazuje  się, że im  'm n ie j w iadom o na te m a t k o n k re tn e j 
dziedziny, tym  b a rd z ie j w y d aje  się ona jed n o lita , a  p rzy ­
padkow y  ob se rw a to r często uw aża, że nie m a po trzeby  
w p ro w ad zan ia  dla n ie j różnych  języków  p ro g ram o w an ia  
Na* p rzyk ład  — osoba, k tó ra  n ie  je s t dobrze  w prow adzona 
w  p rob lem y  techn ik i m oże m ieć tru d n o śc i w  stw ie rd ze ­
niu, że po trzebne  są różne język i d la  ta k  różnych zasto ­
sow ań, ja k  p ro jek to w an ie  logiczne o raz  budow nictw o. N a­
w et jeś li k toś w  ty m  p rzy p ad k u  uznaje , że są to  dw ie  
różne dziedziny zastosow ań, to  często zdarza  się, że tru d n o  
m u  z kolei uw ierzyć w  dalszy  podział budow n ictw a, u- 
w zg lędn ia jący  rozm aite  a sp ek ty  te j dziedziny techn ik i. W 
p rak ty ce  is tn ie je  w iele  od rębnych  języków  d la  różnych 
działów  i asp ek tó w  budow n ictw a. O czyw iście nie w szyst­
kie te  język i są szeroko stosow ane.

N iek tó re  z języków , k tó rych  n ie  m ożna jednoznaczn ie  
zakw alifikow ać do języków  w ysokiego poziom u, zalicza się 
czasem  do spec ja lnych  k a teg o rii, ja k  np. języków  ro zk a ­
zów czy języków  red ag o w an ia  tekstów .

N ależy  uśw iadom ić sobie, że chociaż d an y  język  został 
zap ro jek to w an y  z m yślą o k o n k re tn y m  obszarze zastoso ­
w ań , to zazw yczaj m ożna go stosow ać rów nież  w  innych 
obszarach.

NAJW AŻNIEJSZE WYDARZENIA W ROZWOJU JF,ZY­
KÓW PROGRAMOWANIA

Poniżej zostan ie  p rzed staw io n a  k ró tk a  h is to ria  tego co 
w ydarzy ło  się w  dziedzin ie  języków  w ysokiego poziom u 
n a  p rzes trzen i o sta tn ich  dw udziestu  la t. A żeby z te j p e r ­
spek tyw y  m ożna było p e łn ie j ocen ić  e tap , w  k tó ry m  z n a j­
du jem y  się obecnie , om ów ione zostaną  rów nież  w ydarzen ia  
w cześniejsze.

Lata 1945—1953

N ajw cześn iejszym  p ro jek tem  języka  p rog ram ow an ia , 
k tó ry  spe łn ia  podaną w yżej d efin ic ję  języka  w ysokiego 
poziom u był „PL A N K A L K U L ” opracow any  przez K. Zuse 
w N iem czech (1945). N ieste ty  p ro je k t te n  nie został z re ­
alizow any. N astępnym  k rok iem  w  te j dziedzin ie  by ł SH O RT



CODE, zrea lizow any  przez J .  M auch ly  i w spó łp racow n i­
ków  w  firm ie  REM IN G TO N  RAND UNIVAC (1949—1950). 
K o le jny  by ł n ie  nazw an y  i n ie  zrea lizow any  jeżyk , k tó ­
rego au to rem  był R u tish au se r w  S zw ajca rii (1952). W 
1953 r. J. B ackus w raz  ze w sp ó łp raco w n ik am i opracow ał 
SPEED C O D IN G  d la  k o m p u te ra  IBM  701. W ty m  sam ym  
czasie w  firm ie  R EM IN G TO N  RAND p ow sta ły  język i A-2 
i A-3, o p a rte  na  tró jad re so w y m  pseudokodzie d la  o p e ra ­
c ji m atem atycznych , a  w  firm ie  lo tn iczej BOEIN G  op raco ­
w ano  BACA IC, rów nież  d la  k o m p u te ra  IBM  701.

W szystk ie  te  języki, a  także  inne, k tó re  w  tym  okresie 
op racow ano , p róbow ały  dać uży tkow nikom  kom puterów , 
k tó ry m i b y li w ted y  z reg u ły  naukow cy, no tac ję  bardz ie j 
podobną do” stosow anej w  m a tem aty ce  n iż  kod w ew n ę trz ­
ny  m aszyny . N iek tó re  z tych  języków  pozw ala ły  uży tkow ­
nikom  zapisyw ać w y rażen ia  m atem atyczne  w stosunkow o 
w ygodnej postaci, a le  w iększość z n ich  tak ich  m ożliw ości 
jeszcze n ie  m iała . Ż aden  z n ich  n ie  w y w arł jed n ak  w ięk ­
szego w pływ u  na język i p ro g ram o w an ia  i n ie w niósł 
trw a ły ch  e lem en tów  do ich rozw oju . M iały  one rów nież 
n iew ielk i w p ływ  n a  sposób m yślen ia  ludzi. W m a ju  1953 r. 
J . H. L an ing  J r  i N. Z ie rle r w  u n iw ersy tec ie  M IT  u ru ch o ­
m ili na k o m pu terze  W H IR LW IN D  system  p rog ram ow an ia , 
k tó ry  jako  p ie rw szy  w  USA  pozw alał uży tkow nikow i za­
p isyw ać w yrażen ia  w  postac i bardzo  już zbliżonej do za­
p isu  stosow anego  w  m atem atyce .

Lata 1954—1960

W 1954 r . rozpoczęto w  firm ie  IB M  pod k ie ru n k iem  J. 
B ackusa  p race  nad  język iem  FO RTR A N , k tó re  zakończo­
no pod koniec 1956. M niej w ięcej w  tym  sam ym  czasie 
gdy  opub likow ano  w stęp n y  ra p o r t  na te m a t FO RTR A N U , 
w  firm ie  R EM IN G TO N  RAND (UNIVAC) g ru p a  pod k ie ­
ru n k ie m  G. H o p p er rozpoczęła p race  nad  język iem  AT-3, 
k tó ry  po tem  s ta ł się zn an y  jak o  M A TH -M A TIC . J. B ac­
k us tw ierdz i, że w ysła ł do f irm y  REM IN G TO N  egzem plarz  
w stępnego  p ro je k tu  FO RTR A N U  z lis to p ad a  1954, a le o- 
becnie tru d n o  je s t ocen ić  ja k  duży w pływ  m ia ł te n  ra p o r t 
na op racow an ie  języ k a  M A TH -M A TIC . F a k te m  je s t je d ­
n ak , że d o k u m en tac ja  w stępnego  p ro je k tu  FO RTR A N U  
w yprzedziła  w szelk ie  do k u m en ty  do tyczące p ro je k tu  języ ­
ka  M A TH-M ATIC.

M A TH -M A TIC  koncepcy jn ie  by ł podobny do FO R T R A ­
NU, jed n ak  ró żn ił się  od n iego sy n tak ty k ą . T rudno  je s t 
stw ierdzić , k tó ry  z tych  dw óch języków  zrealizow ano  jako  
p ierw szy. Je d n a k  ze w szystk ich  p rac  p row adzonych  rów no­
legle w  połow ie la t p ięćdz iesią tych  jed y n ie  FO RTRA N  
w y trzy m ał p róbę  czasu. Aż do 1957 ro k u  oba w spom niane  
język i by ły  p ierw szym i w ażn ie jszym i p rzy k ład am i p ra k ­
tycznego zastosow an ia  języków  w ysokiego poziom u o ce­
chach  zbliżonych do języków , k tó re  znam y  i s tosu jem y 
obecnie.

J a k  już podkreślono , g łów ny nacisk  by ł położony po­
czątkow o n a  rozw ój języków  do zastosow ań naukow ych. 
D opiero w  1958 ro k u  w  firm ie  R EM IN G TO N  RAND o p ra ­
cow ano podobny do angielsk iego  język  FLO W -M A TIC , 
p rzeznaczony  do p rz e tw a rz a n ia  danych . P ro je k t języka 
i jego im p lem en tac ję  na k om pu terze  U NIV AC I w ykonano  
pod k ie ru n k iem  G race H opper.

Jeszcze jed en  język  z tego o k resu  zasługu je  na  w zm ian ­
kę, a  m ianow icie  język  A PT. P race  n ad  n im  rozpoczęto 
w  1956 r . w  M IT pod k ie ru n k iem  D ouglasa T. Rossa. 
Był to p ierw szy  język  opracow any  d la  bardzo  specyficznej 
dziedziny zastosow ań , a m ianow icie  num erycznego  s te ro ­
w an ia  o b rab ia rek . O użyteczności tego języka  św iadczy 
fa k t, że w  zm odyfikow anej postac i by ł on w  1980 r. jesz ­
cze szeroko stosow any.

L a ta  1958 i 1959 obfitow ały  w  w y d arzen ia , k tó re  m ia ły  
duży  w pływ  n a  rozw ój języków  p ro g ram o w an ia , zarów no 
w  ośrodkach  un iw ersy teck ich , ja k  i poza nim i. W ym ie­
nić tu  należy n as tęp u jące  w y d arzen ia :

•  Język  IA L  (In te rn a tio n a l A lgebra ic  L anguage), k tó ry  
s ta ł się s ław n y  jak o  A LG O L  58. IA L  w y w a rł g łębok i 
w p ływ  na p rog ram ow an ie , pon iew aż by ł pop rzedn ik iem  
A LG O LU  60, jednego  z n a jw ażn ie jszy ch  do chw ili obecnej 
języków  p ro g ram o w an ia , a tak że  by ł p o d staw ą  rozw oju  
trzech  innych  języków  (NELIAC, MAD i CLIP). W szystkie 
te języki, poza C LIPEM , k tó ry  s ta ł się w zorem  d la  języka 
JO V IA L , by ły  szeroko stosow ane.

•  Język  do p rze tw a rzan ia  lis t (początek 1958 r.)

°  Rozpoczęcie p rac  n ad  język iem  do p rz e tw a rz a n ia  lis t 
L ISP , k tó ry  m iał być przeznaczony  na  po trzeby  b a d a ń  nad  
sz tuczną in te ligenc ją

® P ie rw sza  im p lem en tac ja  języka do p rz e tw a rz a n ia  n a p i­
sów  COM IT

® U tw orzen ie  w m a ju  1958 r. kom ite tu  CODASYL (Con­
férence on D ata  System s L anguages), k tó ry  przyczyn ił się 
do rozw oju  języka  COBOL przez zdefin iow an ie  jego  opisu
•  O pracow an ie  i udostępn ien ie  opisów  języków  AIM ACO, 
COM M ERCIAL, TRA N SLA TO R  oraz FA CT, przeznaczonych  
da p rze tw arzan ia  danych
•  O pub likow an ie  opisu  języka JO V IA L .

Spośród języków , pochodzących z la t 1958—1959 lub  
w cześniejszych, do 1980 ro k u  p rz e trw a ły  i by ły  dość sze­
roko używ ane: A LG OL 60, A PT, COBOL, FO RTR A N , JO ­
VIAL i LISP.

D uży w pływ  na rozw ój w iększości w ym ien ionych  osiąg ­
nięć m ia ły  w zględy ekonom iczne, a m ianow icie  w ysokie 
koszty  p rog ram ow an ia . K ażde narzędzie , k tó re  m ogło 
zm niejszyć te  koszty  było p rzy jm o w an e  bardzo  życzliw ie. 
Jed n ak że  decydu jący  w pływ  na ak cep tac ję  każdego języka 
m ia ła  zw ykle ana liza , czy koszt w y n ik a jąc y  z czasu re a li­
zacji tych  języków  n a  k o m p u te rze  n ie  przew yższa oszczęd­
ności czasu ludzkiego, jak ie  po w sta ją  z u sp raw n ien ia  p ro ­
cesu p rog ram ow an ia .

Lata 1961—1970

L a ta  1961— 1970 to  o k res  d o jrzew an ia  dziedziny języ ­
ków  p ro g ram o w an ia . W ty m  okres ie  w a lk a  o stosow anie 
języków  w ysokiego poziom u zosta ła  p rak ty czn ie  w y grana  
w  ty m  sensie, że s tosow an ie  kodu  w ew nętrznego  stało  się 
ju ż  racze j w y ją tk iem  n iż  regu łą . C hociaż idea opracow y­
w an ia  o p rog ram ow an ia  podstaw ow ego p rzy  użyciu  języków  
w ysokiego poziom u została  zaakcep to w an a , to  jed n ak  w 
dalszym  ciągu  w  kodzie  w ew n ę trzn y m  pow staw ało  w ięcej 
p rogram ów  system ow ych niż p ro g ram ó w  zastosow an io ­
w ych. N iek tó re  za le ty  języków  w ysokiego poziom u odno­
szą się rów nież do dużych m akrosystem ów  oraz „języków  
p o śred n ich ” (ang. „h a lf-w ay ”), tak ich  ja k  PL/360, k tó re  
je d n a k  nie b y ły  n ie s te ty  n iezależne od m aszyny.

W om aw iane j dekadzie  szczególnie duże znaczenie zdo­
b y ły  trzy  now e języki, a m ianow icie  A LG O L 60, COBOL 
i P L /I, z k tó ry ch  ty lko  dw a o s ta tn ie  pew szechn ie  stoso­
w ano w  USA. W okres ie  tym  zdefin iow ano  A LG O L 68, 
a około 1970 r. rozpoczęto jego rea lizac ję .

W prow adzenie w  połow ie la t sześćdziesiątych  koncepcji 
podziału  czasu o raz  p racy  kon w ersacy jn e j spow odow ało 
rozw ój języków  przeznaczonych  do p racy  w  try b ie  bezpo­
średn im : języka  JO SS, a n as tęp n ie  — języka BASIC. Oba 
te języki by ły  bardzo  szeroko stosow ane; każdy  z n ich m a 
w iele rozszerzeń  i w ie lu  naśladow ców . W la ta c h  sześćdzie­
sią tych , w  pew nych  specyficznych k ręg ach  użytkow ników , 
s ta ł się rów nież p o p u la rn y  język  APL/360.

Im pu lsem  rozw oju  języków  do ope ro w an ia  fo rm u łam i 
by ły  język i FO RM AC oraz  FO RM U LA  A LG O L, chociaż 
ty lko  p ierw szy  z n ich  by ł szeroko stosow any. P o jaw ien ie  
się języka  SN OBOL spopu laryzow ało  p rze tw a rzan ie  n a p i­
sów.

Języ k i sy m u lacy jn e  G P SS  i S IM SC R IPT  um ożliw iły  
p row adzen ie  n a  szerszą ska lę  p rac  zw iązanych  z sy m u la ­
c ją , a także  s ta ły  się zachę tą  do p o szu k iw an ia  innych  języ ­
ków  sym ualcy jnych . W  dalszym  ciągu  p row adzone były 
p race  nad  językam i dostosow anym i do sp ec ja ln y ch  obsza­
rów  zastosow ań (np. budow n ic tw a , te s to w an ia  sprzętu).

Być może z p u n k tu  w idzen ia  p rak ty k i jed n y m  z n a j­
w ażniejszych  osiągnięć (chociaż lekcew ażonym  przez teo­
re tyków ), by ł w  ty m  okresie  postęp  w  opracow yw aniu  
norm  FO RTR A N U  i COBOLU oraz rozpoczęcie s ta n d a ry ­
zacji języka PL /I.

Lata 1971—1980

O kres 1971—1980 p rzyn iósł zaledw ie k ilk a  pow ażniejszych  
osiągnięć w  dziedzin ie  języków  w ysokiego poziom u.
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W śród nich  znalaz ły  się:

•  rea lizac ja  A LG O LU  68 i jego początkow o n iew ielk ie  w y­
ko rzystan ie

•  rea liz ac ja  i bardzo  szerok ie  stosow anie języka PA SCA L

® ogrom ne natężen ie  w  D epartam encie  O brony  USA p rac  
zw iązanych  z rozw ojem  języka, k tó ry  ostateczn ie  nazw ano 
ADA, a przeznaczonego dla w budow anych  system ów  kom ­
pu terow ych

•  koncepcja  ogólności danych  (ang. d a ta  ab strac tions)

0  978)1CePCja p rog ram ow an ia  funkcjonalnego  B ackus’a

•  języ k i ek sp ery m en ta ln e , tak ie  ja k  CLU, EUCLID, SETL.

N a raz ie  za w cześnie je s t jeszcze na stw ierdzen ie , k tó re  
z tych  koncepcji lub  języków  będą m iały  w pływ  na  dzie­
dzinę p rog ram ow an ia .

P o n iew aż  język i w ysokiego poziom u są bardzo  szeroko 
stosow ane, często po jaw ia  się p y tan ie  do tyczące ich liczby
1 s t iu k tu ry  rodzajow ej. Is tn ie je  na ten  tem a t w iele m itów . 
Ą'Iity te po tęg u ją  fa k t is tn ien ia  zarów no w ielu  organ izacji, 
ja k  i p u b lik ac ji pośw ięconych w yłącznie językom  p ro g ra ­
m ow ania.

LICZBA I WYKORZYSTANIE JĘZYKÓW

M ierzenie w ielkości ch a rak te ry zu jący ch  języki w ysokie­
go poziom u je s t bardzo  tru d n e . U sta len ie  ak tu a ln e j liczby 
is tn ie jący ch  języków  w iąże się z p rob lem em  określen ia  
m iędzy  n im i różnic, tzn . stw ierdzen ia , k tó re  język i różnią 
się m iędzy  sobą w  sposób zasadniczy, a k tó re  są ty lko  
n iew ie lk im i m odyfikac jam i innych  języków . N iestety , jes t 
to zagadn ien ie  do te j po ry  jeszcze bardzo  słabo zdefin io ­
w ane. .Aby rozstrzygnąć  p rob lem  nie m ożna bow iem  brać  
pod uw agę jedyn ie  nazw  języków . R ozpatrzm y na  p rzyk ład  
p rzy p ad ek  języków  SIM SC R IPT  I, 1.5, II, II.5, 11.5)+, k tó ­
re  p o jaw ia ją  się w  różnych  p u b lik ac jach . Po szczegółow ym  
p o ró w n an iu  tych  języków  au to rk a  opracow an ia  s tw ie rd z i­
ła, że w śród  p ięciu  w ym ien ionych  ty lko  dw a języ k i są 
is to tn ie  różne (SIM SC RIPT 1.5 i II.5), n a to m ias t pozosta­
łe są n iew ie lk im i m o d y fik ac jam i jednego z tych dw óch ję ­
zyków . J a k  w ięc w idać, rozw iązanie  tego p ro b lem u  je s t 
n iezbędne do rozw ażań  nad  liczbą języków , zarów no is t­
n ie jących  w  przeszłości, ja k  i obecnie. A u to tk a  od w ielu  
la t pub lik o w ała  „Spis języków  p ro g ram o w an ia” („R oster 
of P ro g ram m in g  L anguages”), z aw ie ra jący  listę  i p o d sta ­
w ow e in fo rm ac je  o w szystk ich  językach  używ anych w  
USA.

W sp isach  tych  języki zosta ły  pog rupow ane w edług 
g łów nych rod za jó w  zastosow ań, d la  k tó rych  zostały  za­
p ro jek to w an e , lub  w ed ług  sposobu obecnego w yko rzysty ­
w an ia . S p isy  uw zg lędn ia ją  n as tęp u jące  obszary  zastoso­
w ań : obliczenia num eryczno-naukow e, p rze tw arzan ie  d a ­
nych, p rze tw arzan ie  nap isów  i list, operow anie fo rm u łam i 
oraz „różne dziedziny zastosow ań” (ang. „m u ltip u rp o se”). 
Języ k i n a k ż ą c e  do te j o sta tn ie j g rupy  są często nazyw ane 
u n iw ersa ln y m i (ang. g en e ra ł purpose), co jed n ak  nie jes t 
w łaściw ym  o k reś len iem  (gdyby tak ie  języ k i n ap raw d ę  is t­
n ia ły , to nie by łyby  po trzebne  pozostałe rodzaje).

Na podstaw ie  w spom nianych  spisów  okazało się, że 
g łów ne języ k i p ro g ram o w an ia , tak ie  ja k  BASIC, COBOL, 
FO RTR A N , są stosow ane znacznie szerzej niż początkow o 
zak ładano  i z tego pow odu należy  je  w łaściw ie zaliczać 
do o s ta tn ie j g rupy .

Poza w ym ienionym i, is tn ie je  duża g rupa  języków , k tó ­
re  a u to rk a  okreś la  jako  „języki do specja lnych  zastoso­

w ań ” (ang. languages fo r specialized  ap p lica tio n  a reas , 
specialized  ap p lica tio n  langugages lu b  special—purpose  
languages). P rzy k ład am i języków  należących  do te j g rupy  
są: A PT  (s te row an ie  num eryczne), COGO (geom etria  a n a ­
lityczna) oraz S IM SC R IPT  (sym ulacja  d y sk re tna). N iek tó ­
rzy  dziw ią się, że język i do operow an ia  fo rm u łam i nie są 
zaliczane do g ru p y  języków  „spec ja lnych” ; b ierze się to  
s tąd , że operow an ie  fo rm u łam i je s t działem  n ienum erycz- 
nej m a tem aty k i, a  m a tem a ty k a  je s t w yko rzy sty w an a  w  tak  
w ielu  dziedzinach zastosow ań, że tru d n o  ją  tra k to w a ć  ja ­
ko spec ja lny  obszar zastosow ań.

T abela 1. Rozwó] Języków w ysokiego poziom u w g dziedzin zasiosow ań

Dziedziny zastosowań
Liczba języków w poszczególnych latach

1971 1972 1973 1975 1977

X umery czno-naukowe 32 28 20
Przetwarzanie danych 3 4 4
Przetwarzanie napisów i list 14 12 11
Operowanie formułami brak danych 12 11 10
Róż ile 24 24 34
Specjalne 80 88 90

Łtjcznie 165 184 171 107 109

A u to rk a  w iele  la t tem u  zaobserw ow ała  in te re su jące  z ja ­
w isko — przy  k ażdym  ko le jnym  przygo tow an iu  „Spisu  ję ­
zyków ” liczba języków  do spec ja lnych  zastosow ań  by ła  
m niej w ięcej rów na  połow ie w szystk ich  języków . Poza 
tym  stw ierdz iła , że liczba języków  w poszczególnych dzie­
dzinach  zastosow ań pozostaje  od w ie lu  la t na  ty m  sam ym  
m niej w ięcej poziom ie. W idać to w  tabe li, op racow anej 
na podstaw ie  „Spisu  języków ”. N ie są to zby t pew ne  dane 
i nie na leży  w yciągać z n ich  zbyt daleko  idących  w n io ­
sków , ale na  u sp raw ied liw ien ie  na leży  podkreślić , że są to 
jedyn ie  dostępne dane  tego typu . D ane w  tab e li m a ją  po­
kazać ten d en c je  w  dziedzin ie języków  w ysokiego poziom u.

A naliza poszczególnych liczb bez dodatkow ych  kom en­
ta rzy  może jed n ak  doprow adzić  do b łędnych  w niosków  — 
na p rzyk ład  zm niejszen ie  liczby języków  do naukow ych  za­
stosow ań num erycznych  zostało częściowo spow odow ane 
zm ianą k lasy fik ac ji n iek tó ry ch  z tych  języków  (np. APL), 
a m ianow icie  część z n ich  została  zaliczona db g ru p y  ję ­
zyków  spec ja lnych  zastosow ań. Ponad to , n iew ie lk a  liczba 
języków  do p rze tw arzan ia  danych  w y n ik a  z dom inacji 
COBOLU w  te j k a teg o rii języków .

B ardzo często s taw ian e  je s t py tan ie , k tó ry  z języków  
p rog ram ow an ia  je s t na jszerze j stosow any. A u to rk a  uw aża, 
że je s t to  źle sfo rm u łow ane  p y tan ie  i d la tego  .trudno na  nie 
p raw id łow o  odpow iedzieć. J e s t w iele  p a ram etró w , k tó re  
m ogą być b ran e  pod uw agę celem  ok reś len ia  s to p n ia  w y­
ko rzy stan ia  języków  w ysokiego poziom u. P a ra m e tra m i ta ­
kim i m ogą być: liczba in s ta lac ji, liczba uży tkow ników , a 
także  — program ów , w ierszy  p rog ram ów  źródłow ych  lub  
p rogram ów  w ynikow ych, kom pila to rów , m aszyn z k o m pila ­
to ram i, czy op isanych  a lgory tm ów . M ożna także  b rać  pod 
uw agę ilość czasu m aszyny  w ykorzystanego  n a : kom pila­
cję, op racow an ie, u ru ch am ian ie , w ykonyw an ie  program ów . 
G dy się w ięc m ów i o „szeroko stosow anych  języ k ach ” n a ­
leży n a jp ie rw  usta lić  co się przez to rozum ie.

Opracowanie: 
TERESA WOJCIEKIAN  

HALINA CIECHOMSKA

m ik ro K L A N —  szansa dla „spiskow ców ” polskiej informatyki

— od stycznia na naszych lamach
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W poprzednim num erze przedstaw iliśm y pierw szego trzydziestolatka sieci ETOB 
— przedsiębiorstwo w arszaw skie. Poniżej autoprezentacja rów ieśnika, ETOBU w  
K rakow ie. W następnych numerach — korzystając z okazji jubileuszu — przed­
staw im y jeszcze przedsiębiorstwo katow ickie, a także kilka prac tw órczych pra­
cow ników  sieci. (Red.)

30 Icsł krakowskiego ETOBU

Krakowskie Przedsiębiorstwo Infor­
m atyki Przem yślu Budowlanego ETOB 
jest jednym  z najstarszych ośrodków  
obliczeniow ych w Polsce. Powstało w  
1953 roku rów nolegle z oddziałem  
warszawskim , jako Oddział Biura Roz­
liczeń Budow nictw a Przem ysłowego. 
Przedm iotem  działania miało być 
„prowadzenie ew idencji gospodarki 
m ateriałowej, rozliczeń robocizny i 
kosztów w łasnych za pomocą maszyn  
statystyczno-rachunkow ycli, opracowy­
wanie projektów  organizow ania rozli­
czeń oraz instruktaż w  zakresie doku­

m entacji w  odniesieniu do jednostek  
podległych M inistrow i Budow nictw a  
Przem ysłow ego”. P ierw sze w yposaże­
nie stanow iły  dwa zestaw y maszyn li- 
cząco-analitycznych.

W styczniu 19.69 r. Oddział K rakow ­
ski BRB został przekształcony na 
Centrum Elektronicznej Techniki Ob­
liczeniow ej Przem ysłu Budowlanego  
ETOB Oddział w  K rakowie. Następne 
lata (1970—1973) to okres szybkiego  
rozwoju przedsiębiorstwa. Utworzono 
zakłady obliczeniow e w  Rzeszowie i

Kielcach. Zainstalow ano i uruchom io­
no pierw sze komputery: dw ie m aszy­
ny MIŃSK-32, ODRĘ-1304 i ODRĘ- 
-1103, co pozw oliło na znaczny wzrost 
jakościow y i ilościow y św iadczonych  
usług obliczeniow ych. W lipcu 1972 r. 
Oddział w  K rakow ie przekształcono w  
K rakow skie Przedsiębiorstwo Infor­
m atyki Przem ysłu Budowlanego ETOB.

W latach 1974—1977 nastąpiły dalsze 
zmiany. Kupiono i zainstalow ano  
dwa kom putery ODRA-1305. Zakład 
obliczeniow y w  Rzeszowie został przc-

Oprogramowanie narzędziowe

M ogłoby się w ydaw ać, iż posiadan ie  
zróżnicow anego sp rzę tu  ko m p u tero w e­
go św iadczy  o prężności o środka ob li­
czeniow ego, poniew aż k ry je  się za 
tym  w szechstronna  k ad ra , w iększa 
m oc p rzerobow a, szeroka gam a o fe r t 
d la  uży tkow n ika  itp . W szystko to 
p raw d a . A le je s t jeszcze d ru g a  s tro n a  
m edalu : codzienne kłopoty.

Z różn icow anie sp rzętow e stw arza  
duże trudnośc i p rzede w szystk im  
służbom  ek sp loa tacy jnym . N ak łada  to 
z kolei w iększe w y m ag an ia  w  sto su n ­
k u  do op rogram ow ania  narzędz iow e­
go, a zw łaszcza w  zak res ie  k o n ­
w ersji zbiorów  danych  m iędzy jakoś­
ciow o różnym i system am i k o m p u te ro ­
w ym i i m in ikom pu terow ym i. R ów no­
cześnie d o sta rczan e  przez p ro d u cen ­
tów  oprog ram ow an ie  podstaw ow e, 
szczególnie w  p ierw szych  fazach  roz­
w oju  p ro d u k c ji, n ie  zaspoka ja  n ie k ie ­
dy n aw et podstaw ow ych  po trzeb  u- 
ży tkow ników . M iędzy in n y m i z tego 
też pow odu, w śród  u ży tkow n ików  sy­
stem u  ODRA-1300 rozpow szechniły  się 
np. n a jrozm aitsze  p ro g ram y  „ sc ra tch ’ 
’u jące” czy w rę c z  — m odyfikow ane  w 
sposób b a rd z ie j lub  m n ie j u d an y  eg- 
zeku to ry . M ają one u suw ać n iedogod­

ności p ro g ram u  XOMY, oferow anego  
przez  p ro d u cen ta .

K rakow sk ie  P rzedsięb io rstw o  In fo r- 
m atyk i P rzem ysłu  B udow lanego ETOB 
w yposażone je s t obecnie w  bardzo  
zróżn icow any p a rk  m aszynow y:

© system  M lNSK -32, za in s ta lo w an y  w 
ro k u  1972 (p rzew idziany  do likw ida- 

. cji w  1984)

O system  ODRA-1305 (nr fab r . IG), za­
in s ta lo w an y  w  ro k u  1974

•  sy s tem  R-32 (n r fab r . 80), z a in s ta ­
low any  w  ro k u  1979.

P o nad to  w  osta tn ich  trzech  la tach  
za in s ta lo w an e  zostały  n a s tęp u jące  sy ­
s tem y  m in ik o m p u tero w e:

® MERA 9150 (dw a zestaw y  z 28 s ta ­
now iskam i łącznie)

O PSPD -90 (P rog ram ow ana  S tac ja  
P rzygo tow an ia  D anych)

9  M ERA 100.

C elem  n in ie jszy ch  rozw ażań  je s t 
zap rezen to w an ie  w łasnych  p rac  w  za­

k res ie  op rog ram ow an ia  narzędziow ego 
p rzy  ćak zróżnicow anym  p a rk u  kom ­
p u terow ym . S ystem aty zu jąc  m a te ria ł, 
dokonano  podziału  n a  op rog ram ow a­
n ie  dotyczące: sy s tem u  ODRA-1300,
sy s tem u  R-32 oraz w spom nianych  sy­
stem ów  m in ikom pu terow ych . P om i­
n ię ta  zostan ie  n a to m ia s t p rezen tac ja  
op racow ań  d la  kończącego p racę  kom ­
p u te ra  M IŃSK-32.

*

Z chw ilą  z a in s ta lo w an ia  w  roku  
1974 k o m p u te ra  ODRA-1305 p rzed się ­
b io rstw o  było  w yposażone w  dw a 
k o m p u te ry  M IŃSK -32 oraz w  cztery  
zestaw y  m aszyn  an a lity czn y ch  sy s te ­
m u AiRlTMA. W zw iązku  z ty m  po­
w sta ł p ro b lem  p rzen ies ien ia  zbiorów  
danych  na  now y k o m p u te r. W ty m  
celu op racow ano n as tęp u jące  dw a 
p rogram y:

© p ro g ram  ZR90 o podobnych  fu n k ­
c jach  jak  s tan d a rd o w y  p ro g ram  
X RM H, lecz  odczy tu jący  k a r ty  90-ko- 
lum now e sys tem u  A RITM A

© p rog ram  ZM TM , d o k onu jący  k o n ­
w ersji zb iorów  danych  zap isanych  na 
taśm ach  m agnetycznych  w  system ie 
M IŃSK -32 na  fo rm a t system u  ODRA- 
-1300.

W trak c ie  rozw o ju  i zdobyw ania 
dośw iadczeń eksp lo a tacy jn y ch  p o jaw i­
ło  się w iele now ych .zagadnień, w y ­
m agających  p rog ram ow ych  rozw iązań . 
I  ta k  d la  p rzy k ład u :

© W system ie  ODRA-1300 w  po rów ­
n an iu  chociażby z  system em  M IŃ SK -
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kształcony w  sam odzielne przedsię­
biorstwo.

W latach 1978—1979 kupiono i za­
instalow ano m aszynę R-32 oraz dwie 
jednostki MERA 9150.

W 1981 roku zakład obliczeniow y w  
K ielcach został przejęty przez Cen­
trum ETOB w  W arszawie.

Przedsiębiorstwo św iadczy usługi 
inform atyczne przede w szystkim  dla 
przedsiębiorstw  resortu budownictwa, 
przedsiębiorstw  budowlanych innych  
resortów oraz biur projektowych:

® projektowanie, programowanie i 
w drażanie system ów  na potrzeby za­
rządzania, sterowania procesam i in ­
w estycyjnym i i obliczeń inżynierskich

O eksploatację system ów  ew idencyj­
nych, inżynierskich i sterujących pro­
cesam i inw estycyjnym i

•  doradztwo organizacyjne w  zakre­
sie zarządzania — projektowanie har­
monogramów' sieciow ych  robót bu­
dow lanych oraz w ykonyw anie przed­
miarów robót dla kosztorysowania

•  serw is techniczny urządzeń do przy­
gotow yw ania danych oraz m inikom pu­
terów zainstalow anych u użytkow ni­
ków.

-32 po jem ność taśm y  m agnetycznej 
w y k o rzy sty w an a  je s t w  sposób m ało 
e fek tyw ny ; opracow ano  p rog ram  
SDM T dokonu jący  ag regac ji w ielu  
zbiorów  w dow olnej s tru k tu rz e  (zbio­
ry  p ro ste , złożone) i um ożliw ia jący  ich 
o d tw arzan ie  w  postaci p ie rw o tn e j.

•  O pracow ano  p ro g ram  SRM H, sp e ł­
n ia jący  fu n k c je  firm ow ego p rogram u 
X RM H , lecz o zw iększonych m ożliw o­
ściach, u su w ając  p rzy  tym  n iek tó re  
jego niedogodności. P ro g ram  SRM H 
um ożliw ia opc jonalne  w ykorzystan ie  
dw óch czy tn ików  k a r t  oraz e lim in u je  
n iep o p raw n e  zakończen ie p racy  p ro ­
g ram u , spow odow ane m .in. p rzez  b łę ­
dy pam ięci taśm ow ej.

•  P ew n ą  lukę  w  o p rog ram ow an iu  f i r ­
m ow ym  d la  pam ięci dyskow ych w y­
p e łn ia ją  op racow ane p rog ram y  DYSK 
i M A PA. P ro g ram  D YSK służy do 
o p tym alizac ji pam ięci dyskow ej służą­
cej do zap isu  b ib lio tek i program ów . 
Ś red n ie j w ielkości b ib lio tekę  p ro g ra ­
m ów  m ożna skrócić  po p rzeb iegu  te ­
go p ro g ram u  o 15— 30%. P rog ram  
M A PA  n a to m ias t d ru k u je  m apę zbio­
ru  złożonego, podobną do m apy  p a ­
k ie tu  d ru k o w an e j przez p rogram  
X PJD . P onad to  um ożliw ia on re lo k a - 
cję zbiorów  oraz o d tw arzan ie  zbiorów  
z paK ietów  uszkodzonych.

® O pracow ano  p ro g ram y  PLA N  i 
FRED d la  p ro g ram is tó w  system ow ych 
i k o rzy sta jący ch  z języka PLA N . P ro ­
g ram  PLA N  przeznaczony  je s t do 
d ru k o w an ia  (w postaci in s tru k c ji ję ­
zyka PLAN ) p rog ram ów  b inarnych

Przedsiębiorstwo zatrudnia 220 pra 
cow ników , w tym 36 w pionie projck 
towania.

K rakow sk ie  P rzedsięb io rstw o  
In fo rm aty czn e
P rzem yślu  B udow lanego ETOB
ul. W adow icka 10
30-415 K rak ó w
T elefony:
c e n tra la : 66-80-22
d y re k to r : G6-72-31
z-ca d y re k to ra  ds. p ro d u k c ji: 66-28-09 
g łów ny technolog : 66-60-3S 
g low ny e le k tro n ik : 66-69-40 
k o o rd y n a to r  ds. p ro d u k c ji: 66-60-36 
dzia ł rozpow szechn ian ia  system ów : 
66-09-86
T eleks: 032-22-75

Przedsiębiorstwo eksploatuje obec­
nie system y na rzecz 74 użytkow ni­
ków.

System y te pow stały głów nie w 
przedsiębiorstwie i dawnej organizacji 
CENTRUM ETOB. Dom inują system y  
ew idencyjne związane z zarządza­
niem. Równocześnie zw iększa się za­
potrzebowanie ze strony przedsię­
biorstw w ykonaw stw a inw estycyjnego  
na usługi obliczeniow e w  zakresie 
kosztorysowania robót budowlanych.

oraz testów  techn icznych  zap isanych  
na  taśm ie  m agnetyczne j lub dysku. 
P rog ram  FRED um ożliw ia śledzenie  
w ykonyw an ia  p rogram ów  b in arn y ch  
z szereg iem  dodatkow ych  m ożliw ości, 
np. d ru k o w an ie  podczas śledzen ia  
w y branych  obszarów  p ro g ram u  czy 
ogran iczen ie  ś ledzen ia  do określonych  
in s tru k c ji.

W początkow ym  okresie  ek sp lo a ta ­
cji ko m p u te ra  ODRA-1305 w  celu  u- 
sp raw n ien ia  jego w y korzystan ia , a 
jednocześn ie  z pow odu niem ożności 
za in s ta lo w an ia  sy s tem u  operacy jnego  
GEO RGE-3 (a n a w e t GEORGE-2), 
kup iono  w ZETO G dyn ia  p ak ie t 
AFRODYTA. K orzysta jąc  z koncepcji 
tego p ak ie tu  opracow ano w p rz e d ­
sięb io rs tw ie  m in isy stem  operacy jny  
ADAM, rea lizu jący  p raw ie  w szystk ie  
fu n k c je  system u  GEORGE-2, lecz p ra ­
cu jący  w try b ie  k o nw ersacy jnym  i 
m ający  dużo w iększe m ożliw ości niż 
w spom niany  p ak ie t AFRO DY TA.

*

Nieco inaczej p rzed s taw ia ła  się sy ­
tu ac ja  w  p rzedsięb io rstw ie  w  m om en­
cie w drażan ia  do eksp loa tac ji sy s te ­
m u R-32. W tym  czasie ek sp loa tow a­
no, ja k  w iadom o, rów nocześnie dw a 
system y M IŃSK -32 o raz  sy s tem  ODRA- 
-1305. W arunk i by ły  jed n ak  o ty le  ko ­
rzystne , że ¡wiele ośrodków  w k ra ju  
m iało już bogate  dośw iadczen ia  i do­
robek  w  zak res ie  uży tkow an ia  kom ­
p u te ró w  Jedno litego  S ystem u.

J a k ie  po d ję to  zadan ia?  P rzede 
w szystk im  k u p io n o  w  ZETO G dy-

W w yniku reform y gospodarczej da­
je się zauważyć zw iększone za in te .e-  
sow anic użytkow ników  urządzeniami 
m inikom puterowym i. Przedsiębiorstwo  
nie zostało tym  zaskoczone, jeszcze w  
roku 1980 podjęte zostały prace przy­
gotow awcze, poprzedzające kupno Pro­
gram owanej Stacji Przygotow ania D a­
nych PSPD-90. Wybór nic był przy­
padkowy; w pływ  na decyzję — oprócz 
parametrów' użytkow ych — m iała b li­
ska współpraca z producentem, MERA 
KFAP w’ K rakowie. Równocześnie 
rozpoczęto instalację tych urządzeń u 
naszych klientów .

Stacja PSPD-90 pracuje ponadto ja ­
ko urządzenie zew nętrzne system u  
ODRA-1305. Stacja jest podłączona do 
sterow nika CDT-325 i sym ulow ana  
jako czytnik (perforator taśm y papie­
rowej), um ożliw iając obustronną trans­
m isję.

Prezentow ane poniżej artykuły pra­
cow ników  przedsiębiorstwa poruszają 
niektóre problem y zw iązane ze spe­
cyfiką naszej działalności, dużego 
ośrodka obliczeniow ego ze zróżnico­
wanym  parkiem maszyn i różnorod­
nymi w ym ogam i użytkow ników .

S ierp ień  1983 r.

HENRYK RAJCHEL 
Dyrektor K PIPB ETOB

n ia  sy m u la to r ODRA-1305 na R-32. 
U m ożliw iło to  z łagodzenie okresu  
p rze jśc ia  z ODRY n a  system  RIAD. 
S p rzy ja jącą  okolicznością by ł też fak t, 
że w sieci p rzed s ięb io rstw  ETOB 
zw rócono b aczn ie jszą  uw agę n a  p ro ­
b lem  koo rdynacji i w spólnego f in a n ­
sow an ia  w ażniejszych  p rac  w  z a k re ­
sie op rog ram ow an ia  narzędziow ego. 
W iodące w  te j p rob lem atyce , k a to ­
w ick ie  p rzedsięb io rstw o  ETOB, o p ra ­
cow ało w ie le  bard zo  in te re su jący ch  
p rogram ów . Szczególnie p rzyda tne  
okazały  się:

•  IEBCNVOR i IEBCNVRO — p ro ­
g ram y  ko n w ersji zbiorów  danych 
(rów nież p rog ram ów  źródłow ych) m ię­
dzy k om pu teram i ODRA i RIAD, 
ch a rak te ry zu jące  się dużą u n iw e rsa l­
nością i w iększym i m ożliw ościam i niż 
p rog ram y  o zbliżonym  ch a rak te rze , 
o ferow ane przez ELW RO czy ZETO 
Poznań

•  IEBCNVM R — program - k onw ersji 
zbiorów  danych  z M IŃ SK -32 na  R-32

•  IE B PR IN T  — u n iw e rsa ln y  p ro g ram  
tw orzen ia  w ydaw nictw .

W p rak ty ce  ek sp lo a tacy jn e j kom pu­
te ra  ODRA-1305 w y k orzystyw any  jes t 
szeroko p ro g ram  G A M P (X68A) z p a ­
k ie tu  SOD. B rak tego typu  o p ro g ra ­
m ow an ia  w system ie  R-32/OS s ta ł się 
d la  nas in sp irac ją  do opracow an ia  
p ro g ram u  o te j sam ej nazw ie, re a liz u ­
jącego p raw ie  w szystk ie  fu n k c je  p ro ­
g ram u  GAM P. Z podobnych  w zglę­
dów, k o rzy sta jąc  z dośw iadczeń  ek s­
p lo a tac ji n a  k o m p u te rze  ODRA, o p ra ­
cow ano w system ie  R IA D  p ro g ram
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ISZERRTM , rea lizu jący  fu n k c je  od­
tw a rz a n ia  zbiorów  z uszkodzonych 
taśm  m agnetycznych .

W spółpraca naszego p rzedsięb io r­
stw a z innym i ośrodkam i w ykorzy­
s tu jący m i sp rzę t m in ikom pu terow y  
sk łon iła  nas m .in. do opracow an ia  
p rogram ów  d w u stro n n e j konw ersji 
m iędzy k o m p u te rem  R-32 a m in ikom ­
p u te rem  VARIAN-73.

*

Podobnie  jak  ko m p u te ry , rów nież 
za in s ta lo w an e  w  p rzed sięb io rstw ie  u - 
rząd zen ia  m in ik o m p u tero w e są b a r ­
dzo n ie jed n o ro d n e . M ożliw ości uży tko ­
w an ia  sy s tem u  M ERA 9150 zostały  
poszerzone poprzez ku p n o  o p ro g ram o ­
w an ia  w  C en tru m  In fo rm a ty k i Gospo­
d a rk i M orsk iej. P ozw ala to  n a  w yko­
rzy s ty w an ie  tych  u rząd zeń  n ie  ty lko  
do w p ro w ad zan ia  danych, lecz ró w ­
n ież do tw orzen ia  n ie skom plikow a­
nych  au tonom icznych  system ów  p rze­
tw a rzan ia  danych  o raz  m .in. do zap i­
su i edycji p rog ram ów  źródłow ych w 
różnych  językach  dla kom p u teró w  
O D R A -1300 czy R-32.

Z in ic ja ty w y  służb technologicznych 
podjęto  rea lizac ję  in te resu jąceg o  
w niosku  rac jo n a liza to rsk ieg o , um ożli­
w iającego  p rzy łączen ie  d ru k a rk i sy­
stem u  ODRA-1300 w  m iejsce znacznie 
w oln ie jsze j d ru k a rk i m ozaikow ej

Przyłączenie drukarki systemu
ODRA-1300 do MERY 9150

W ysokie ceny  oraz n iew ie lk i w ybór 
dostępnego n a  ry n k u  sp rzę tu  k om pu­
terow ego  sp raw ia ją , że op łaca lne  jes t 
w yszuk iw an ie  n iek o n w en cjo n a ln y ch  
zastosow ań posiadanego  sp rzętu . S po ­
śród p a rk u  m aszynow ego k rak o w sk ie ­
go ETOBU najw iększe  możliw ości 
n ie typow ego  w y k o rzy stan ia  m a sy ­
stem  MERA 9150, p rzeznaczony  do 
w p row adzan ia  danych  z w ie lu  k la ­
w ia tu r  na  taśm ę m agnetyczną. W za­
stosow an iu  tym  dw a posiadane sy s te ­
m y tego typu  p ra c u ją  w  naszym  
p rzed sięb io rstw ie  ty lko  na  jed n ą , a 
sporadyczn ie  n a  dw ie zm iany.

S p rzę t tego sy s tem u  s tanow ią : u n i­
w e rsa ln y  m in ik o m p u te r NOVA 2000, 
s ta ły  dysk m agnetyczny , pam ięć ta ś ­
m ow a PT  105, 32 konsole opera to rsk ie  
oraz d ru k a rk a  DZM-180. S p rzę t ten  
może być z pow odzeniem  w y k o rzy sta ­
n y  podczas d ru g ie j i trzec ie j zm iany  
do w y k o n y w an ia  w ie lu  d robnych  za­
dań odciążających  duże kom pu tery , 
np. do w y d ru k o w an ia  zaw artośc i ta śm  
m agnetycznych , sfo rm ato w an y ch  na 
ODRZE lub  R IA D ZIE . U m ożliw iające 
ta k ą  operac ję  oprog ram ow an ie  zosta­
ło ju ż  w  znacznej m ierze  op racow a­
ne. N a jis to tn ie jszą  p rzeszkodą je s t w

DZM-180, co w  połączen iu  z p rzygo­
tow yw anym  oprog ram ow an iem  pozw o­
li m .in . n a  roz ładow yw an ie  taśm  m ag­
netycznych  z zap isem  w y d ru k ó w  z 
kom pu terów  ODRA i RIAD.

Z a in sta lo w an e  m in ik o m p u te ry  PSPD - 
-90 i M ERA 100 p ra c u ją  n ie  ty lko  a u ­
tonom icznie, a le  ró w n ież  są podłączo­
ne do sy s tem u  ODRA-13G5 jako  u rzą ­
d zen ia  w ejśc ia-w yjśc ia , sym ulow ane 
jak o  czy tn ik  i p e rfo ra to r taśm y  p a ­
p ie ro w ej. Szczególną uw agę pośw ięco­
no system ow i PSPD -90 p rzede  w szyst­
k im  z tego pow odu, iż je s t to  m in i­
ko m p u te r bardzo  rozpow szechniony  na  
te re n ie  o b ję tym  dzia ła lnością  naszego 
p rzedsięb io rstw a . O pracow ano  tu  w ie ­
le n a rzęd z i p rogram is tycznych , u - 
sp raw n ia jący ch  ek sp loa tac ję  i tw o rze­
n ie  p rog ram ów  użytkow ych. Są to 
m .in.:

® M A N IPU LA N T — p ro g ram  um oż­
liw ia jący  kop iow an ie  i edycję  dow ol­
nych frag m en tó w  pam ięci i zapisów  
n a  dysk ie tk ach
® G EN ERA TOR — p ro g ram  g en e ru ­
jący  z p ro g ram u  b in a rn eg o  sam odzie l­
ną  dy sk ie tk ę  system ow ą
#  p ro g ram  so rtu jący  na  dysk ie tk ach
® b ib lio tek a  podp rog ram ów  re a l iz u ją ­
cych w ie le  fu n k c ji pom ocniczych, np. 
ko n w ersja  różnych  postaci danych , 
op erac je  na  łańcuchach , o p erac je  na  
d y sk ie tkach .

tym  p rzy p ad k u  b ra k  w  system ie  M E­
RA 9150 szybk ie j d ru k a rk i.

P rzed sięb io rstw o  posiada  inie w y k o ­
rzy s ty w an ą  obecnie d ru k a rk ę  w ie r­
szow ą DW-312 sy s tem u  ODRA. D ru ­
k a rk a  ta , zb y t w o lna  do w spó łp racy  
z dużym  ko m p u te rem , je s t jed n ak  
k ilk a k ro tn ie  szybsza od DZM-180. A by 
um ożliw ić zastosow an ie  je j w  sy s te ­
m ie M ERA 9150, a u to r  n in ie jszego  a r ­
ty k u łu  opracow ał u rządzen ie  o ro b o ­
czej nazw ie M EROD, k tó re  p o śred n i­
czy w  tra n sm is ji danych  m iędzy m i­
n ik o m p u te rem  i d ru k a rk ą . Od stro n y  
d ru k a rk i sy m u lu je  ono k a n a ł m aszy­
ny  cy frow ej ODRA serii 1300, n a to ­
m ia s t od stro n y  m in ik o m p u te ra  — za­
stosow ano  w  n im  w ers ję  d ru k a rk i 
DZM-180.

K w a lifik a to ry  p rzesy łan e  do d ru ­
k a rk i są p rzygo tow yw ane  w  zależno­
ści od zn ak u  ste ru jąceg o  pop rzed za ją ­
cego w ysłan ie  rozkazu  P IS Z . U rządze­
nie in te rp re tu je  trz y  zn ak i s te ru jące : 
CR, L F  i FF . P ozostałe  znak i s te ru ją ­
ce są ignorow ane i d ru k o w an e  jako  
spacje , n ie pow odu jąc  p rzes łan ia  do 
d ru k a rk i now ego rozkazu  P ISZ . W 
p ie rw szym  cyklu  po w łączen iu  zasila ­

#

P rzedstaw ione  przedsięw zięcia  w za­
k res ie  op rog ram ow an ia  narzędziow ego 
nie w yczerpu ją  oczyw iście tem a ty k i i 
zagadn ień , k tó ry m i zajm ow ało  się 
p rzedsięb io rstw o . Z asygnalizow ane zo­
s ta ły  jedyn ie  g łów ne p rob lem y. W te j 
m ierze  m ożna by sfo rm ułow ać n a s tę ­
p u jące  w niosk i:
® n ie jedno rodność  za insta low anego  
p a rk u  m aszyn i u rządzeń  pow oduje 
konieczność u trzy m y w an ia  zby t d u ­
żych służb ko n se rw a to rsk ich  i tech ­
nologicznych
© rozpoczęciu p ro d u k c ji jakościow o 
now ego sp rzę tu  m usi tow arzyszyć 
rów noczesne tw orzen ie  środków  tech - 
n iczno-p rogram ow ych  łagodzących p ro ­
ces zm iany  sp rzę tu
® duże znaczen ie  m a w łaściw e p rzy ­
go tow an ie  p rzed s ięb io rs tw a  p rzed  za­
in s ta lo w an iem  k o m p u te ra ; w  okresie 
ty m  należy  w n ik liw ie  ocenić dostępne 
o p rog ram ow an ie  (jak  w skazu je  p ra k ­
ty k a , p ro d u c e n t n ie  dysponu je , n ie s te ­
ty , w yczerpu jącym i in fo rm ac jam i na 
ten  tem at)
® w iele  p rac  je s t n iep o trzeb n ie  du ­
b low anych  w  poszczególnych ośrod­
kach, w y n ik a  to m iędzy  in n y m i z n ie ­
dostatecznego  p rzep ływ u  in fo rm acji.

ZBIGNIEW NOWAK  
JANUSZ RUDAWSKI

n ia  jes t p rzesy łan y  k w a lif ik a to r od­
pow iada jący  znakow i s te ru jąc em u  CR. 
Jeże li do d ru k a rk i zostan ie  p rzes łane  
w ięcej n iż 120 znaków  n ie  z aw ie ra ją ­
cych CR, L F  an i F F  <dla DW-312, 
k tó ra  m a w iersz  120-znakow y), to  
znak i 121 i następne  będą n a b ija ­
ne  n a  p ierw szych  pozycjach  tego sa ­
m ego w iersza.

W zględnie duża złożoność uk ładu  
je s t spow odow ana dużą różn icą  w  po­
ziom ie o rgan izacji logicznej s ta n d a r­
dow ego in te rfe jsu  ODRY i n ie s ta n d a r­
dow ego k ab la  d ru k a rk i M ERY 9150. 
U kład  został zbudow any  - z pow szech­
n ie  dostępnych  obw odów  scalonych 
T T L  se rii UCY 7400. W obecnej w e r­
sji zaw ie ra  on 36 obw odów  scalonych  
oraz dw a typow e p a k ie ty  n ad a jn ik ó w  
i odb io rn ików  in te rfe jsu  system u  
ODRA. U kład  je s t p rzew id z ian y  do 
w bud o w an ia  w  obudow ę m in ik o m p u ­
te ra  i w y k o rzy stu je  jego zasilacze. 
W ym aga nap ięć  zasila jących  + 5  V, 
+  15 V, — 5 V, w szystk ie  o poborze 
p rą d u  0,5—0,7 A.

Podczas p ro jek to w an ia  oraz w yko­
ny w an ia  p ro to ty p u  zw racano  baczną 
uw agę, aby  n iep o trzeb n ie  n ie  o g ran i­
czać u rząd zen ia  do w spó łp racy  ty lko  
z DW-312 lub  ty lko  z ok reśloną  w e r­
s ją  m in ik o m p u te ra . W efekcie  o p ra ­
cow ana k o n s tru k c ja  um ożliw ia pod­
łączen ie  dow olnej d ru k a rk i system u 
ODRA-1300 (rów nież szybkich d ru k a ­
rek , np. DW-325) do sy s tem u  M ERA 
9150, a po dobudow an iu  n ieskom pli­
kow anego  a d a p te ra  (dalsze cz te ry  ob­
w ody scalone) — do dow olnego sy s te ­
m u zaw iera jącego  DZM-180.

PAWEŁ GRABSKI
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Rozwój mikroelektroniki 
na Węgrzech

cznych m ik ro p ro g ram y  tes to w an ia  i 
m on ito row an ia , n a to m ia s t w  w a ru n ­
kach  n o rm aln e j ek sp lo a tac ji w  p a ­
m ięci te j p rzechow yw any  jes t system  
rozkazów  kana łow ych  USU, re je s try  
s te ro w an ia  i inne in fo rm ac je  sy s te ­
mowe.

Ja k o  konsekw encję  w irtu a ln e j o r­
gan izacji pam ięci w prow adzono także 
pośredn ie  ad resow an ie  danych  w  k a ­
nale , k tó re  pozw ala na p rzeksz ta łce­
nie ad resów  w irtu a ln y ch  (logicznych
— w ystępu jących  podczas p rzesy łan i 5 
danych  m iędzy pam ięcią  a u rządze­
niam i zew nętrznym i) na ad resy  rze­
czyw iste.

C iekaw ą zapew ne in fo rm ac ją  dla u- 
ży tkow n ików  kom pu terów  M INSK-32 
je s t fa k t o ferow an ia  przez p ro d u cen ­
ta licznych  środków  program ow ych  i 
technicznych  zapew nia jących  pełną 
w ym ienność z tym  kom puterem .

C echą ch a rak te ry s ty czn ą  om aw ia­
nego m odelu  są stosunkow o m ałe w y ­
m agan ia  do tyczące w arunków  pracy. 
P ro d u cen t g w a ra n tu je  p raw id łow ą 
p racę  k o m p u te ra  w  tem p e ra tu rze  5°— 
—40CC oraz p rzy  w ilgotności w zględ­
nej od 40 do 95%. G orsze n ie s te ty  są 
p a ra m e try  szybkości p racy  zarów no 
proceso ra  jak  i poszczególnych k a n a ­
łów  w  po rów nan iu  z odpow iednim i 
p a ram e tram i polskiego kom pu tera  EC 
1032 (RIAD I).

N ow y ko m p u ter w yposażony  został 
w  bogate  op rogram ow anie  techniczne 
oraz now oczesne oprogram ow anie  sy­
stem ow e.
W sk ład  op rog ram ow an ia  techn iczne­

g o  w chodzą:

— p ak ie t tes tów  d iagnozy  m ik rop ro - 
g ram ow ej (KMD), służący  do w y k ry ­
w an ia  i lokalizac ji b łędów  w  poszcze­
gólnych b lokach  logicznych p rocesora

— T EST-M O N ITO R  — autonom iczny, 
zu n ifikow any  system  tes tów  sp raw ­
dzających  praw id łow ość  p racy  całe j 
in s ta lac ji EC 1035-01

— zespół n ieau tonom icznych  testów  
u rządzeń  zew nętrznych , pozw alających  
sp raw dzić  popraw ność  p racy  urządzeń  
p e ry fe ry jn y ch  bez p rze ry w an ia  p racy  
całego sy s tem u  kom puterow ego.

W sk ład  op rogram ow ania  system o­
wego. w chodzą:

— system  operacy jn y  OS/VS

— system  p ro g ram o w an ia  i k o m pila ­
cji

— p ak ie ty  oprog ram ow an ia  a p lik a ­
cyjnego — całkow icie zgodne z odpo­
w iednim  op rog ram ow an iem  k o m p u te ­
rów  serii 370.

Oprać. RYSZARD GRZESIAK  
na podstawie 

„Rechentechnik D atenverarbeitung”
nr 3/83

O becnie na  W ęgrzech p ro d u k u je  się 
33 m in  tran zy sto ró w  i 15 m in  u k ła ­
dów  scalonych rocznie, jed n ak  — choć 
są one znanym  w  św iecie ek sp o rte rem  
w  dziedzin ie e lek tro n ik i — sta le  po ­
g łębia się zależność od im portu . W 
celu  zm iany  tego uzależn ien ia , rząd  
zdecydow ał w  g ru d n iu  1981 r. o n a ­
dan iu  najw yższego p rio ry te tu  rozw o­
jowi przem ysłu  e lek tron icznego , p rze ­
znaczając n a  te  d z ia łan ia  175 m in doi 
W iększość te j sum y dotyczy p rac  b a ­
daw czo-rozw ojow ych o raz  k u p n a  u - 
rządzeń i technologii z dziedziny m i­
k ro e lek tro n ik i.

P ierw szym  k rok iem  w  rea lizac ji 
p rogram u było  połączen ie  In s ty tu tu  
Badaw czego P rzem ysłu  T e lekom un i­
kacy jnego  z fab ry k ą  pó łp rzew odn i­
ków  TUNGSRAM . Nowe P rzed się ­
biorstw o M ikroe lek tron iczne  z a tru d ­
n ia  4300 pracow ników , w y tw arza jąc  
uk łady  VLSI. m aski, uk łady  scalone 
(na zam ów ienie) oraz w y konu je  prace 
p ro jek tow e; roczna w arto ść  p rodukcji 
i usług  —  40 m in  doi. W tych  dzie­
dzinach będzie ono m onopolistą  i n ie  
w yn ika  to  z jak iś  a rb itra ln y c h  decy­
zji, a le z fak tu , że tak  m ałego k ra ju  
n ie  stać n a  ro zp raszan ie  środków . W 
sum ie p rogram  będzie dotyczył 24 za­
kładów , za tru d n ia jący ch  160 tys. osób 
łącznie.

W ładze w ęg iersk ie  p o d k reś la ją , że 
celem  tego p rzedsięw zięcia  n ie  jes t 
osiągnięcie sam ow ystarczalności w 
podzespołach e lek tron icznych , ale uzy-

skan ie  rozsądne j rów now agi im p o rtJ  
i ek spo rtu . P rzew id u je  się sp ec ja liza ­
cję w  p ro d u k c ji p ro jek to w an y ch  na 
zam ów ien ie  uk ładów  w  seriach  od 
k ilk u se t do k ilk u  tysięcy  sz tuk  oraz 
sp row adzan ie  m asow o w y tw arzanych  
uk ładów  u n iw ersa ln y ch . P rzy jęc ie  te ­
go k ie ru n k u  w yn ika  z k o n k u ren cy j­
ności w ęg iersk ich  opracow ań z aw ie ra ­
jących duży udział op rog ram ow an ia  — 
dzięki jego w ysok iej jakości i re la ­
tyw n ie  n isk im  kosztom  p rac  p ro g ra ­
m istycznych  w  tym  k ra ju .

P rzypom nijm y , że w  roku  ubiegłym  
W ęgry w yekspo rtow ały  do E uropy  Z a­
chodniej op rogram ow anie  w artości 
5 m in  doi., a w tedy  p ro g ram  rozw oje 
w  zasadzie jeszcze n ie  w ysta rtow ał. 
Już  w  1985 ro k u  p rzew id u je  się ek s­
p o rt 30% p rodukcji, g łów nie n a  ry n k i 
zachodnie, a także  sp ecja lizac ję  w do­
staw ach  uk ładów  na  zam ów ienie k ra ­
jów  socja listycznych . Z oczyw istych 
przyczyn ekonom icznych, W ęgrzy nie 
mogą ro zw ijać  sw ojego p rzem ysłu  s a ­
mi, w y k o rzy stu ją  w ięc w spó lne  p lar.y  
w ram ach  RW PG, n a s taw ia jąc  się na  
szczególnie ścisłą w spółpracę z ZSRR, 
NRD i CSRS. J a k  w ięc w idać, m oże­
m y pozostać już nie ty lko  poza n u r ­
tem  św iatow ego  rozw oju  e lek tro n ik i, 
ale n aw e t poza na jw ażn ie jszym i 
p rzedsięw zięciam i k ra jó w  naszego 
obozu.

Oprać. MkS 
na podstawie 

ELECTRONICS z 31.05.1983

KOMFEREMCJE

Przestępczość komputerowa

O w adze prob lem u przestępczości kom pu terow ej w  k ra ja c h  ro zw i­
n iętej in fo rm aty k i św iadczy fa k t, że w  dniach  17— 18 lis topada  br. w 
P aryżu  odbyło się ju ż  p ią te , ko le jne  m iędzynarodow e sem in a riu m  na  
ten  tem at. O rgan iza to rem  sem in a riu m  był w spom niay  już  w iele  razy  
na naszych łam ach  p ary sk i in s ty tu t badaw czy  bankow ości IN SIG , k tó ­
rem u udało  się pozyskać jak o  głów nego p re leg en ta  D. B. P a rk e ra  
z U niw ersy te tu  S tan fo rd , znanego am erykańsk iego  spec ja lis tę  i a u to ­
ra  w ielu  pub lik ac ji na  tem a t tego ty p u  przestępstw .

W zapow iedzi sem in ariu m  ak cen tu je  się szybki ilościow y w zrost 
p rzes tępstw  kom puterow ych  o raz  stosow anie p rzez  ich spraw ców  m e­
tod coraz trudn ie jszych  do w ykryc ia . G łów nym  akcen tem  p ro g ram u  
sem in ariu m  by ły  nowe, b ard z ie j sku teczne  sposoby p rew encji.
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Słownictwo z zakresu Inżynierii oprogramowania

Po dw um iesięcznej p rze rw ie  p ow racam y  do om aw iania 
term ino log ii zaw arte j w  no rm ie  „IEEE S ta n d a rd  G lossary  
of S o ftw are  E ng ineering  T erm ino logy”. W ażną g ru p ę  te r ­
m inów  z tego do k u m en tu  s tan o w ią  po jęcia  zw iązane z n ie ­
zaw odnością op rog ram ow an ia . Choć zagadn ien ia  te  om a­
w ia liśm y  częściowo jeszcze p rzed  opub likow an iem  norm y 
(IN FO RM A TY K A  n r 8—9/1982), są n a  ty le  w ażne, że w a r­
to do n ich  pow rócić.

P odstaw ow ym  te rm in em  zw iązanym  z n iezaw odnością 
je s t błąd. Jed n ak że  po d an a  w  tym  dokum encie  (za ISO 
2382/11) d e fin ic ja  o k reś la jąca  b łąd  (ang. e rro r) jak o  roz­
bieżność m iędzy  obliczoną, zaobserw ow aną lu b  zm ierzo­
ną w arto śc ią  (stanem ) a w arto śc ią  (stanem ) p raw dziw ą, 
zdefin iow aną  lub  teo re tyczn ie  p op raw ną , m a n iew iele  
w spólnego z p rog ram ow an iem . In n a  d efn ic ja  z te j sam ej 
n o rm y  (rów nież analog iczna  do ISO  2382/XIV) stw ierdza , 
że b łąd  je s t to  n iezam ierzony  s tan  pow odujący , że jed n o ­
s tk a  fu n k c jo n a ln a  zap rzes ta je  w ykonyw an ia  w ym aganych  
funkc ji. T ak  ro zum iany  b łąd , nazy w an y  po ang ie lsku  fa u lt 
(często też bug  lu b  defect), a  po f ra n c u sk u  d é fau t, b a r ­
dziej odpow iada poszuk iw anem u przez nas znaczeniu ; choć 
m oże tk w ić  zarów no w  sprzęcie, ja k  i w  oprogram ow aniu .

O czyw iście, n ie  je s t korzystne , aby  na  oznaczenie dw óch 
zupełn ie  różnych  pojęć w  jed n e j dziedzin ie  (e rro r i fau lt) 
stosow ać tę  sam ą nazw ę — błąd. J e s t to  z resz tą  d o strze ­
gane. C oraz częściej w  li te ra tu rz e  polsko języcznej b łąd  w  
znaezeniu  b liższym  p ro g ram o w an iu  nazyw a się defektem , 
co je s t — ja k  ła tw o  się p rzekonać  — zgodne ze źródło- 
słow em  ang ie lsk im  i fran cu sk im . Choć nie należy , z kolei, 
m nożyć nazw  na  oznaczenie tych  sam ych  pojęć, w  tym  
p rzy p ad k u  by łbym  za używ aniem  polskiego te rm in u  wada  
lub  usterka.

Na ty m  je d n a k  n ie  kończą się k łopo ty  z nazyw an iem  
błędów . Jeszcze innym  rodza jem  b łędu  (ang. m istake) n a ­
zyw a się dz ia łan ie  ludzk ie  prow adzące  do n iepożądanego  
w yn iku . W  ty m  p rzy p ad k u  odpow iedn ik iem  polsk im  może 
być te rm in  pom yłka.

D efek t (ang. fau lt), jeże li w ystąp i, m oże spow odow ać 
a w arię  (ang. fa ilu re ). Z kolei a w a rią  (uszkodzeniem ) w 
w ym ien ionej no rm ie  (rów nież w  norm ie  ISO  2382/XIV) n a ­
zyw a się -ograniczenie zdolności jednostk i fu n k c jo n a ln e j do 
w y k onyw an ia  w ym aganych  fu n k c ji.

Na co dzień każdy  p ro g ram is ta  je s t n a jb a rd z ie j osw ojo­
ny  z u suw an iem  d efek tów  w  p rog ram ie , tj. z u ru c h a m ia ­
niem  p rog ram u . W  w ym ien ionej norm ie urucham ianiem  
(ang. debugging) nazyw a się proces um iejscow ian ia , a n a li­
zow an ia  i pop raw ian ia  p rzypuszczalnych  defek tów . C iekaw e, 
że po uw zg lędn ien iu  tego, co nap isano  pow yżej o b łędach  
oraz  — defin ic ji uszkodzenia, pow yższa defin ic ja  u ru c h a ­
m ian ia  n ie  różn i się od p odane j przez M. T. Jankow sk iego  
(IN FO RM A TY K A  n r  2/1983).

Nie m ożna tego  n a to m ia s t pow iedzieć o te rm in ie  testo­
w anie, k tó rego  defin ic ję , w ed ług  p ro je k tu  n o rm y  ISO, po ­
dano  w  n um erze  8—9/1982 W  norm ie IE E E  n azew n ic tw o  
zw iązane z ty m  te rm in em  je s t o w ie le  b ard z ie j ro zbudo ­
w ane. W  p ro jekc ie  n o rm y  ISO  2382/VIII p rzez  testow a­
nie rozum ie  się — w ykonyw an ie  p ro g ram u  d la  ok reś lo n e­
go zb io ru  danych  w  celu u zyskan ia  p rzew idzianego  w y n i­
ku , będącego podstaw ą do p rzy jęc ia  p ro g ram u . N atom iast 
w ed ług  n o rm y  IEEE — tes to w an ie  je s t to p roces ręczn e­
go lu b  au tom atycznego  sp raw d zan ia  i oceny sy s tem u  lub  
jego sk ład n ik a  w  celu  zw ery fik o w an ia , czy sp e łn ia  on 
narzucone  w y m ag an ia  lub  — w celu  o k reś len ia  różnic m ię­
dzy  oczekiw anym i i rzeczyw istym i w yn ikam i.

P on iew aż  o sta tecznym  celem  te s to w an ia  je s t zaw sze 
d op row adzen ie  do p rzy jęc ia  w yrobu , w  norm ie  IEEE zde­
fin iow ano  szereg  innych  po jęć  z tego zak resu .

T estow an iem  system u (ang. sy tem  testing) nazyw a się 
p i \  cas łącznego tes to w an ia  sp rzę tu  i o p rog ram ow an ia  w  
celu  zw ery fikow an ia , czy spełn ia  on narzucone w ym aga­
nia.

P rzez testow anie form alne (ang. fo rm al tes ting ) rozu- 
m ij się proces p rzep ro w ad zan ia  dzia łań  te s tu jący ch  i po ­
d aw an ia  w yn ik ó w  zgodnie z za tw ie rdzonym  p lan em  (tj. 
spec ja lnym  dokum entem , ang. te s t plan). Testow anie kw a­
lifikacyjne (ang. q u a lif ic a tio n  testing ) je s t to  tes tow an ie  
fo rm alne , p rzeprow adzone zw ykle przez w ytw órcę  d la  u - 
ży tkow n ika , a  m a jące  na  celu  w ykazan ie , że op rog ram o­
w an ie  spe łn ia  narzucone  w ym agan ia . T estow anie akcepta- 
cyjne (ang. accep tance  testing ) je s t to te s to w an ie  fo rm a l­
ne, p rzep row adzane  w  celu  ok reś len ia , czy system  spełn ia  
k ry te r ia  odbioru  (ang. accep tance  c rite r ia )  i pozw alające 
uży tkow n ikow i p rzy jąć  system .

Na zakończenie  podam y  jeszcze, jak  rozum ie  się w  n o r­
m ie IEEE-729 pozostałe po jęc ia  om ów ione w  num erze  8—9/ 
/1982.

W eryfikacją nazyw a się p roces o k reś lan ia , czy w  dane j 
fazie  cyk lu  rozw ojow ego op ro g ram o w an ia  w yrób  spełnia  
w ym agan ia  u sta lone  w  pop rzedn ie j fazie. N a to m iast u- 
w iarygodn icn iem  (ang. v a lida tion ) nazyw a się proces oce­
n y  o p rog ram ow an ia  n a  końcu  p rocesu  (cyklu) rozw ojow e­
go w  celu  s tw ie rd zen ia  zgodności z w ym agan iam i. N ieza­
leżna w ery fik ac ja  i uw iarygodnienie (ang. in d ep en d en t 
v e rific a tio n  and  v a lida tion ) je s t to w e ry fik ac ja  i u w ia ry ­
godnienie w yrobu  (oprogram ow ania) p rzep row adzona  przez 
in s ty tu c ję  techn iczn ie  i o rgan izacy jn ie  n ieza leżną od in ­
s ty tu c ji odpow iedzia lnej za op racow an ie  w yrobu . I  w resz­
cie — 'zatw ierdzenie (ang. ce rtif icca tion ) je s t to p isem na  
g w aran c ja , że system  lub  p ro g ram  k o m pu terow y  spełn ia  
narzucone w y m agan ia .

Do w ym ien ionych  ok reś leń  w arto  dodać dw ie uwagi», 
Po p ierw sze —  n iek tó re  w ystęp u jące  tu  po jęcia , np. a c ­
cep tance  c r ite r ia , te s t p lan , so ftw are  deve lopm en t process 
czy so ftw are  d ev e lopm en t cycle, zosta ły  oddzieln ie  zdefi­
n io w ań “ . Po d rug ie  — w iele  pod an y ch  tu  de fin ic ji s tan o ­
w i jedyn ie  podstaw ow e znaczenie op isyw anego te rm in u , 
j^ko że is tn ie je  ich w ięcej. N ie zostały  tu ta j  p rzyw ołane  
żeby nie w prow adzać  w iększego zam ętu .

JANUSZ ZALEWSKI

SAMOKLAP

P ropozycja  P a n a  D rw in ży n ie ra  (INFO RM ATYK A  n r 4/83, 
s. 38), aby  w y raz  k o m p u te r zastąp ić  słow em  SA M OLICZ 
budzi pow ażne zastrzeżen ia . W praw dzie  ok reś len ie  SAM O- 
je s t p rzy ję te  w  naszym  języku  i dobrze się k o ja rzy  z in ­
nym i pojęciam i, z w y ją tk iem  w y razu  sam otrzeć, k tó ry  n a ­
sza m łodzież n ies łu szn ie  u tożsam ia  z g rzechem  b ib lijn eg o  
O nana, a le  SA M OLICZ je s t zw yczajną  p ró b ą  p rzem ycen ia  
do języka — nadzie i; ty  po w y cfi''d la  epoki p ro p ag an d y  su k ­
cesu. Dziś k o m p u te ry  n ie  liczą, bo ich już p raw ie  n ie  ma, 
a i n a  n i e  też  n ik t  n ie  liczy! G en e ra ln ie  rzecz  b io rąc  
po lska  in fo rm a ty k a  ponosi k la p ę  i d la tego  p ro ponu ję , aby 
w y raz  k o m p u te r zastąp ić  ra cze j słow em  SA M O K LA P. W 
ten  sposób w  nasze j te rm ino log ii zna jdz ie  trw a łe  odbicie 
n ie m n ie j trw a ły  k ry zy s nasze j b ranży .

P rzy  sposobności p roponu ję , aby  n iezn an e  u nas jeszcze 
u rządzen ie  W?ORD PR O C ESSO R  ochrzcić słow em  SAM O- 
P IS , co by łoby  p rzy d a tn e  w  tłum aczen iach .

ODROSŁAW RIADOMĘCKI 
(adres nie znany redakcji)
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B łaszczak S., Iszkow ski W.: Ję zy k  ADA w  tes tach

INFORM ATYKA 1983, n r  11,. s. 2

Opis zestaw u ćw iczeń um ożliw ia jących  sam odzielne sp raw ­
dzen ie  zrozum ien ia  ty ch  szczegółów  k o n s tru k c ji  Języka 
ADA, k tó re  n ie  w y s tę p u ją  w innych  języ k ach  p ro g ram o ­
w an ia .

BjiamaK C., H u i k o b c k h  B .: J l3 b iK  ADA b  KOUTpojibHbix 
ynpasKHemíax

INFORM ATYKA 1933, Na 11, C T p .  2

O niicam ie naGopa ynpaxaieHH ií, n03B0;mK>mnx caMOcroji- 
Tejibiro iipoBepnTb noHiiMamie T e x  noAPOGnocTefł KOncTpyK- 
U M M  H 3 i . iK a  ADA, KOTopbie n e  B b ic T y n a iO T  b  A p y r u x  ji3biKax 
nporpaMMiipOBamiii.

G rabow ski J .:  P o rów nan ie  w łaściw ości m ikroprocesorów  
16-bitow ych (t)

INFORM ATYKA 1933, n r  11, s. 6

P o ró w n an ie  m ik roproceso rów  ZILOG 8001/2, INTEL 8QS6, 
MOTOROLA 68000, TEXAS INSTRUMENTS 9900, LSI 11 i 
NATIONAL SEMICONDUCTOR 16032 z p u n k tu  w idzenia a r ­
c h ite k tu ry  i lis ty  rozkazów , z p odkreślen iem  cech in te r e ­
su ją cy ch  p rogram istę .

rpaGoBCKH W.: CpaBHeime cbouctb i G-Ghtobmx MiiKponpo- 
ijeccopoB (1)

INFORM ATYKA 1983, Na 11, C T p .  6

CpaBneHiie MtncponpoijeccopOB ZILOG 8001/2, IN TEL 8086, 
MOTOROLA 68000, TEXAS INSTRUM ENTS 9900, L SI 11 
!l NATION AL SEM ICONDUCTOR 16032 c  T O H K H  3peuilH 
a p x H T e K T y p b i  n  H a G o p a  K O M a i iA .  n o A ^ e p K H y T b i  C B O ftC T B a , 

¿inTepecyiou;ne n p o r p a M M H c r a .

P rzem ysłow y FORTRAN czasu rzeczyw istego. Część 2 

INFORM ATYKA 1983, n r  11, s. 10

D ruga część c h a ra k te ry s ty k i p ro je k tu  m iędzynarodow ej 
n o rm y  ro zszerzającej zastosow anie Języka FORTRAN, za ­
w ie ra jąca  szczegółow e om ów ienie w yw ołań  p ro ced u r fu n k ­
cy jn y ch  i n ie fu n k cy jn y ch .

ripoMbiiiuieHiibiii FORTRAN peajib iioro  BpeMenw. HacTb 2

INFORM ATYKA 1983, Na 11, CTp. 10

BTopaji 'iacTb xapaKTepiicTHKH npoeKTa MeacAynapoAHOro 
CTaiiflapra, pacnm pniom ero  npuMeHemie H3biKa FORTRAN, 
coAcpsKau^aa noAPoGiioe oGcyacAemie B b i3 0 3 0 B cJjynKunö 
u  nponeAyp.

W arski W.: A lte rn a ty w a  dla s tru k tu ry  b lokow ej w  ję z y ­
k ach  czasu rzeczyw istego

INFORM ATYKA 1983, n r 11, s. 14

O m ów ienie w ad s t ru k tu ry  b lokow ej, stan o w iące j podstaw ę 
budow y obecn ie s tosow anych  języków  czasu rzeczyw iste­
go. Z aprezen to w an o  koncep c ję  rozw iązan ia  upraszczającego  
k o n s tru k c ję  i d z ia łan ie  te j k a teg o rii języków  p ro g ram o ­
w ania.

BapcKM B.: AjibTepnaTMBa a n a  Gjio'ihoü cTpyKTypbi b «3bi- 
Kax pea.’ií.iioro Bpe.Meim

INFORM AT Y K A 1983, Na 11, CTp. 14

OGcyxceime HeaocTaTKOB Ojiomhoíí CTpyKTypw, HB-iaioineiic« 
ociiOBOił CTpoemi/i Tenepb npnMeii/ieMbix ii3biK03 pea/ibuoro  
npcMeiiM. ripeflCTasjiena KOimenuiiH peineiiHH, yiipom aiom a« 
KOHCTpyKuino w AeficTBiie Droit KaTeropmt H3biKOB nporpaM - 
MMpOBaHMH.

S taslew icz P., S tep an iec  J .:  A u to m aty k a  zdalnej obsługi 
u ży tk o w n ik a  w system ie  o p eracy jn y m  GEORGE-3

INFORM ATYKA 1983, n r  11, s. 17

P re zen tac ja  rozw iązań  p rogram ow ych  zrea lizow anych  w 
W arszaw skim  P rzed sięb io rstw ie  In fo rm a ty k i P rzem ysłu  B u­
dow lanego „ETO B ” , zap ew n ia jący ch  au to m a ty zac ję  zdalnej 
obsługi u ży tk o w n ik a  o raz  zw iększających  e fek tyw ność  w y ­
k o rzy stan ia  system u  kom pu terow ego  ODRA 1305.

CTaceBim II., CTenaiiei* H.: AnT0MaTH3annłi AHCTaimnonuoro 
oGc;iyjłcnnainiH no;i i > jo n a T e ; i> i  b  onepanJioiiiioü CMCTewe 
GEORGE-3

INFORM ATYKA 1983, Na 11, CTp. 17

npeACTaBjiemie nporpaMMUbix pemeHHíí, ocymecTBJigmibix 
u BapuiaBCKOM lIpoAnpiíHTiní BbnnicjniTejibiioíí TexKUKW 
C r p o H T e J ib H O ü  n p o M b i m j i e w i i o c T i i  „E TO B ”, o G e c n e n w B a io m H X  

aBTOMaTH3aunio jncTaim noH Horo oGcjiyxciiBaiiM/i n0nfa30Ba-
T ejin  u  y B e jW H M B a io u jM x  o 4 > c |> e K T H B H o c T b  n c n 0 j i b 3 0 B a i i n f l  

BbIHHCJIHTejIbHOfi C ÍIC T eM b I ODRA 1305.

A bram ow icz A. W.: S ystem  au tom atycznego  redagow ania  
tek s tó w  lite ra ck ich

INFORM ATYKA 1983, n r  11, s. 20

C h a ra k te ry s ty k a  system u  au tom atycznego  red agow an ia  te k ­
stów  SART, zap ro jek to w an eg o  w  In s ty tu c ie  M aszyn M ate­
m aty czn y ch  w  W arszaw ie na  po trzeb y  przem ysłu  p o lig ra ­
ficznego. Om ów iono rozw iązan ia  w ers ji p ilo tow ej system u, 
p rzeznaczone j do sk ład an ia  tek s tó w  lite ra ck ich .

AGpaMOBH‘i A. R.: CjicxeMa auxoMaTH'iecKoro pe^aK Tuposa- 
H M H  J i H T e p a i y p i i h i x  t c k c t o b

INiFORMATYKA 1983, Na 11, C T p . 20

XapaKTcpucTiiKa CIICTeMbI aBTOMa-nnecKOro peAaKTnpooaHHH 
TeKCTOB SART, 3 a n p o e K T n p o B a H H o r i  B  H n c T H T y T e  M a T e M a -  

TimecKHX MauiiiH b  B ap iuaae  r im  noTpeGnocTeii no/inrpacJ>M- 
HecKOii npo.MbiuiJieHHOCTH. OGcyÄAaioTCH pem em iH  B e^ym eü  
sepcrn i CIICTeMbI, n p e A i i a a n a H e i i i i o í i  a ^ h  c o c T a s j i e m i n  jn rré-
p a T y p H b lX  T e K C T O B .
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1
B łaszczak S., Iszkow ski W.: A D A -language in tests 

•INFORMATYKA 1083, No. 11, p. 2

D escrip tion  of exerc ises fo r se lfch eck in g  of u n d e rs tan d in g  
su ch  A D A -language co n stru c tio n  deta ils , w h ich  in o th e r  
p rog ram m in g  lan g u ag es n o t exist.

B laszczak S., Iszkow ski W.: A D A -Sprache in  T esten

INFORM ATYKA 1983, N r. 11, S. 2

E ine B esch re ibung  der Ü bungen , d ie  eine  S e lb stp rü fu n g  
von V erstän d n is  so lcher K o n stru k tio n se in z e lh e iten  der 
A D A -Sprache, die in a n d e ren  * P ro g ram m ie rsp rach en  n ich t 
bestehen , e rm ög lich t.

G rabow ski J .:  16-b it-m icrop rocesso r fe a tu re s  com parison  (1) 

INFORM ATYKA 1933, No. J l ,  p. 6

C om parison  of ZILOG 8003/2, INTEL 8086, MOTOROLA 
68000, TEXAS INSTRUM ENTS 9900, LSI 11 and  NATIONAL 
SEMICONDUCTOR 16032 m icrop rocesso rs from  a rc h ite c tu re ’s 
and  in s tru c tio n  lis t’s po in t of v iew  w ith  em phasis on fe a ­
tu re s, w h ich  a re  in te re s tin g  for p ro g ram m er.

G rabow ski j . :  E ig e n sch a iten v e rg le ich  von 16-Bits-M ikropro- 
zessoren (1)

INFORMATYKA 1983, N r. 11, S. 6

Ein V ergleich  d er M ikroprozessoren  ZILOG 8001/2, INTEL 
8036, MOTOROLA 6:000, TEXAS INSTRUM ENTS 9900, LSI 
11 und  NATIONAL SEM1CONDUCTOR 16032 von dem  S tan d ­
p u n k t d er A rc h ite k tu r  und B efeh lslis te  aus, m it B e tonung  
d er fü r P ro g ram m ie re r  b ed u ten d en  E igensch aften .

R eal-tim e FORTRAN for in d u s tr ia l ap p lica tions. P a r t  2 

INFORM ATYKA 1983, No. 11, p. 10

Second p a r t  of in te rn a tio n a l s ta n d a rd  proposal ch a ra c ­
te r is tic s  fo r re a l-tim e  FORTRAN, w hich  inc ludes d e ta iled  
d iscussion  of fu n c tio n a l an d  n o n fu n c tio n a l p ro ced u re  calls.

Echtzeit-FO R TRA N  fü r in d u str ie lle  A w endungen . T eil 2 

INFORM ATYKA 1983, N r. 11, S. 10

Z w eite r T eil d e r  C h a ra k te r is tik  eines in te rn a tio n a le n  N o r­
m en tw u rfe s  fü r  E chtzeit-FO R TR A N  E rw eite ru n g , d er g e ­
n au e  B esp rech u n g  d er fu n k tio n e llen  und  n ic h t fu n k tio n e i­
len  P ro z e d u ra b ru fe  um fasst.

W arski W.: A lte rn a tiv e  fo r th e  b lock s tru c tu re  In rea l-tim e  
languages

INFORMATYKA 1983, No. 11, p. 14

D isadvan tages o f th e  block s tru c tu re , w h ich  is a base for 
co n stru c tio n  o f to -d ay  app lied  re a l-tim e  languages, a re  d is ­
cussed . S o lu tion  idea  fo r co n s tru c tio n  an d  w ork  sim p lifi­
ca tion  of such  p ro g ram m in g  lan g u ag e  ca teg o ry  is p re sen ted .

W arsk i W.: E ine A lte rn a tiv e  fü r  die B lo ck a tru k tu r  in 
E ch tze ltp ro g ram m ie rsp rach en

INFORM ATYKA 1983, N r. 11, S. 14

N ach te ile  d er B lo c k s tru k tu r , d ie  e in e  G run d lag e  fü r den  
Bau d er geg en w ärtig  an g ew en d e ten  E ch tze itp ro g ram m ie r­
sp rach e n  b ilden . Es w u rd e  d ie  K onzep tion  e in e r  Lösung 
v o rgeste llt, d ie  d ie  S tru k tu r  und  W irkung  so lcher P ro ­
g ram m ie rsp rac h en  v e re in fa ch t.

S tasicw icz P., S tep an iec  J .:  A u tom atic  u se r’s rem ote  access 
In GEORGE-3 o p e ra tin g  system

INFORM ATYKA 1983, No. 11, p^J.7

P re sen ta tio n  of so ftw are  so lu tio n s rea lized  in  W arsaw  D a­
ta  P rocessing  E n te rp rise  of B u ild in g  In d u s try  ETOB, w h ich  
e n su re  au to m atio n  of u se r’s rem o te  access an d  im prove 
o p e ra tio n  e ffe c tiv ity  o f th e  ODRA 1305 co m p u te r  system .

S tasiew icz P., S tep an iec  J .:  A u to m atis ie ru n g  des B e n u t­
ze rsfe rn zu g riffes  in GEORGE-3 B etrieb ssy stem

INFORM ATYKA 1983, N r. 11, S. 17

E ine V orste llung  d e r in W arschauer E D V -U nternehm en für 
B a u in d u s trie  ETOB re a lis ie r te n  S oftw are lösungen , d ie den 
au to m a tis ie r te n  F e rn zu g riff  fü r  B e n u tz er s ichern  und  Aus- 
n « tz u n g se ffe k tiv itä t des ODRA 1305 R ech n ersy stem s v e r ­
bessern .

. v

A bram ow icz A. W.: A system  for au to m atic  ed itin g  of li­
te ra ry  te x t

INFORM ATYKA 1983, No. 11, p. 20

C h a rac te ris tic s  of the  SART au to m a tic  ed itin g  system , 
w h ich  w as designed  in th e  In s titu te  of M a them atic  M achi­
n es in W arsaw  for p r in tin g  in d u s try  needs. S o lu tions of 
th e  p ilo t version  of th e  system  in ten d ed  fo r l i te ra ry  ty ­
p ese ttin g  a re  d iscussed .

A bram ow icz A. W.: E in S ystem  fü r  a u to m a tis ie r te s  R e­
d ig ie ren  d er li te ra risc h e n  T exte

INFORM ATYKA 1983, Nr. 11, S. 20

E ine C h a ra k te r is tik  des a u to m a tis ie r te n  S ystem s SART, 
das im  In s titu t fü r  M athem atische  M aschinen in W arschau 
fü r  B ed ü rfn isse  d er po lyg rap h isch en  In d u s tr ie  en tw o rfen  
w urde . Es w u rd en  L ösungen e in er P ilo tvers ion  fü r  D ru ck ­
sa tz  d er li te ra risc h e n  T ex te  besprochen .
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0  R a p o rt p rzy g o to w an y  przez BOOZ, AL­
LEN- AND HAM ILTON (now ojorską  firm ę 
b ad an ia  ry n k u ) p rzew idu je , że w połow ie 
ia t dz iew ięćdz iesią tych  30 m in  gospodarstw  
dom ow ych w USA będzie ko rzy sta ło  z sy­
stem ów  in fo rm acy jn y ch , do k tó ry c h  do­
stęp  zapew nią  k o m p u te ry  osobiste. P ro ­
ponow any  zak res usług  obejm ie rezerw a­
cję, zakupy , zarządzan ie  b udżetem  dom o­
w ym , g ry , k a len d arze , n au czan ie  czy 
w spom aganie o p e rac ji f in ansow ych  oraz 
w yszuk iw an ie  in fo rm ac ji. W edług ocen za 
p rezen to w an y ch  przez Ja m esa  F a rley a , 
szefa firm y , 60% w szystk ich  dom ow ych 
w y d atk ó w  dokonyw ać się będzie ża po ­
ś red n ic tw em  ty ch  system ów . O becnie bę­
dą w y k o rzy stan e  dw ie m etody  ich  rea liza ­
c ji — za pom ocą sieci kab lo w ej a lbo  te le ­
fon iczn e j. E ksperc i z BOOZ, ALLEN AND 
HAM ILTON tw ierd zą , że b ra k  sta n d ard ó w  
w te j dziedzin ie nie w niesie  isto tnego  
opóźn ien ia  w rozw oju . P rzew idyw any  koszt 
b udow y — 150 m ld doi. p rzy  rocznym  ry n ­
k u  usłu g  — 30 m ld.

*

ES B yć m oże w alk a  o panow anie  na  ry n ­
ku  system ów  o p e racy jn y ch  d la  m ik ro k o m ­
p u te ró w  16-bitow ych (przypom inam y, że 
d la 8 -bitow ych p a n u je  n iepodzieln ie  CP/M) 
rozeg ra  się n ic  poprzez zw ycięstw o je d n e ­
go z k o n k u re n tó w , lecz poprzez zac ie ran ie  
różn ic . Św iadczy  o ty m  now a w ersja  2.0 
znanego  system u  MS-DOS firm y  MICRO­
SOFT, k tó ra  pozw ala, by p ro g ram y  n ap i­
sane pod jego k o n tro lą  by ły  w ykonyw ane 
pod k o n tro lą  system u  XENIX (czyli w ersji 
sław nego UNIXA). O czyw iście w ym agało 
to zastosow an ia  h ie ra rc h ic z n e j s tru k tu ry  
zbiorów  o raz  m echan izm ów  w ejśc ia /w y jś­
cia n iezależnych  od u rząd zeń  p e ry fe ry j­
nych . W n ie d a le k ie j przyszłości MICRO­
SOFT o p ra c u je  w spó lną  b ib lio tek ę  fu n k c ji 
d la obu  system ów  o raz  w zbogaci MS-DOS 
o m ożliw ość p ra c y  w ie lop rogram ow ej. MS- 
-DOS 2.0 stan o w i s ta n d a rd o w e  w yposaże­
n ie now ego m odelu  IBM PERSONAL COM­
PUTER XT.

*

£3 N a w iosennej w ystaw ie  COMDEX 83 
(26—29 k w ie tn ia , A tla n ta , USA) firm a  
VERTIM AG SYSTEMS p okazała  p ro to ty p  
jed n o s tk i pam ięci n a  d y sku  elastycznym , 
w y k o rzy stu jącą  now ą tech n ik ę  zapisu p io­
now ego. D zięki tem u  udało  się uzyskać 
po jem ność zap isu  5 M b a jtó w  n a  d y sk ie t­
ce o ś red n icy  5,25 ca la . Całe u rządzen ie 
sk ład a  się ze zm odyfikow anej jed n o s tk i 
f irm y  SHUGART oraz  n o śn ik a  k o baltow o- 
-chrom ow ego n a  podłożu z tw o rzy w a My- 
la r pozw alającego  osiągnąć gęstość zapisu 
30 tys. b itów /cal, czyli ok. 4 razy  w iększą 
niż do tychczas. U ruchom ien ie  p ro d u k c ji 
w ro zm ia rac h  um ożliw ia jących  no rm aln ą  
sprzedaż  je s t  oczek iw ane w połow ie roku  
1984.

*

H Z n an y  jap o ń sk i k o n ce rn  NEC zap rezen ­
to w ał w  końcu  k w ie tn ia  dw a now e su p e r­
k o m p u te ry  SX-1 i SX-2. W edług d anych  
firm o w y ch , p ierw szy  z n ich  osiągn ie  p ręd ­
kość 570 m in  o p e rac ji zm iennoprzecinko  
w ych n a  sek u n d ę  (flops), zaś d ru g i —

przełam ie  b a r ie rę  m ilia rd a  — 1,3 G flops. 
W k o m p u te rach  ty ch  zastosow ano  chło­
dzone cieczą p ak ie ty  o dużej gęstości ele­
m entów , 1000-brainkowe u k ład y  logiczne z 
opóźn ien iem  250 p s/b ram k ę  i s ta ty c zn e  p a ­
m ięci RAM 64 K w y k o n an e  w  technolog ii 
MOS z czasem  d ostępu  3,5 ns. D zięki tem u  
cyk l m aszynow y w ynosi 6 ns. P rz ew id u ic  
się, że k o m p u te ry  se rii SX będą m ogły 
m ieć pam ięć o p e ra c y jn ą  ro zszerzaną  aż do 
2 G b a jtó w . P ierw sze  dostaw y  — n a  po­
czą tk u  1985 r .; o p ła ta  za dzierżaw ę SX-2 — 
383 tys. doi. m iesięcznie.

*

ES R ad y k a ln y  postęp  do tyczy  n ie  ty lk o  
m ini-dysków , lecz także u rządzeń  w ięk ­
szych. F irm a  CDC w prow adziła  n a  ry n ek  
now y m odel jed n o s tk i z dyskam i o śred ­
n ie j 14 ca li n azw a n y  9771 XMD. U rządze­
nie przy  w y m iarach  zew n ę trzn y ch  ok. 
50X75X25 cm m a po jem ność 825 M b a jtó w . 
W sto su n k u  do poprzedniego  m odelu  (9775 
FMD, 675 MB) zw iększono gęstość p ro m ie ­
n iow ą zap isu  z 800 śc ieżek /cal i lin iow ą z 
6400 do 15 100 b itów /cal o raz  zm niejszono 
ob ję to ść  jed n o s tk i do je d n e j trzec ie j, licz­
bę dysków  z 12 do 5, czas dostępu  z 25 do 
16 ms, liczbę p ły tek  z u k ład am i s te ru ją ­
cym i z 27 do 4 o raz  kosz t z 22 do n ieca ­
łych  12,5 doi. za 1 M b a jt . Jednocześn ie  
podniesiono  is to tn ie  poziom  niezaw odności 
— śred n i czas m ięd zy aw ary jn y  w ynosi 
obecn ie  11 tys. godzin, zam iast do ty ch cza­
sow ych 6 ty s. P a ra m e try  te  w sak zu ją , że 
dysk i 9771 XMD będą m ogły być sto sow a­
ne z pow odzeniem  w m in i-, a m oże naw et 
m ik ro k o m p u te rach .

*

Od 12 do 17 w rześn ia b r. odbyła się w 
W arszaw ie jed n a  z n a ra d  sp ecja listów  w 
ram ach  p rac p row adzonych  przez R adę ds. 
Z astosow ań Ś rodków  T echn ik i O bliczenio­
w ej MKETO. O rgan iza to rem  Jej było Cen­
tru m  P ro je k to w an ia  i Z astosow ań  In fo r­
m aty k i, a  uczestn iczy ły  w n ie j delegacje  
ZSRR (głów ny w ykonaw ca), NRD, B ułga­
rii, CSRS o raz k ra jo w y ch  ośrodków . S p o t­
kan ie  pośw ięcono uzgodnien iu  założeń te ­
chn icznych  dla zau tom atyzow anych  sy s te ­
mów obróbk i d an y ch  w  dziedzin ie f in a n ­
sów i ubezpieczeń społecznych. W ygłoszo­
ne re fe ra ty  p rezen tow ały  rozw iązan ia  o- 
p racow ane w poszczególnych k ra ja c h , a 
dotyczące p rzede w szystk im  baz d anych  i 
system ów  zarządzan ia  n im i u k ie ru n k o w a­
nych na ten  ty p  zastosow ań . W ram ach  
n a ra d y  zorganizow ano rów nież  p rak ty czn y  
pokaz osiągnięć C PiZI w te j dziedzinie.

*

ES W ro k u  1983 zostaną po raz  p ierw szy 
p rzyznane dw ie now e nag ro d y  naukow e 
dla au to ró w  n a jw y b itn ie jszy c h  osiągnięć 
in fo rm aty czn y ch  —■ u fu ndow ane przez M ię­
dzyrządow e B iuro In fo rm a ty k i w  Rzym ie, 
znane pod sk ró tem  IB I. M niejszą z ty ch  
n ag ród  — 5000 doi. — p rzy zn a je  h iszpańska 
d e leg a tu ra  IB I w  M adrycie w  dziedzin ie 
zastosow ań k o m p u teró w  w szko ln ic tw ie 
w yższym , op isanych  (w ym óg kategoryczny) 
w  języ k u  h iszpańsk im . In te n c ją  nagrody , 
k tó ra  m a być p rzy zn aw an a  dorocznie p rzy ­
n a jm n ie j przez p ięć najb liższych  la t, je s t

zw iększenie  za in te reso w an ia  d y d ak ty k ą  
in fo rm a ty k i na  uczeln iach  la ty n o a m e ry ­
kańsk ich . O prócz w spom nianej nagrody , 
przew idziano  k ilk a  1000 — d o larow ych  w y­
różn ień . N atom iast „w ie lk ą5 ’n ag ro d ę  IBI 
— 25 ty s. doi. — będzie  się p rzyznaw ać za 
szczególną działalność p rzyczyn ia jącą  się 
do upow szechnian ia  in fo rm a ty k i i je j  ro z­
w oju . U tw orzono ju ż  m iędzynarodow e ju ­
ry , w  sk ład  k tó rego  w chodzi G enera lny  
D y rek to r IB I o raz  cz te rech  p rzed staw ic ie ­
li k ra jó w  członkow skich . Ogólny re g u la ­
m in  w ie lk ie j nag ro d y  uchw alono  w lis to ­
padzie  1982, a n a  48 sesji Ogólnego Z gro­
m adzen ia IB I, w k w ie tn iu  1983 w  R abacie 
(M aroko), za tw ierdzono  w aru n k i p rzy zn a­
w an ia  tego w y różn ien ia  po ra z  pierw szy. 
N iew ątp liw ie pogoń za „ in fo rm aty czn y m  
n ob lem ” je s t sz lachetna , m ożna je d n a k  ży­
w ić obaw y, iż W ielka N agroda IB I b ę ­
dzie p rzy zn aw an a  w yłączn ie  p rzed staw ic ie ­
lom  k ra jó w  członkow skich . PRL w IB I 
n ie bierze udzia łu .

*

CS T rw a dalszy rozw ój 16-bitow ej w ersji 
sy s tem u  operacy jn eg o  CP/M — oczyw iście, 
by sp rostać  w yzw an iu  L ab o ra to riu m  B el­
la (system  UNIX) i f irm y  MICROSOFT 
(MS-DOS). DIGITAL RESEARCH, w spól­
n ie  z HITACHI (Japon ia) o p racow ała  o s ta t­
nio now e m u tac je  d la  procesów  MOTORO­
LA 68000 oraz  iA PX  286 (INTEL), zapew ­
n ia jąc  jednocześn ie , że dzięk i h ie ra rc h ic z ­
n e j s tru k tu rz e  zbiorów  i w ieloprogram ow o- 
ści z k o m u n ik ac ją  m iędzy  procesam i — 
je s t to now a g en erac ja  system ów  o p e ra ­
cy jnych .

*

B  Od 19 do 23 w rześn ia  1983 P a ry ż  gościł 
n a jw ażn ie jszą  św ia tow ą k o n fe re n c ję  w 
dziedzin ie in fo rm a ty k i — K ongres M iędzy­
n arodow ej F e d e ra c ji P rz e tw arzan ia  In fo r ­
m ac ji (IF IP). O rgan izow any  co trz y  la ta , 
pow rócił w ty m  ro k u  do sw ego m iejsca 
u red zen ia  — I K ongres, n a  k tó ry m  pow o­
łano IF IP , odbył się rów nież  w P ary żu , 
w ro k u  1959. In a u g u ra c ji o b rad  w  Pałacu  
K ongresów  d okonał p rem ier F ra n c ji P le rre  
M auroy. U czestniczyło w n im  p raw ie  200 
osobistości i ek sp ertó w  ze św ia ta  n a u k i i 
rozw oju  in fo rm aty k i. P ro g ram  został po­
dzielony na  10 g łów nych działów , a  złoży­
ło się n ań  40 re fe ra tó w  zam ów ionych  przez 
o rgan iza to ró w  oraz  98 (z 400 nadesłanych) 
k o m u n ik a tó w  pochodzących  z 21 k ra jó w . 
O dbyły się tak że  32 d y sk u sje  (tzw .okrąg łe  
stoły) pośw ięcone syn tez ie  n a jw ażn ie jszych  
ak tu a ln o śc i in fo rm a ty k i. W n a jb a rd z ie j 
p restiżow ej g rup ie  osobistości zaproszonych 
do w ygłoszenia re fe ra tu , znalazł się ró w ­
nież p ro feso r A ndrzej B lik le z In s ty tu tu  
P o d staw  In fo rm a ty k i PAN. B ył on rów nież 
w g rup ie  dziew ięciu  eksp ertó w , w śród 
k tó ry ch  fran c u sk a  p rasa  fachow a p rzep ro ­
w adziła  an k ie tę  n a  tem a t p rzew id y w a­
nych  k ie ru n k ó w  ro zw o ju  in fo rm a ty k i w 
ciągu n a jb liższych  dziesięciu  la t. Pośród 
zaproszonych  re fe re n tó w  znaleźli się także  
m .in. J . D. Ich b iah  (ADA), J. D. U llm an 
(teo re ty czn e  p odstaw y  baz danych), G. M. 
A m dahl (a rc h ite k tu ra  su p e rk o m p u teró w ), 
T. M oto-O ka (p ią ta  generac ja ) o raz  A. J e r-  
szow (teo re tyczne podstaw y  in fo rm aty k i).
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Cena 75 zł

Zasady prenumeraty

Z am ów ienia i przedpłaty na prenum eratę INFORM ATY­
KI przyjm uje Zakład Kolportażu W ydaw nictw a NOT 
SIGMA. A dres pocztowy: W ydaw nictw o NOT SIGMA — 
Zakład Kolportażu, 00-950 W arszawa, skr. poczt. 1004. Kon­
to bankowe: 1036-7490-139-11, III O/M N BP w  W arszawie.

Jednostki gospodarki uspołecznionej, instytucje i organi­
zacje przesyłają zam ów ienia (w  1 egz.) zaw ierające: tytu ł 
czasopism a, liczbę zam aw ianych egzem plarzy, okres pre­
num eraty i pełny adres zam aw iającego z kodero poczto­
wym, a także num er konta bankowego zam aw iającego oraz 
(ew entualnie) adresy odbiorców, którzy na zlecenie zam a­
w iającego m ają prasę otrzym ywać.

D opisując w  zam ów ieniu PRENUMERATA STAŁA, za­
m aw iający nie będzie m usiał corocznie ponaw iać zam ó­
w ienia, a jedynie dokonyw ać przedpłaty w edług aktualnie  
obow iązujących cen.

Warunkiem realizacji zamówienia jest równoczesne do­
konanie odpowiedniej wpłaty na ww. konto Wydawnictwa 
NOT SIGMA.

Prenum eratorzy indyw idualni dokonują w płaty przeka­
zem na w w . konto, podając na odw rocie odcinka dla adrc- 
sata-posiadacza rachunku: tytu ł czasopism a, liczbę zam a­
w ianych egzem plarzy oraz okres prenum eraty.

Zam ów ienia i w płaty przyjm owane są w  terminach:

® do 15 listopada — na I kw artał, I  półrocze i cały rok
© do 28 lutego — na II kw artał
0  do 31 m aja — na III kw artał i II półrocze
•  do 31 sierpnia — na IV kwartał.

Uwaga: przy podawaniu kodu pocztow ego i num eru konta 
bankowego obowiązuje bardzo czytelne pismo.*

Prenum erata kw artalna — 225 zł, półroczna — 450 zł, 
roczna — 900 zł. Prenum erata ze zleceniem  w ysy łk i za gra­
nicę jest dw ukrotnie droższa.

Od 1 lipca br. wprowadzona została prenum erata ulgowa  
dla członków  stow arzyszeń naukow o-technicznych NOT, 
studentów  w yższych uczelni, uczniów  szkół zaw odowych. 
W arunkiem  jej uzyskania jest pośw iadczenie blankietu dla 
nabyw cy indyw idualnego (na odcinku dla adresata) przez 
w łaściw e stow arzyszenie NOT, w yższą uczelnię lub szkołę  
zaw odową. Cena prenum eraty ulgow ej: kw artalnie —
150 zł, półrocznie — 300 zł, rocznie — 600 zł.

D odatkowych inform acji o prenum eracie udziela: Zakład  
Kolportażu, tel. 40-00-21 w. 293, 295, 217 oraz 40-35-89. 
Egzemplarze archiw alne można nabyw ać w  Klubie Prasy
1 Inform acji Technicznej w  W arszawie, ul. M azowiecka 12, 
tel. 27-43-65.

W numerze 12/83 przedstawimy 

P iotrow ski A. J.: System  iA PX  432 

Skorupski A.: Rozwój system ów  m ikroprocesorowych

1’aprzycki M., Urbaniec K.: K om puterowe w spom aganie prac inżynierskich

L iszyński 7,, Kniat J.: Program ow anie procesów w spółbieżnych. Środow isko pro­
gramowe

Grabow ski J.: Porównanie w łaściw ości m ikroprocesorów 16-bitowych (2) 

Przem ysłow y FORTRAN czasu rzeczyw istego. Część 3

W najbliższych numerach: 

o MODULA-2
® Interakcyjny system  przetw arzania obrazów  
o mikro KLAN — now a w kładka dla „m ikroam atorów”


